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* ŁAPAĆ KŁUSOWNIKÓW! 
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* HANDLARZ MORFINĄ 
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ul. Różana 1 , 
(nad salonem fryzjerskim Selene) 

www.salon-hollywood.pl 
e-maił : biuro@salon-hollywood.pl 

tel : 663 81 28 28 
godz. otworcio: 

pon-pt l Q .. S2Q sob. l 0-15 niedz. 12-16 

LYWOOD 
SA L O N K OSM E TYCZNY 

l4'1biocal nl!l tw~rz: 
- MIKRODERMABRAZJA DIAMENTOWA (zabieg, masko. serum) 90",łJo' 

CENA BEZ PROMOCJI 120.00 
- PEELING KAWITACVJNY (zobi~g . masko: serum) 70,00 CENA BEZ PROMOCJI 90,00 
- CERAMlD RCTIVE lntensywnle nawllia 'qcy 80,00 
- ARNIKA dla cer z problemami naczyniowymi 80,00 
- ENERGIE 010 energlzujqco - ·dotleniający 90,00 
- FITO-IMMUNO CAAE apóźniojąCI,I proces starzenia 130,00 
- ACNE aczi,Jszczonle manualne l seboregulacjo 80,00 
- ACNE ant1,1ba~ten,!jm,t dla (eri,J trądzikowej 90,00 
- ANTYSTRES łogodzqco-nar,roolizujqcy 80,00 
- FlilCE AEJWE - llftlngujqco-rewl tallzujący 100,00 CENA BEZ PROMOCJI 170,00 
- PERŁY l Zł.OTO - wltollzujqco-ujędrniajqcy 120,00 CENA BEZ PROMOCJI 200,00 
- MAGIC TOUCH okol ice OCliJ 80,00 
- NEW SKIN - PeeJing Szafirowy l 00,00 
- 810-Uf,T 70,00 
- MASAŻ KlflSYCZNY TWARZY 40,00 

Z111bl•gi na cle~ło: 
MODELUJ~CO-WYSZCZUPlflJflCV ~ mo~ką a lgową (zabieg wykonyweny w 
Kapsule SPA) 100,00 CENA @~ PROMOCJI 120.00 
FITO.MINERAL MASK 1- mo~ko boroUJinową (~obleg wykonyUJany w 
Kapsule SPA) 100,00 CENA BEZ PROMOCJI 120,00 
BIUST FITO MINERA MASK 80,00 CENA BEZ PROMOCJI 120,00 
COFFEĘ SPR, wyszczuplający, anti-cellulit , onti-age (zabieg 
Wykonywarw w Kapsule SPA) 100,00 CENA BEZ PROMOCJI 120,00 

Opraa toso aapri:!szamy na (kopwła SPA): 
SAUNA PAROWA 
BICZE SZKOCKIE - MASAŻ WICHY 
K~PIEL OZONOWA 
MUZYKOTERAPIA 
AROMATERAPIA 

Makijaż dzienny 70,00 
Makijaż wieczorowy 70,00 
Makijaż ślubny 80,00 

l wiele wiele innych 

serclecznię zoproszamv 

Gospodarczy Bank Spółdzielczy 
Międzyrzecz 

Spółdzielcza Grupa Bankowa 

Zapraszamy do naszych placówek ... 

'V\ 

www.gbsmiedzyrzecz. pl 

ul .. Waszkiewicza 24 te ł: 95 7 42 80 12 
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w Międzyrzeczu zaprasza w styczniu 
do zwiedzania stalej ekspozycji muzealnej: 

• Dział Sztuki: Portrety trumienne, tablice inskrypcyjne i herbowe zwią­
zane z sarmackim obrządkiem pogrzebowym XVII i XVIII wieku 

• Dział Kultury Ludowej: Kultura ludowa polskiej ludności rodzimej z 
Dąbrówki Wlkp. z XIX i .l pol. XX wieku 

• Dział Archeologii i Historii: Tysiąc lat Międzyrzecza (zamknięty 
do odwołania) 

Zapraszamy również do zwiedzania wystawy "Niemcy i inni mieszkań­
cy Międzyrzecza" oraz na wystawę czasową "Współczesna szopka lu· 
dowa" do 1 lutego 2013 r. 

od wtorku do soboty w godz. 9:00-16:00 
w niedziele i poniedzi'ałki nieczynne 

PONY DVŻURNE w sp 

28 293 711 (Stowarzyszenie Pakla) 

E, ZGUBY www.miedzyrzecz. 

Informujemy, że biuro redakcji jest CZYNNE: 
od poniedziałku do środy w godzinach 10:00- 13:00 

w czwartki w godzinach 13:00 - 16:00 
Można również kontaktować się z nami pod adresem: 

kurier.miedzyrzecki@wp.pl lub telefonicznie: (95) 741 88 29. 

Materiały do druku i ogłoszenia prosimy dostarczać do 21 stycznia 
do biura redakcji (Biblioteka Miejska, os. Centrum 8, l piętro) 

lub na adres kurier.miedzyrzecki@wp.pl 
* 

Ceny ogłoszeń/reklam: 
czarno- białe 1,00 zł (brutto) za cm2 

kolorowe 1,50 zł (brutto) za cm2 

Apteki pelnią dyżury w dni powszednie w godzinach 20.00- 22.00 
Apteki dyżurują w dni wolne, soboty i święta w godzinach 10.00- 22.00 

01.01 .2013 Apteka "Medyk" ul. Chrobrego 23 (95) 741-11·37 
02.01 - 03.01 Apteka "Arnika 11" os. Kasztelańskie 18 (95) 741·10·98 
04.01 -10.01 Apteka "Ratuszowa" ul. Rynek 1 (95) 741·29-77 
11.01 - 17.01 Apteka "Dbam o zdrowie" ul. Konstytucji 3 Maja 7 (95) 742·10·39 
18.01 - 24.01 Apteka mgr Urszula Szczerba ul. 30 Stycznia 51 (95) 742·25·40 
25.01 - 31.01 Apteka "Aspirynka" os. Centrum 3 (95) 741·25·38 

6 stycznia 2013 o godzinie 16.45 

w Kościele św. Jana Chrzciciela 

odbędą się niepowtarzalne, pełne wzruszeń 
l 

BAJKOWE JASEŁKA 
W scenerii wyjątkowej stajenki 

wystąpią mali aktorzy 

ze Szkoły Podstawowej nr 2 

oraz Międzyrzecki Chór Kameralny 
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Pożegnanie senatora 
uŻyłem z wami, cierpiałem i płakałem z wami, 
Nigdy mi, kto szlachetny, nie był obojętny, 
Dziś was rzucam i dalej idę w cień - z duchami -
A jak gdyby tu szczęście było - idę smętny." 

(Juliusz Słowacki , "Testament mój") 

Sądzę, że ten wiersz jest bardzo ade­
kwatny na pożegnanie senatora Zdzisła­

wa Jarmużka . Pogrążeni w żałobie, 29 
listopada 2012 r. , w jesienne poludnie na 
cmentarzu komunalnym w Międzyrze­

czu pożegnaliśmy ?B-letniego Zdzisła­
wa Jarmużka, senatora Rzeczypospo­
litej Polskiej III , IV i V kadencji. 

Z. Jarmużek urodził się we wsi Kal­
wy w byłym powiecie nowotomyskim, 
na pięknej Ziemi Wielkopolskiej, gdzie 
sam pasł krowy i pracowal w czasie 
żniw u rodziców. Do szkoły chodził 2 
km do wsi Niepuszewo. Szkolę średnią 
ukończył w Nowym Tomyślu, a potem 

podjął studia na Akademii Medycznej w 
Łodzi. Po ukończeniu studiów medycz­
nych w 1961 roku, pracował w Szpita­
lu dla Nerwowo i Psychicznie Chorych 
w Ciborzu, administrując jednocześnie 
służbą zdrowia w byłym powiecie świe­
bodzińskim . W 1963 roku przeniósł się 
do Międzyrzecza , gdzie był kolejno asy­
stentem, ordynatorem i zastępcą dyrek­
tora Szpitala dla Nerwowo i Psychicz­
nie Chorych oraz dyrektorem Liceum 
Medycznego. 

W 1972 roku uzyskał stopień nauko­
wy doktora nauk medycznych. W latach 
1974 - 82 był dyrektorem Szpitala w 

Wspomnienie o senatorze 
Zdzisła1ftłie Ja.,.rnuiku 

Pan Zdzisław był członkiem naszego Koła "Wspieramy Młode Talenty" przez 
151at, od 1997 roku. Był spiritus movens naszego działania. Jako senator Rzecz­
pospolitej Polskiej wspierał powołanie koła terenowego, które w ramach już ist­
niejącego Gorzowskiego Stowarzyszenia Pornocy Szkole mogło rozpocząć nie­
sienie pomocy uzdolnionej młodzieży z niezamożnych rodzin. 

Był pod wrażeniem obchodów Międzynarodowego Roku Rodziny w Polsce 
w 1994 roku, realizowanego z wielkim zaangażowaniem przez Jego koleżankę 
p. Senator Zofię Kuratowską. Pod takim też wrażeniem była p. Zofia Ratajczyk, 
kiedy oddelegowana do Warszawy mogła usłyszeć , jakie działania w tymże roku 
podejmuje się w Polsce. Pani Ratajczyk, wśród rozlicznych zadań Roku Rodzi-

28. edycja stypendialna Koła WMT, 6 listopada 2012 r. 

Koleżance Irenie Zielińskiej 
serdeczne wyrazy współczucia 

z powodu śmierci Siostry 

Śp. Mirosławy Usel 
składa redakcja 

Kuriera Międzyrzeckiego 

Ciborzu, a następnie 
do 1990 r. dyrektorem 
Szpitala Psychiatrycz­
nego w Międzyrze­
czu, gdzie przewodni­
czył radzie nadzorczej. 

Z. Jarmużek lubił 
aktywny wypoczynek 
i przyrodę. Był wędka­
rzem i płetwonurkiem , 

zajmował się też ło­

wiectwem. Przedkła­
dałliteraturę faktu nad 
beletrystykę. Był zało­

życielem SdRP, wice­
przewodniczącym Rady Wojewódz­
kiej w Gorzowie i członkiem Rady Na­
czelnej. W wyborach parlamentarnych 
w 1993 roku został wybrany na sena­
tora RP z województwa gorzowskiego. 

W działalności parlamentarnej zaj­
mował się głównie ustawodawstwem 
z dziedzin: 
- ochrona zdrowia w mieście i na wsi, 

- opieka społeczna w 
mieście i na wsi, 
- renty i emerytury pra­
cownicze i rolnicze, 
- problemy osób nie­
pelnosprawnych, 
- warunki i higiena 
pracy, 
- problemy samorzą­
du terytorialnego i ad­
ministracji państwowej 
- łowiectwo i ochrona 
przyrody. 
Był mocno związany z 
Ziemią Lubuską -jako 

lekarz, społecznik, międzyrzeczani n. 
Serdeczny kolega. 
Na miejscu Jego wieqznego spo­

czynku złożono wiązanki kwiatów i za­
palono znicze. Rodzinie zmarłego zło­
żono wyrazy szczerego współczucia i 
żalu. Cześć Jego pamięci! 

Kazimierz Kulas 

ny zorganizowała m. in. obóz letni dla dzieci, m.in. z Ośrodka Szkolno- Wycho­
wawczego, a także przygotowała w grudniu wycieczkę do Warszawy, w której 
wzięły udział dzieci z różnych szkół międzyrzeckich. Punktem zasadniczym wy­
cieczki było zwiedzanie gmachu Sejmu oraz spotkanie z p. Senator Kuratow­
ską. Tak więc zadania wokół Roku Rodziny stały się zalążkiem zupełnie nowej 
aktywności społecznej w naszym mieście. 

Pan Zdzisław był skromnym człowiekiem , niewiele mówił na temat swojej pracy 
w Senacie trwającej trzy kadencje, czyli przez 12 lat, raczej starał się uaktywniać 
innych, widział potrzebę szerokiej aktywności w społeczeństwie. Z Jego inicja­
tywy zaistniała POWIATOWA, regionalny miesięcznik, stowarzyszenie SZANSA 
czy też nasze Koło WMT. Wiele dobrego spotkało członków WMT na ul. Poznań ­

skiej, w biurze senatorskim. Mogliśmy się tam spotykać , odbywać posiedzenia 
komisji stypendialnej, wykonać ksero dokumentów, poradzić się trudnych kwe­
stiach itd. Zawsze spotykaliśmy się z życzliwością ze strony p. Senatora a także 
życzliwością p. Cyranik i p. Z. Wojciechowskiego tam pracujących . 

Do końca swoich dni aktywny ... Parniętamy -jesienią 2011 roku w ZSB na 26. 
Edycji Stypendialnej cieszył się , że nasza praca trwa bez zakłóceń, że radzimy 
sobie, że kontynuujemy to, co rozpoczęła założycielka WMT- Zofia Ratajczyk. 

l teraz, 61istopada 2012 roku, w ratuszu, na 28. Edycji i 15-leciu Koła znowu 
' zabrał głos i w niezwykle serdecznych słowach gratulował Zarządowi dotych­

czasowych sukcesów i życzył dalszych. Na koniec spotkania podszedł do nas. 
Żegnając się , szarmancko jak zawsze, ucałował w rękę i. .. wyszedł ... 

W tym miejscu nasuwa się refleksja, że życie jak cień przemija, ale czyny do­
konane pozostają i promieniują dalej. / .. ./ Choć nas opuszczasz, w naszej pa­
mięci pozostaniesz jako osoba wrażliwa, dobra, uczynna i skromna- tak m. in. 
żegnał zmarłego p. Zenon Wojciechowski. 

Będzie nam Pana brakowało, Panie Senatorze. 
Serdeczne wyrazy współczucia składamy Rodzinie. 

Członkowie Koła "Wspieramy Młode Talenty" 

Ordynatorowi Oddziału Internistyczno -
Kardiologicznego 

panu dr Piotrowi Jarmużkowi 

z powodu śmierci Ojca \ 
Śp. Zdzisława Jarmużka 

głębokie wyrazy współczucia 

składają 

pracownicy Oddziału Internistyczno -
Kardiologicznego 
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Nowo otwarta restauracja NEO 
przy ul. Malczewskiego 2 w Międzyrzeczu 

• 
• 
• 

• Cena od osoby 90 zł, z tego 20 zł zostanie przeznaczonych na budowę schroniska dla zwierząt. • 

• • Kulinarne niespodzianki szefa kuchni: m.in. potrawy z ryb i indyków • 
• • 
• • 

Muzyka ze wszystkich stron świata: dj wodzirej 
Wiele atrakcji: loterie, niespodzianki, kotyliony 

• 
• 

• • 
• • 

Niespotykana aranżacja wnętrza 
Procenty we własnym zakresie 

• 
• 

• Rezerwacja, tel. 604 508 036 • 
• Serdecznie zapraszamy do wspólnej zabawy ze Stowarzyszeniem Pakla. • 

• • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • 
~,,,,~''·'''+:/Et1:Wt< +,~}',p='~tw@~~W~01i~ł,?;i11łli;$1fffliliiJ:~!,1}~~~~~Wn$~wflijf1ITI11W%1tt~~~!f 

Stypendysta z ogólniaka 
1 O grudnia w Auli Biblioteki Wojewódzkiej i Miejskiej w Gorzowie Wlkp. 

była się uroczystość wręczenia dyplomów stypendystom Prezesa Rady Mini­
strów. Na miejscu nie ~~brakło telewizji oraz dziennikarzy radiowych. Obecni 1 
byli także: kurator oświetyBogna Ferensztajn o~azwojewoda Marcin Jabłoń <!~ 
ski, który wręczał dyplomy. Uroczystość uświetniły muzyczne występy uczen- /ii 
nic gorzowskich liceów. 

Takie stypendium otrzymał między innymi 
Łukasz. Gebuza, uczeń l LO w Międzyrzeczu , 
za wysoką śre,dnią (5,3) oraz reprezentowanie 
szkoły w zawodach finałowych Turnieju Mło­

dych Fizyków2012 (rozegranych w języku an- s 
m), niestety z .,~reku dostępnych środków~! 

sprzętu (np: ~zy6~i.rj kamery), jakim dyspono- jj 
wały ·szkoły z Warsźawy czy Gdańska, drużyna ' 
z Międzyrzecza musiała się zadowolić 5. miej- " 
scem, co mimo wszystko uważamy za sukces. l: 
Ponadto Łukasz interesuje się kilkoma przed­
miotami: zaczynając od gimnazjum, kiedy w 
centrum była geografia, zaowocowało to zdo­

byciem tytułu laureata, ·· pastępnie w pierwszej klasie liceum - fizyka i 
mniany turniej, a obesnj~\~~upiasię na biqlogii or~z,chemii , z którymi 
starał się łączyć swoją rłr'zyszłość. · ... ·. · 

Stypendium w wysokoŚci 2580 zł zostanie wypłacone w dwóch ratach. 
kasz planuje wykorzystać te środki na książki , ale także na przyjemności , być 
może laptop lub tablet. , 

Ferie z Pakl~ 
Stowarzyszenie Pakla zaprasza dzieci na spotkanie z psami i kotami. W śro­

dę, 21 stycznia 2013 r., o godz. 12:00 do oddziału dla dzieci w naszej bibliote­
ce przybędą: Cezar, Me/a, Zuzia, Tara oraz ich opiekunowie. Dzieci będą mogły 
poznać zasady postępowania wobec nieznanego psa. 

Odbędzie się też pokaz psich umiejętności. 
Anna Kuźmińska-Świder 

Budy dla ko•ów 
Stowarzyszenie Pakla rozstawiło w mieście pięć budek dla 

bezdomnych i wolnożyjących kotów. Budki posiadają numer i znak Pakli. Zostały 
wykonane z desek ofiarowanych nam przez pana Kazimierza Pawliszaka. Całą 
pracę budowlaną wykonali z dobrego serca Tadeusz Górka i Stanisław Karasiński. 

Niemal codziennie Pakla dostaje sygnały o bezdomnych kotach, którym nale­
ży pomóc. Niestety nie posiadamy miejsc do przetrzymywania zwierząt. Schro­
nisko w Trzci~nce , z którym ma podpisaną umowę gmina, nie przyjmuje kotów. 

Sprawa niekontrolowanego rozrodu kotów może być rozwiązana jedynie po­
przez powszechną sterylizację i kastrację zwierząt ! Gdyby znalazł się ktoś chęt­
ny do pomocy w kociej sprawie, Pakla zaprasza: 728 293 711. 

Anna Kuźmińska-Świder 

Serdeczne podziękowania dla 
firm~ Strzelcz~k i współpracowników 

za ogromną pomoc, bezinteresowne 
wyciągnięcie ręki do najuboższych . 

Podziękowanie składa 

samotna matka z czwórką dzieci. 
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Radny Międzyrzecz , dnia 3.12.2012 r. 
Eugeniusz Sawiński 

INTERPELACJA • ZAPYTANIE 
Skierowana do Pana Tadeusza Dubickiego - Burmistrza Międzyrzecza 
w sprawie Organizacja ruchu drogowego na czas remontu ul. Młyńskiej. 

TREŚĆINTERPELACJI-ZAPYTANIA 

. Prawdopodobnie wiosną 2013 r. będzie miał miejsce remont ul. Młyńskiej w 
Międzyrzeczu . Mam nadzieję, że będzie on prowadzony tzw. metodą połówko­
~ą , tzn, że na jednym pasie jezdni będzie remont, a na drugim będzie odbywał 
s1ę ruch "wahadłowy". Obawiam się jednak, że ze względu na planowane robo­
ty wodno-kanalizacyjne dojdzie do całkowitego zamknięcia tego odcinka ulicy. 

W tej sytuacji proszę Pana Burmistrza o podjęcie kroków, które zapewnią wła­
ściwą organizację ruchu na czas zamknięcia ul. Młyńskiej, gdyż wówczas cały 
ruch odbywałby się tylko ul. Chopina. 

Technicznie są dwa wyjścia: 
1. Wyrównać i utwardzić dr?gę od ul. Mickiewicza, wzdłuż płotu Jednostki Woj­

skowej i dalej w lewo do ul. Swierczewskiego (mapka w załączeniu). 
_2: Uzg~dnić z dowódcą garnizonu, że na czas remontu i zamknięcia ul. Młyń­

~kleJ ,W dm r~bocze w go~z. 6.00-17.00 i soboty w godz. 8.00-14.00 ruch po­
Jazdow będz1e odbywał s1ę przez teren Jednostki Wojskowej. 

Pierwsze wyjście jest bardziej kosztowne i zapewniałoby tylko ruch pojaz­
dów do 2,5 t. 

W drugim przypadku jest to wydatek rzędu kilkudziesięciu tysięcy na wypo­
życzenie stosownych barierek i opłatę dla firmy ochroniarskiej. 

-. ! . serwis fft1SOW'f 
... INFORMACJE Z RATUSZA 

Radny Międzyrzecz , dnia 3.12.2012 r. 
Eugeniusz Sawiński 

INTERPELACJA • ZAPYTANIE 
Skierowana do Pana Tadeusza Dubickiego..;.. B~rmistrza Międzyrzecza 
w sprawie Gospodarowania kamieniem z rozbiórek nawierzchni ulic 

w Międzyrzeczu. 
TREŚĆINTERPELACJI·ZAPYTANIA 

Ze skarg rozpatrywanych przez komisję rewizyjną wynika, że materiał z roz­
biórki nawierzchni niektórych ulic w Międzyrzeczu jest przeznaczany na utwar­
dzanie ulic bądź placów na terenach wiejskich, a nawet są poszlaki o jego prze­
znaczaniu na potrzeby prywatne. 

Uważam, że w Międzyrzeczu , szczególnie w obszarze zabytkowym miasta jest 
wiele miejsc, w których należałoby ten materiał (szczególnie w postaci kostki gra­
nitowej lub brukowej) zużyć na remont uliczek lub parkingów. Konkretne propozy­
cje na piśmie składali w tej sprawie radni m. in. Józef Kaczmarek i Daniel Gądek. 

Potrzeb jest wiele. Dla przypomnienia podam tylko kilka przykładów, a mia-
nowicie: 

-droga od ul. Winnica w kierunku folwarku ZAMEK 
- drogi i parkingi przy starych blokach przy ul. Świerczewskiego 
- przejście od ul. Kilińskiego na Reymonta 
- odcinek na koronie stadionu od bramy w lewo 
W tej sytuacji bardzo proszę o zaprzestanie wywożenia kostki granitowej 

poza miasto Międzyrzecz. 

ly i współwłaścicielką firmy 
TOMBUD, która wykonała in­
westycję. Młodzież, wręcza­

jąc kwiaty podziękowala bur­
mistrzowi oraz przewodniczą­
cemu Rady Miejskiej za pięk-

ZAGŁOSUJMY NA MIĘDZYRZECZ!!! 
Plebiscyt Miast to konkurs na najpiękniejszą ilumina­

cję świetlną upiększającą przestrzeń miejską w okresie 
świątecznym . Zwycięzcy wylaniani są w dwóch etapach: 

- miasto, które zdobędzie najw ięcej głosów w etapie 
wojewódzkim, 

-miasto wygrywające w konkursie ogólnopolskim- wy-

ną, nową salę. Na zakończe­
nie uroczystości odbył się mecz pomiędzy absolwentami 
Gimnazjum nr 1 a uczniami, który zakończył się remisem 
1:1. Na przebudowę sali sportowej gmina Międzyrzecz po­
zyskała środki zewnętrze z Funduszu Rozwoju Kultury Fi­
zycznej Ministerstwa Sportu i Turystyki w kwocie 101 .863 
zł, a koszt calości inwestycji wyniós/295 tys. zł. 

Od 15 listopada mieszkańcy mogą korzystać z nowo 
wyremontowanej ul. Waszkiewicza oraz mostu. Oficjal­
ne otwarcie jednej z głównych dróg w mieście , odbyło się 
7 gru~nia br. Uczestniczył w nim Wicewojewoda Lubuski 
Jan Swirepo, Burmistrz Międzyrzecza Tadeusz Dubicki, 
wykonawcy inwestycji oraz przedstawiciele Rady Miej­
skiej w Międzyrzeczu. Wicewojewoda Lubuski podkreślił 
swoją radość z faktu, iż kolejna w Międzyrzeczu inwesty­
cja powstała w ramach Rządowego Programu Przebudowy 
Dróg Lokalnych- Etap 11 - Bezpieczeństwo-Dostępność­
Rozwój. Przypomnijmy, że przebudowa ul. Waszkiewicza 
dofinansowana została kwotą 689.000 zł , oraz remont mo­
stu kwotą 121.697 zł. Koszt całej inwestycji wyniós/4 mln zł. 

brane spośród zwycięzców w województwach. 
Etapy konkursu: 
-etap wojewódzki- od 3 do 26 grudnia 2012 r. 
-etap ogólnopolski- od 28 grudnia 2012 r. do 6 stycz-

nia 2013 r. 
-ogłoszenie wyników- 11 stycznia 2013 r. 
O zwycięstwie zdecyduje liczba głosów oddanych przez 

i~ternautów. Glosowanie odbywa się poprzez fan stronę 
Swieć się . Link do strony zamieszczony został na stronie 
www.miedzyrzecz.pl. Konkurs to między innymi forma pro­
mocji miasta w mediach ogólnopolskich i regionalnych (po­
nad 50 publikacji w prasie oraz 420 informacji w Internecie 
w poprzedniej edycji konkursu). Szeroka akcja informacyj­
na i promocyjna, której partnerami są m.in. gazeta.pl i lo­
kalne wydania Gazety Wyborczej. Setki tysięcy osób od­
wiedzających www.SwiecSie.pJ oraz profil projektu na Fa­
cebooku dowiadują się o współzawodnictwie. 

NOWA SALA W GIMNAZJUM NR 1 

5 grudnia br. oficjalnie otwarta została sala sportowa 
w Gimnazjum nr 1. Przybyłych na to wydarzenie gości 
powitała dyrektor Alicja Witter, która przedstawiła krótką 
historię szkoły, a także powiedziała kilka słów na temat 
sali i jej remontu. Następnie glos zabrał burmistrz, który 
przywitał uczniów oraz przekazał im piłki do gry w siat­
kówkę i koszykówkę . Oficjalnego przecięcia wstęgi doko­
nał burmistrz wraz z przedstawicielami urzędu oraz szko-

PRZYOZDOBILIŚMY ŚWIĄTECZNĄ CHOINKĘ 
W tym roku ubieranie 

choinki przy ratuszu odby­
ło się w Mikołaj ki. Na to co­
roczne wydarzenie, mimo 
mrozu i sypiącego śniegu 
przybyły dzieci z wszyst­
kich międzyrzeckich przed­
szkoli, szkól, a nawet mło­
dzież z Zespołu Szkól Eko­
nomicznych, którzy przy­
ni eśli ze sobą własnoręcz­
nie wykonane ozdoby cho­
inkowe. Pierwszą , najwięk­
szą bombkę zawiesił bur­
mistrz wraz z przedszko­

lakami, a następnie rozdal wszystkim słodkie łakocie. W 
trakcie ubierania choinki , przy dźwiękach kolęd i świątecz­

nych piosenek, wręczone zostały nagrody dla uczestników 
i zwycięzców konkursu pn. "NIM GWIADZKA ZABŁYŚNIE" 
na najpiękniejszą ozdobę choinkową. 

OFICJALNię OTWORZYLIŚMY KOLEJNĄ 
"SCHETYNOWKĘ" 

NOWE LOKALE SOCJALNE W MIĘDZYRZECZU 
Już wkrótce siedem rodzin będzie mogło zamieszkać w 

nowo wyremontowanych mieszkaniach socjalnych w Obrzy-

cach. Powstal tam pawilon mieszkalny po dawnym hotelu pie­
lęgniarskim , w którym mieści się 9 mieszkań, z czego dwa w 
ramach porozumienia gmina przekazała dla Samodzielnego 
Publicznego Szpitala dla Nerwowo i Psychicznie Chorych. 13 
grudnia burmistrz wraz z przewodniczącym Rady Miejskiej 
w Międzyrzeczu , wykonawcą i pracownikiem Wydziału Re­
alizacji Inwestycji UM przeciął biało-czerwoną wstęgę i tym 
samym otworzył nowy pawilon mieszkalny. Burmistrz zazna­
czył, iż jest to już trzeci w ostatnim czasie tego typu budynek. 
Łączna powierzchnia użytkowa wynosi 217,16 m2, w tym 4 
mieszkania dwupokojowe i 5 mieszkań jednopokojowych. 

Inwestycję wykonał zakład budowlany "KRZYWULSKI" 
z Międzyrzecza za kwotę 452 tys. zł , a prawie polowę tej 
kwoty otrzymaliśmy jako dofinansowanie z Banku Go­
spodarstwa Krajowego, w ramach Rządowego Programu 
wsparcia finansowego z Funduszu Dopłat tworzenia loka­
li socjalnych, mieszkań chronionych, noclegowni i domów 
dla bezdomnych. 

Patrycja Klarecka-Haładus 
Podinspektor ds. promocji gminy i kontaktu z mediami 
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M IĘDZYRZECZANIE MIĘDZYRZECKIEMU MUZEUM 
Pod takim tytułem odbył się 251istopada o godzinie 17.00 

III Koncert Charytatywny w międzyrzeckim Muzeum, którego 
byliśmy jednym z czterech współorganizatorów. W koncercie 
wystąpi l i m.in. absolwenci Szkoły Muzycznej l stopnia w Mię­
dzyrzeczu: Alina Kubik· skrzypaczka, kompozytorka i śpie­
waczka, Daniel Sierbin ·skrzypek, a także uczniowie PSM l 
st.: Gabriela Suchecka, Aleksandra Skowron, Sonia Nowic­
ka i mały Sebastian Sierbin, oraz nauczyciele Anna Olszew­
ska, Anna Krawczyk i Czesław Nowakowski. Cały koncert 
prowadziła pani Ludmiła Pawłowska , która akompaniowa­
ła wraz z panem Tadeuszem Nowakiem. Artyści zaprezen­
towali nam wspaniałe utwory Antonio Vivaldiego, Maurice'a 
Ravela, Beli Bartoka, Jacques'a Offenbacha i wielu, wielu 
innych. Koncert zakończono odśpiewaniem kolęd. Wyszli­
śmy z tego pięknego koncertu zachwyceni, uduchowieni i 
zadowoleni również i z tego, że dołożyliśmy swoją cegiełkę 
w wysokości 250 złotych uzyskanych ze sprzedaży biletów. 

CHÓR ALEXANDRA POUSTOVALOVA 

W dniu 1 grudnia 2012 roku słuchacze U.T.W. mieli przy­
jemność wysłuchania koncertu chóru Alexandra Pousto­
valova w Gorzowskiej Filharmonii. Chór liczący około 60 
artystów, w tym chórzystów, muzyków i solistów uznanych 
na światowych scenach operowych, zaśpiewał dynamiczne 
pieśni marszowe, pieśni rosyjskie i ukraińskie oraz ballady 
ludowe. Wspólnie zaśpiewaliśmy takie utwory jak "Kalinka", 
"Smuglanka" czy "Sokoły". Niesamowite wrażenie wywarły 
na nas "Wieczorny dzwon" i wykonane po polsku "Czerwo­
ne maki na Monte Cassino". Koncert rozbawiał nas, a za­
razem wzruszał. Nieraz, gdy zamilkła orkiestra i zapano­
wała cisza, to przepięknie brzmiący głos solisty sprawiał, 
że w niejednym oku zakręciła się łezka. 

Dyrektorem i dyrygentem chóru jest pan Alexander Po­
ustovalov, który z łatwością nawiązywał kontakt z publicz­
nością , dzięki czemu słuchając koncertu świetn ie się ba­
wiliśmy. Udział w koncercie był dla każdego z nas niesa­
mowitym przeżyciem , nie tylko ze względu na fantastyczną 
atmosferę , ale również ze względu na wyjątkowo piękne 
brzmienie, gdyż poza klasycznym zestawem instrumentów 
orkiestry symfonicznej zagrano na akordeonie i bałałajce. 

ZABAWA ANDRZEJKOWA 
29 listopada prawie 70 osób bawiło się na naszej za­

bawie andrzejkowej zorganizowanej wysiłkiem koleżanek i 
kolegów. Były na niej wróżki i cyganki, które już w drzwiach 
witały gości kolorowymi bilecikami. Jak się później okazało, 
były one częścią wróżby. Całą imprezę poprowadziła bra­
wurowo, jak zawsze niezawodna Genia Filipek. Najbardziej 
zapracowana jednak była nasza cyganka Krysia Salej, gdyż 

każdy z nas chciał poznać swoją przyszłość. Czy "aniel­
skie karty" powiedzi ały prawdę , to się okaże . będziemy 
czekać! Bawiliśmy się wspaniale, wszystkim się podobało 
i już myślimy o karnawale i balu maskowym. 

MIKOŁAJKI NA ZAJĘCIACH CHÓRU 
. W związku z nadchodzącymi Świętami Bożego Narodze­

n~a nasz studencki zespół śpiewaczy " Krąg " przygotowuje 
s1ę do corocznego przeglądu chórów i zespołów śpiewa­
czych. Na zajęciach 7 grudnia starościna Genia Filipek, w 
ra~ach odpoczynku od ciężkich prób, zrobiła nam niespo­
dziankę. Wraz z H. Nowacką , M. Musiał i M. Balcerkiewicz 
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TRZ~ł!I~GO WI~KU 

w roli Mikołajów. Przy piękn ie nakrytych stołach rozpoczęła 
się "uczta". Była kawa, słodycze , śpiewal iśmy kolędy, a na 
zakończenie każdy od Mikołaja dostał własnoręcznie zro­
bione "suwenirki ". Rózga nie była potrzebna. 

CYKLICZNE ZAJĘCIA KULTURALNE. 
Z LITERATURĄ NA TY 
Tym razem, 5 grudnia, pani Lidia Nowaczyńska - pro­

wadząca nasze literackie zajęcia , wprowadziła nas w eg­
zystencjalne rozważania . Bowiem temat tego spotkania 
brzmiał "Motyw starości w literaturze". Na początku na­
szych zajęć wystąpiła młodzież z Gimnazjum nr 1 pod 
opieką pań mgr Frankowicz i Stańczak. Młodzież ubarwi­
ła nasze literackie spotkanie słowem i muzyką , traktujący­
mi także o życiu i przemijaniu. Uczniów gimnazjum za ich 
trud wynagrodziliśmy brawami i słodyczami. W wykładzie 
przedstawiony został sposób pokazywania starości oraz 
problem jej traktowania w literaturze na przestrzeni dzie­
jów od Homera po Olgę Tokarczuk, poprzez Jana Kocha­
~owskiego , Juliusza Słowackiego , Zofię Nałkowską i Annę 
Swirszczyńską. Starość w zależności od epoki jest trak­
towana i przedstawiana różnie , raz z szacunkiem, innym 
razem z uśmiechem politowania. Zwyczajowo, fragmenty 
wybranych przykładów ilustrujących wykład, odczytali nasi 
lektorzy: Krysia Całus, Janka Gajewy, Andrzej Kiczka i tak­
że sama pani Lidia Nowaczyńska. 

HISTORIA 
Temat spotkania na zajęciach historii , które odbyły się 

10 grudnia 2012 roku w naszym Muzeum, brzmiał "Prote­
stanci w dziejach Międzyrzecza". Problematykę związaną 

z polityką wyznaniową w dziejach Międzyrzecza ze szcze­
gólnym podkreśleniem roli luteranizmu przedstawił nam w 
sposób bardzo interesujący, wyjaśniając wszelkie zawiło­
ści związane z poszczególnymi odłamami protestantyzmu, 
pan doktor Andrzej Paśniewski. 

SPOTKANIE Z FILHARMONIĄ 
Temat tego spotkania to Taniec: W peruce i krynolinie. 
Filharmonicy poznańscy znów nas zaskoczyli, prezentu-

jąc wraz z tancerzami zespołu Wielkopolanie, ciąg dalszy o 
tańcach i muzyce tanecznej renesansu i baroku. Piotr Na­
leżyty w prelekcji wskazywał nam różnice poszczególnych 
tańców i ich charakterystyczne cechy, co mogliśmy sami 
zobaczyć w tańcach wykonywanych przez tancerzy zespo­
łu "Wielk9polanie", panią Agatę Pospiech i pana Wojciecha 
Frącka. Owczesne tańce w wersji muzycznej prezentował 
nam młody, doskonały skrzypek, pan Jarosław Drynkowski. 

Podczas zajęć zaprezentowano nam w wersji tanecznej 
hiszpański taniec Pavana, menuet oraz najbardziej patrio­
tyczny taniec - polonez, a także polkę . W wersji muzycz­
nej natomiast zagrano menueta, gawota oraz sarabandę . 

Znowu byliśmy urzeczeni koncertem filharmonii i czekamy 
na koncert styczniowy. 

INNE ZAJĘCIA W GRUPACH l SEKCJACH 
Poza uczestnictwem naszych słuchaczy w różnego ro­

dzaju imprezach kulturalnych, rozrywkowych i patriotycz­
nych, organizowanych również przez inne instytucje nasze­
go miasta prowadzimy dla chętnych studentów sekcje roz­
wijające naszą sprawność umysłową i ćwiczące pamięć. 
Uzupełniamy także w ten sposób naszą wiedzę. 

LEKTORATY 
Nasz uniwersytet prowadzi m.in. trzy lektoraty: języka 

angielskiego, francuskiego i niemieckiego. W każdym z 
nich uczestniczy raz w tygodniu około piętnastu słuchaczy. 

Prowadzącymi poszczególne lektoraty są: mgr Zbigniew 
Maleńczyk- język angielski, Danuta Witkowska- starosta, 
mgr Wacława Kuczyńska- język francuski , Andrzej Kiczka 
-starosta, mgr Monika Makowska-Maleńczyk- język nie­
miecki, Danuta Borowiak -starosta. Wszystkich słuchaczy 

zachęcamy do przemyślenia propozycji, aby zasilić szere­
gi ~łuchaczy na lektoratach. Znajomość języków obcych 
naprawdę pomaga. 

SEKCJA TAŃCA 
Już drugi rok studenci naszego U .T. W. biorą udział w sek­

cji nauki tańca. Naszym instruktorem jest pan Piotr Soja. Pod 
jego okiem tańców uczy się 17 osób, starościną tej grupy 
jest pani Maria Balcerkiewicz. Uczymy się tańców standar­
dowych i latynoamerykańskich. Nie są już nam obce kroki 
ta , walców i l l 

ch achy, foxtrotta, quickstepa, jiva i rock and rolla. Uczmy się 
tańczyć, albowiem taniec wyrabia wdzięk, grację i poprawia 
sylwetkę. Wszak tańczyć każdy może, trochę lepiej lub trochę 
gorzej, ale ... najważniejsze, że lubimy i chcemy się ruszać. 

SEKCJA TURYSTYKI ROWEROWEJ 

Na początku października bieżącego roku grupa 23 cy­
klistów spotkała się na moście niedźwiedzia, by zwartym 
peletonem ruszyć do stadniny koni pana Mariusza Rataj­
czyka, gdzie zostali zaproszeni przez jej właściciela. Po 
przybyciu na miejsce po półgodzinnym odpoczynku przy 
suto zastawionym stole nastąpiło clou programu - pokaz 
tresury koni, których nie było w ogóle widać, a zjawiły się 
nagle na sygnał dany przez pana Mariusza. Konie zatrzy­
mały się w pewnej odległości od ludzi i pan Mariusz prze­
prowadził z nimi pokaz tresury. Z jaką gracją te konie się po­
ruszały· istny taniec. Po pokazie kilka odważniejszych pań 
dosiadło koni i spróbowało jazdy. Oj nie było to takie proste. 

TEATRALNY WIECZÓR W MOK 
Ponadto grupa naszych słuchaczy w dniu 20 listopada 

o godz. 17.00 w sali widowiskowej MOK w Międzyrzeczu 
obejrzała sztukę Sławomira Mrożka "Serenada", wystawio­
ną przez teatr amatorski A Co Mi Tam. Aktorami tego te­
atru są między innymi nasi koledzy z uczelni -Krysia Całus 
i Ryszard Perdon. Sztuka wspaniała, gra znakomita, jeste­
śmy dumni z naszych kolegów. 

SPOTKANIE W SANEPIDZIE 
271istopada, w ramach profilaktyki i walki z rakiem, od­

było się spotkanie naszych pań z międzyrzeckimi ama­
zonkami i pracownikami Powiatowej Stacji Sanitarno-Epi­
demiologicznej w Międzyrzeczu. Podczas tego spotkania 
pracownice Sanepidu dały pokaz samobadania piersi na 
fantomach. Przybliżyły paniom także problematykę zwią­
zaną z zachorowalnością i leczeniem chorób wenerycz­
nych i raka szyjki macicy. Panie otrzymały również mate­
riały dotyczące samobadania piersi. 

KOMUNIKATY 
· 17 grudnia 2012 roku w restauracji "Piastowska" od­

było się nasze uniwersyteckie spotkanie opłatkowe. Sze­
rzej o tym wydarzeniu poinformujemy w lutowym numerze 
"Kuriera Międzyrzeckiego". 

· Ferie zimowe rozpoczną się 14 stycznia 2013 roku i 
będą trwały 2 tygodnie. 

Andrzej Kiczka 
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Mik.-.okosmos ••• 
Kosmiczny teatr pantomimy obejrzeliśmy w sali kinowej MOK. Owadzi świat 

w kreacjach aktorów Wrocławskiego Teatru Pantomimy im. H~nryka Tomaszew­
skiego -"Mikrokosmos"- scenariusz i reżyseria Konrad Dworakowski. Zawarty 
w giętkich ciałach i kostiumach oddających nastrój spektaklu. 

Człowiek może być Owadem w jednej ze swych funkcji. Może być stadny, ro­
jowy, może syczeć , bulgotać i wydawać inne dźwięki właściwe tej grupie istot. 

Ruchem można wyrazić wszystko. Zbędność słów jest tu tematem głównym. 
Wyraźna była zamierzona szczupłość innych form przekazu, człowiek zreduko­
wany został do elementu Roju. Funkcyjny. Metafora bardzo pojemna. 

Wspaniałe kostiumy i dostosowana doń choreografia. Spaja spektakl osoba 
Calineczki Hansa Christiana Andersena, swobodna interpretacja pięknej klasycz­
nej baśni. Zanurzona w faunie - autor scenariusza potraktował materiał pierwot­
ny bardzo dosłownie - dziewczynka robi ferment, nawet na kilka chwil staje się 
królem czy kimś takim - uczestniczy w otaczającym ją mikroświecie owadzio-ga­
dzim, walczy o przetrwanie. Jak ją charakteryzują w folderze - niezłomna bojow­
niczka o wolność i niezależność, założycielka Ruchu Oporu Słoika oraz autorka 
Deklaracji Niepodległości Fauny i Flory. Próba wniknięcia w piękno świata moty­
li. Ich sens istnienia zawiera się w ruchu skrzydeł. Uczymy się od nich patrzeć w 
ten sposób. Ruchami rąk. Militarystyczna organizacja społeczności mrówczej. Są 
podobno jednym Mózgiem ... czymś , co istnieje na zewnątrz osobników, we wnę­
trzu kopca. Poświęcają się dla królowej. Mucha domowa żyje na ziemi 200 milio­
nów lat. .. Ewolucja pewnie nam coś po nich zostawiła. Prezentują nam to aktorzy. 

Głowotułowiowy pająk, kłapczasty, trzeba wielu lat ćwiczeń , by odwzorować 
sposób jego poruszania się. Pającz~sty jest charakter scen z nim -rozumiemy 
to pojęcie oglądając ten fragment. Zabnozielony odwłokowy jest świat na po­
wierzchni zbiorników wodnych. Tam, gdzie rodzi się Calineczka. Musi go rozu­
mieć, bo jeston-przez jakiś czas- jej światem ... Chrząszczowate chrumkanie, 
świsty, kastowy wszechświat bardzo licznej grupy stawonogów. Dobrze dobrane 
efekty dźwiękowe . Wyrazisty pozawerbalny język przedstawienia. 

Fascynujący spektakl, jakiego jeszcze na scenie MOK nie widzieliśmy. Zapa­
miętamy miękkie ruchy Calineczki i świetną grę ciałem całego zespołu . 

Scenariusz i reżyseria- Konrad Dworakowski, scenografia i kostiumy- Ma­
ria Balcerek, projekcje wideo - Michał Zielony, reżyseria światła - Bartek Dę­
bowski, muzyka- Piotr Klimek. 

Iwona Wróblak 
Fot. A. Anuszewski 

EKO- MYdNIA 
KRÓLAK MACIEJ 

'* USŁUGI SPRZJ\TAJf\CE '* 
- pranie dywanów, wykładzin 
czyszczenie tapic.erki r,neblowej 

Królak Maciej 
66-300 Międzyrzecz, ul. Sienkiewicza 29 

teł. 695 - 855 - 768 

Sprzęt na 
kłusowników 

Powiatowa Społeczna Straż Rybacka 
została wyposażona w narzędzia do wal­
ki z kłusownictwem . Do dyspozycji straż­
ników trafil sprzęt za 298 tysięcy złotych: 
dwa terenowe samochody, 3łódki z lawe­
tami, różnego rodzaju urządzenia optycz­
ne, między innymi wysokiej jakości latar­
ki, lornetki i noktowizory. Ciekawostką 
jest sprzęt fotograficzny pozwalający ro­
bić zdjęcia i filmy z dużej odległości , tak­
że w nocy. W procederze kłusownictwa 
wodnego istotnym elementami są zebra­
ne dowody dokonania przestępstwa. Ma­
teriały fotograficzne często stanowią pod­
stawę do wyroku skazującego. 

Nie chcielibyśmy zdradzać parame­
trów otrzymanego sprzętu. Ale są to 

urządzenia na światowym poziomie, 
podobny sprzęt jest wykorzystywany 
przez Armię Amerykańską . Kłusownicy 
mają się czego bać . Z satysfakcją mówi 
Edward Kurzyński, komendant PSSR. 

Specjalistyczne wyposażenie zosta­
ło zakupione za pieniądze z unijnego 
programu rybackiego i przekazane za 
pośrednictwem Grupy Rybackiej Obra­
Warta oraz gorzowskiego oddziału Pol­
skiego Związku Wędkarskiego. Wcze­
śniej w ramach tego programu podobny 
sprzęt (lecz nie tej klasy), otrzymali straż­
nicy z Sulęcina , Strzelec Krajeńskich i 
Drezdenka. Niezwykle istotne jest to, że 
otrzymywane unijne dotacje pokrywają 
w calości wydatki na zakupiony sprzęt i 
my jako Związek nie inwestujemy przy­
słowiowej "złotówki. To wielka pomoc w 
naszej pracy. Mówi Kazimierz Szmid z 
biura zarządu PZW w Gorzowie Wlkp. 

Społeczna Straż Rybacka Powiatu 
Międzyrzeckiego od lat walczy z kłu­
sownictwem wodnym. Swoimi działa­
niami obejmuje ponad 1662 hektarów 
wody użytkowej , na terenie Powiatu Mię­

dzyrzecza, co stanowi aż 1/5 wód cale­
go Okręgu Gorzowskiego PZW. W 201 O 
roku przeprowadziła prawie 400 patroli 
dziennych i nocnych. W 2011 roku takich 
kontroli było 253, a w minionych trzech 
kwartalach tego roku już 250, podczas 
których zabezpieczono 15 sieci, 60 sa­
mołówek, 1 O wędek. Unijny sprzęt pra­
cowal w terenie niejako z marszu i od 7 
listopada br. za jego pomocą ściągnię­
to 360 metrów siatek, 2 pontony i jeden 
agregat prądotwórczy. 
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Bardzo cenimy sobie współpracę z 
Policją i Strażą Leśną. Wspólne patro­
le dają widoczne efekty. Mówi Tomasz 
Żak, strażnik z Janowa. 

Tylko w tym roku Policja wypisała 6 
mandatów na kwotę tysiąca złotych, a 
Straż Leśna 8 mandatów o łącznej su­
mie dziewięciuset złotych. 6 wniosków 
zostało skierowanych do sądu , 10 do 
sądu koleżeńskiego PZW. 

PSSR ze Skwierzyny i Murzynowa w 
tym roku rozpracowała złodziejską grupę 
z Trzebiszewa, kłusującą na rzece War­
cie. Kłusownictwo wodne nie jest proble­
mem lokalnym, dotyczącym tylko okolic 
Międzyrzecza. Proceder ten szerzy się 
na terenie całej Polski i poza lokalnymi 
złodziejami ryb, na "gościnne występy" 
na nasze wody przyjeżdżają także zor­
ganizowane grupy przestępcze z Dol­
nego Śląska i Wielkopolski. Przez lata 
tropiliśmy grupę kłusowniczą z Nowej 

Sol i, która białym busem niemal reg ular­
nie przyjeżdżała nad jezioro Chłop. Nie­
dawno mieliśmy kłusowników z Wrocła­
wia. Opowiada Eugeniusz Swarcewicz, 
strażnik z Pszczewa. 

Proceder ten jest trudny do zwalcza­
nia, także z uwagi niedostateczne uregu­
lowania prawne i niedostateczny system 
kar. Brakuje też ogólnej świadomości, 
że rabunek ryb, to także niszczenie śro­
dowiska naturalnego, w którym żyjemy 
wszyscy. Głównym czynnikiem napędza­
jącym kłusownictwo jest rynek handlu i 
gastronomii. Paradoksalnie, czym wię­
cej kradzionej ryby na rynku, tym ceny 
są wyższe . Nieuczciwi handlowcy czy 
rejestratorzy wprowadzający do obiegu 
takie ryby, nie obniżają cen, tylko zwięk­
szają swoje zyski. A właściciele stawów 
hodowlanych, ponoszący bezpośrednie 
straty własne, są zmuszeni podnosić 
ceny rynkowe. Oczywiście biorąc pod 
uwagę ryby krajowe, które są lepszej ja­
kości niż ryby sprowadzane z zagranicy. 

Tekst i foto Andrzej Chmielewski 

JEŻELl WIDZICIE WANDALI- KŁU· 
SOWNIKÓW ZGŁASZAJCIE TE FAK· 
TY TELEFONICZNIE DO : 
Dyżurnego Policji -112 
Państwowej Straży Ryb.- 502 238 018 
Komendant SSR powiatu Międzyrzec­
kiego - 502 119 585 

Wszystkim Wędkarzom i 
Czytelnikom KM życzę Szczę­
śliwego i Spokojnego Nowego 
Roku 2013! 
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"STRES - JAK SOBIE Z NIM RADZIĆ" 
Pod takim tytułem ogłoszony został zarządzeniem starosty między~zeckiego konkurs 

dla uczniów szkół gimnazjalnych i ponadgimnazjalnych z terenu powiatu międzyrzeckie­
go w ramach zadań powiatu dotyczących promocji i ochrony zdrowia.Celem projektu jest 
popularyzacja wśród uczniów wiedzy na temat stresu, sposobu radzenia sobie z nim oraz 
identyfikacji jego źródła w szkole. 

Komisja Konkursowa w składzie : Halina Pilipczuk- Naczelnik Wydziału Edukacji, Spraw 
Społecznych i Promocji - przewodniczący komisji, Ewa Raciborska, psycholog Poradni 
Psychologiczno-Pedagogicznej w Skwierzynie - członek komisji , Ewa Hasek, psycholog 
Poradni Psychologiczno-Pedagogicznej w Międzyrzeczu -członek komisji, dokonała w 
dniu 261istopada 2012 roku oceny i wyboru nadesłanych prac do projektu. Do udziału w 
konkursie zgłosiły się następujace szkoły : 

w kategorii gimnazja: 
- Gimnazjum nr 2 w Międzyrzeczu , Gimnazjum w Bledzewie, Gimnazjum w Przytocz-

nej, Gimnazjum w Pszczewie, Gimnazjum w Brójcach; 
w kategorii szkoły ponadgimnazjalne : 
- l Liceum Ogólnokształcące im. Heliodora Święcickiego w Międzyrzeczu, 
- Zespół Szkół Ekonomicznych im. St. Staszica w Międzyrzeczu , 
- Zespół Szkól Budowlanych w Międzyrzeczu, 
- Specjany Ośrodek Szkolno- Wychowawczy im. Marii Konopnickiej w Międzyrzeczu , 
- Zespół Szkół Centrum Kształcenia Rolniczego w Bobowicku. 
Komisja przyznała następujące miejsca: 
w kategorii gimnazja: 
l miejsce • Gimnazjum w Bledzewie, 
11 miejsce • Gimnazjum w Pszczewie, 
III miejsce - Gimnazjum w Przytocznej; 
w kategorii szkoły ponadgimnazjalne: 
l miejsce • l Liceum Ogólnokształcące im. Heliodora Święcickiego w Międzyrzeczu , 
11 miejsce - Specjany Ośrodek Szkolno - Wychowawczy im. Marii Konopnickiej w 

Międzyrzeczu , 

III miejsce • Zespół Szkół Ekonomicznych im. St. Staszica w Międzyrzeczu. 
Wręczenie nagród odbyło się w Starostwie Powiatowym w Międzyrzeczu 3 grudnia 

2012 r. Nagrody wręczał wicestarosta Remigiusz Lorenz. 

SPOTKANIE Z RODZICAMI ŻOŁNIERZY 
12 grudnia 2012 r. o godz. 12.00 w sali konferencyjnej Starostwa Powiatowego w Mię­

dzyrzeczu na wniosek Komendanta WKU w Gorzowie Wlkp. ppłk dypl. Lucjana Jopkie· 
wicza odbyła się uroczystość wręczenia medali za zasługi dla obronności kraju rodzicom, 
których troje lub wiecej dzieci pełniło czynną służbę wojskową. Medai"Za zasługi dla 
obronności kraju"- to polskie odznaczenie wojskowe, nadawane przez Ministra Obrony 
Narodowej, ustanowione przez Sejm ustawą z dnia 21 kwietnia 1966 roku. Według usta­
wy, stanowi uznanie dla osób, które swoją pracą lub działalnością przyczyniły się do roz­
woju i umocnienia obronności kraju. Złoty medal - rodzicom, których co najmniej pięcioro 
dzieci pełniło nienagannie czynną służbę wojskową , srebrny medal - rodzicom, których 
troje lub czworo dzieci pełniło nienagannie czynną służbę wojskową. Wraz z odznaką , 
wyróżnieni otrzymali z rąk ppłk dypl. Lucjana Jopkiewicza legitymacje. 

W spotkaniu udział wzięli Starosta Międzyrzecki -Grzegorz Gabryelski, przewod­
niczący Rady Powiatu- Lesław Hołowriia , zastępca Burmistrza Skwierzyny- Aleksan· 
der Szperka, Aleksander Zaćmiński z Biura Ochrony Informacji Niejawnych i Bezpie­
czeństwa Publicznego z Urzędu Miejskiego w Międzyrzeczu. Zaproszenia otrzyma­
li następujący rodzice, których troje lub wiecej dzieci pełniło czynną służbę wojskową: 

- Dubinieć Jan i Katarzyna z Międzyrzecza, służbę pełnili - Mariusz, Robert i Dawid 
- Nayda Bruno i Bożena z Międzyrzecza , służbę pełnili- Piotr, Michał, Andrzej 
-Ogrodowczyk Zenon i Bożena z Międzyrzecza , służbę pełnili- Mariusz, Tomasz, Łukasz 
- Gołębiewski Piotr i Bogumiła z Łagowca , służbę pełnili Waldemar, Sylwester, Ma-
rek i Daniel 
- Narożniak Ferdynand i Bożena z Brójec, służbę pełnili - Krztsztof, Tomasz, Piotr 
- Kiełbik Henryk i Ewa z Siercza, służbę pełni li -Tomasz, Paweł, Robert 
- Domagała Irena z Trzciela, służbę pełnili - Krzysztof, Piotr, Paweł 
• Januchwski Kazimierz i Danuta z Murzynowa - Łomno, służbę pełnili - Andrzej, 
Marcin, Józef 
• Skłucki Bronisław i Barbara z Wieje, służbę pełnili- Artur, Damian, Michał, Sławomir 
·Szwarc Teresa ze Skwierzyny, służbę pełnili- Marek, Karol, Krzysztof. 

W uroczystości nie wzięły udziału dwie rodziny. Uczestnicy spotkania serdecznie gra­
tulowali rodzicom i przekazali im wyrazy wysokiego uznania za trud włożony w wychowa­
nie synów na wzorowych żołnierzy. 

Halina Pilipczuk 

Specjalista 

rtopeda traumatol~ 

choroby i urazy narządu ru · 
i kręgosłupa, 
USG narządu ruchu 
USG stawów biodrowych 
noworodków i niemowląt 

\ 

Przyjmuje we wtorki 
od godz. 16:00 

Międzyrzecz, ul. Rynek 2 
ce "Ratuszow 
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ODZYSKALI SKRADZIONE AUTA 
Policjanci odzyskali trzy samochody 

skradzione na terenie Niemiec. Wpadł 
również mężczyzna, który za 500 zł prze­
woził przez zachodnią granicę auto war­
te 40 tys. zł. Za paserstwo grozi mu kara 
do pięciu lat pozbawienia wolności. 

Do zdarzenia doszło w poniedziałek 
29 października 2012 r. na terenie powia­
tu międzyrzeckiego . Dyżurny międzyrzec­
kiej komendy otrzymał i nformację od funk­
cjonariuszy straży granicznej, że po tere­
nie powiatu może przemieszczać się skra­
dziona w Niemczech Skoda Oktawia. Po­
licjanci z Wydziału Ruchu Drogowego, na­
prowadzani przez dyżurnego komendy, 
sprawdzali drogi oraz miejsca przez nie­
go wskazane. Policjanci zauważyli pojazd 
wśród innych zaparkowanych samocho­
dów, przy jednej z posesji w Międzyrzeczu . 
W pojeździe załączony był silnik, w stacyjce 
znajdował się łam ak, w bagażniku niemiec­
kie tablice rejestracyjne, kierowca jednak 
zdołał uciec przed przybyciem policjantów. 

Do pracy przystąpili policjanci z Wydziału 
Kryminalnego. Działania operacyjne pozwo­
liły ustalić oraz zatrzymać 20-letniego miesz­
kańca wsi gminy Międzyrzecz. Usłyszał on 
już zarzuty paserstwa, twierdził, że miał do­
stać 500 zł za przewiezienie auta przez nie­
miecką granicę. Za paserstwo kodeks kar­
ny przewiduje karę do pięciu lat pozbawienia 
wolności. Kolejne auta pochodzące z kra­
dzieży za naszą zachodnią granicą, zosta­
ły odzyskane 31istopada 2012 r. przez poli­
cjantów z Komisariatu Policji w Skwierzynie. 

Podczas patrolowania terenu miasta na 
jednym z parkingów policjanci z Zespołu 
Prewencji ujawnili samochód marki Audi 
A4, kolejny WV Transporter w niewielkiej 
wsi koło Skwierzyny. Oba figurowały w 
policyjnych bazach danych jako utracone. 

ZWYCIĘZCY WYŁONIENI 

Powiatowe eliminacje do wojewódz­
kiego Turnieju Wiedzy o Bezpieczeń­
stwie pn. "Bezpieczna Zerówka" roz­
strzygnięte. Zwyciężyły dzieci z Przed­
szkola Gminnego Kasztanowa Kraina 
w Przytocznej i to one będą reprezen­
towały nasz powiat w finale. 

W zabawie udział wzięło 14 trzyosobo­
wych drużyn ze szkół i przedszkoli powiatu 
międzyrzeckiego . Wszystkie dzieci z zeró­
wek wykazały się ogromną wiedzą i umiejęt­
nościam i, jednakZuzia OlekiRamin najle­
piej poradzili sobie z konkurencjami przygo­
towanymi przez specjalistów ds. nieletnich 
z Komendy Powiatowej Policji w Między­
rzeczu. Wszystkie dzieci zostały nagrodzo­
ne upominkami wręczonymi przez specjal­
nego gościa- Tygryska Lupo, który podzię­
kował młodym ludziom za wspan iałą zaba­
wę podczas trwania konkursu i pochwalił je 
za zaangażowanie i ogromną wiedzę. W ra­
mach przygotowań do konkursu dzielnicowi 
i specjaliści do spraw nieletnich przeprowa­
dzili wcześniej spotkania z dziećmi grup ze-
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rówkowych, podczas których przypomina­
li dzieciom o bezpiecznych zachowaniach 
podczas zabaw, drogi do szkoły oraz kontak­
tach z osobami obcymi i agresywnymi psami. 

Zwycięzcy Turnieju z Przedszko­
la Kasztanowa Kraina w Przytocznej 
wzięli udział w finale turnieju, który od­
był się 5 grudnia 2012 r. w Komendzie 
Wojewódzkiej Policji w Gorzowie Wlkp. 

HANDLOWAŁ MORFINĄ 
Dwie osoby zatrzymane i ponad sto 

tabletek morfiny zabezpieczonych - to 
efekty działań kryminalnych z Między­
rzecza. Za sprzedaż środków odurzają­
cych ustawa o przeciwdziałaniu narko­
manii przewiduje karę do 10 lat pozba­
wienia wolności . 

Do zdarzenia doszło w poniedziałek 
26 listopada 2012 r. Policjanci z Wydziału 
Kryminalnego z Komendy powiatowej Po­
licji w Międzyrzeczu obserwowali mężczy­
znę , który według ich ustaleń mógł posia­
dać przy sobie środki odurzające. Podczas 
próby legitymowania, na widok policjantów 
mężczyzna zaczął uciekać . Bartosz G. zo­
stał zatrzymany po krótkim pościgu. Poli­
cjanci znaleźli przy nim 40 podejrzanych 
tabletek. Po sprawdzeniu testerem okaza­
ło się , że jest to morfina. 

Kolejne ustalenia doprowadziły policjan­
tów do 33-letniego Sylwestra D., który miał 
handlować tabletkami. W wyniku przeszu­
kania gospodarstwa zatrzymanego, poli­
cjanci zabezpieczyli ponad 60 sztuk mor­
finy. Policjanci ustalili, że mężczyzna zdo­
bywał tabletki od chorego na raka ojca. We­
dług ustaleń kryminalnych proceder sprze­
daży leku trwał od sierpnia 2012 r. , przez 
ten okres sprzedał około 200 tabletek. 

Za posiadanie środków odurzających 
Bartoszowi G. grozi kara do trzech lat po­
zbawienia wolności. Natomiast za sprzedaż 
morfiny ustawa o przeciwdziałaniu narko­
manii przewiduje karę do 10 lat pozbawie­
nia wolności. 

POLICJANCI URATOWALI SZCZENIĘTA 
Dzięki zaangażowaniu i szybkiej ak­

cji policjantów z Międzyrzecza udało się 
uratować cztery szczeniaki, które 38-let­
nia kobieta próbowała utopić w rzece 
Obrze. Za znęcanie się nad zwierzęta­
mi mieszkance Międzyrzecza grozi kara 
do dwóch lat pozbawienia wolności. 

Do zdarzenia doszło w czwartek 22 li­
stopada 2012 r. o godz. 21.30 w Między­
rzeczu. Policjanci pełniący służbę w patro-

lu pieszym, idąc niedaleko Obry usłyszeli 
pisk dochodzący z wody. Na tafli wody za­
uważyli płynący worek, w którym najpraw­
dopodobniej znajdowały się jakieś zwierzę­
ta. Pomimo silnego nurtu rzeki policjantom 
udało się wyłowić płynący pakunek. Oka­
zało się , że w środku znajdują się cztery 
szczeniaki. O zdarzeniu zostało poinfor­
mowane Stowarzyszenie Pakla, które w 
podobnych przypadkach współpracuje z 
Policją . Po zbadaniu szczeniąt przez we­
terynarza policjanci otrzymali informację, 
że są one zbyt małe , aby przeżyć bez mat­
ki i jej pokarmu oraz, że jeżeli nie uda się 
jej odnaleźć, to pieski trzeba będzie uśpić. 

Do pracy przystąpili policjanci z Wydzia­
łu Kryminalnego. Zaczęli typować ewentu­
alnych właścicieli psów i zarazem spraw­
cę bestialskiego czynu. Policjantka skoja­
rzyła fakt próby utopienia szczeniaków z 
wykonywaniem w tym samym dniu czyn­
ności służbowych do innej sprawy w miej­
scu zamieszkania 38-letniej kobiety. Przy­
pomniała jej się szczenna suka znajdująca 
się wtedy w mieszkaniu. Jej przypuszczenia 
potwierdziły się. Po wejściu do mieszkania 
kobiety policjanci usłyszeli pisk. Okazało 
się , że suka właśnie rodzi kolejne szczenię. 

Właścicielka piesków została zatrzy­
mana, po wytrzeźwieniu usłyszała zarzuty 
znęcania się nad zwierzętami , za co grozi 
jej kara do dwóch lat pozbawienia wolności. 

TRZEźwv PORANEK W MIĘDZYRZECZU 
Zatrzymanych pięciu nietrzeźwych 

kierujących to efekty kilkugodzinnych 
działań pod kryptonimem "Trzeźwy Po­
ranek" w Międzyrzeczu. 

Akcja rozpoczęła się w poniedziałek 26 
listopada 2012 r. o godz. 5.00. Policjanci za­
blokowali dwie ulice wyjazdowe z Między­
rzecza, kierowcy wjeżdżali w tzw. rękaw, 

następnie funkcjonariusze sprawdzali stan 
trzeźwości każdego z kierujących . Munduro­
wi sprawdzali również stan techniczny samo­
chodów. Pomimo tego, że akcja trwała tylko 
trzy godziny, policjanci zatrzymali aż sześciu 
nietrzeźwych kierujących , policjanci zwracali 
również uwagę na stan techniczny pojazdów 
oraz sposób przewożenia dzieci w samocho­
dach. Przy okazji działań związanych z trzeź­

wością kierujących , policjanci wychwycili 
również kilku bardzo nieodpowiedzialnych 
kierowców, którzy wybrali się w podróż z 
nieoczyszczonymi, zamarzniętymi szybami. 

WŁAMYWACZZATRZYMANY 

W łamał się do pomieszczenia za­
kładu energetycznego, ukradł lampy i 
przewody. 60-letniemu mężczyźnie gro­
zi kara do 10 lat pozbawienia wolności. 

Do zdarzenia doszło 30 maja 2012 r. w 
Międzyrzeczu. Nieznana osoba włamała się 
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do wiaty zabezpieczonej kłódką i ukradła 
znajdujące się tam m.in. lampy oraz prze­
wody elektryczne. Policjanci zrobili oględzi­
ny miejsca zdarzenia, zabezpieczyli ślady, 
dokonali penetracji miejsca przyległego. 
Dodatkowo rozpytali mieszkańców, jed­
nak nie ustalili żadnych świadków zdarze­
nia. Kontrole skupów złomów również nie 
pomogły w ustaleniu sprawcy włamania. 

Pomimo tego, że do zdarzenia doszło w 
połowie roku i sprawa została umorzona z 
powodu niewykrycia sprawcy, kryminalni 
z Międzyrzecza ustalili dodatkowe fakty i 
21 listopada zatrzymali sprawcę włama­
nia i kradzieży. Był nim 60-letni Roman 0. , 
który podczas przesłuchania przyznal się 
do kradzieży. Powiedział, że metalowe ele­
menty sprzedał w punktach skupu złomu. 
Podczas przeszukania budynku, w którym 
mieszkał zatrzymany, policjanci zabezpie­
czyli połamane części lamp. Za kradzież z 
włamaniem kodeks karny przewiduje karę 
do 10 lat pozbawienia wolności. 

ZAGINIONY NA LITWIE 
• ODNALEZIONY W POLSCE 
Dzięki współpracy międzynarodo­

wej, policjanci z Międzyrzecza odna­
leźli rodzinę zauważonego przy drodze 
mężczyzny, który miał obrażenia gło­
wy, nie posiadał przy sobie dokumen­
tów, nie potrafił powiedzieć jak się na­
zywa i w jakim kraju mieszka. 

Do zdarzenia doszło we wtorek 20 listo­
pada 2012 r. na terenie powiatu między­
rzeckiego. Załoga karetki pogotowia poin­
formowała policjantów o przewiezieniu do 
szpitala mężczyzny, który stał przy drodze 
niedaleko Trzciela, miał obrażenia głowy 
i nie potrafił powiedzieć jak s ię nazywa. 

Policjanci w szpitalu próbowali porozu­
mieć się z mężczyzną , jednak był pobudzo­
ny, nie potrafił podać swoich danych perso­
nalnych i nie posiadał przy sobie żadnych 
dokumentów. Dodatkowo fakt, że w trak­
cie rozmowy mężczyzna posługiwał się 
na przemian językiem litewskim, rosyjskim 
i niemieckim, utrudniał policjantom ustale­
nie jego tożsamości . Jedyną wskazówką 
dla policjantów była paczka papierosów 
z litewską akcyzą . Po sprawdzeniu terenu 
przy drodze, gdzie znaleziono mężczyznę , 

policjantom nie udało się ustalić żadnych 
okoliczności ani świadków mogących przy­
czynić się do ustalenia przebiegu zdarzenia 
oraz ustalenia tożsamości mężczyzny prze­
wiezionego do szpitala. Policjanci powiado­
mili o zdarzeniu Biuro Współpracy Między­
narodowej i przesłali wizerunek mężczyzny. 
Dzięki współpracy międzynarodowej udało 
się ustalić tożsamość osoby. Był to 34-letni 
obywatel Litwy, którego zaginięcie zgłosi ­
ła rodzina. Policjanci ustalili, że mężczyzna 
ma problemy psychiczne, jechał z Niemiec 
na Litwę, po drodze jednak wysiadł z samo­
chodu w okolicach Swiebodzina. Policjanci 
ustalili, że mężczyzna najprawdopodobniej 
pieszo pokonał kilkadziesiąt kilometrów i 
znalazł się w rejonie Trzciela. 

Dzięki współpracy Policji polskiej i litew­
skiej mężczyzna bezpiecznie trafił do domu -
w środę 21 listopada 2012 r. ze szpitala w 
Międzyrzeczu odebrała go rodzina. 

CZUJNY SĄSIAD 
Włamał się do budynku gospodar­

czego, ukradł elektranarzędzia - zo­
stał spłoszony przez czujnego sąsia­
da, a później zatrzymany przez poli· 
cjantów z Międzyrzecza . 30-letniemu 
mężczyźnie za usiłowanie kradzieży z 
włamaniem grozi kara do 10 lat pozba-
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Nagroda dla Oddziału 
Położniczo - Ginekologicznego 
W 2009 r. Oddział Położniczo-Ginekologiczno-Noworodkowy przystąpił do re­

alizacji programu edukacji poporodowej. Program został zainicjowany przez Sto­
warzyszenie Szkoła Matki i Ojca Razem Łatwiej - patronat nad programem objął 
prof. Jacek Rudnicki z Pomorskiej Akademii Medycznej w Szczecinie. Program 
został pozytywnie zaopiniowany przez polskie Towarzystwo Medycyny Prenatal­
nej. Na międzyrzeckim Oddziale animatorką programu została pielęgniarka położ­

na Agata Musiał. 
Główne założenia 

programu, to: 
* opieka nad położ­

nicą, opieka nad dziec­
kiem, promocja kar­
mienia piersią, wdraża­
nie ojców do opieki nad 
dzieckiem (kąpiel , pie­
lęgnacja), budowanie 
więzi między nowo na­
rodzonym dzieckiem, a 
rodzicami. 

Od roku 2009 w 
Międzyrzeczu z pro­
gramu skorzystało po­
nad 1000 matek i oj­

ców. Z zainteresowanymi prowadzono indywidualne rozmowy oraz pokazywano 
filmy edukacyjne. Osoby uczestniczące w programie wypełniały ankiety, w któ­
rych oceniały przydatność programu oraz sposób jego realizacji. Ankiety te zosta­
ły przesłane do biura Szkoły Matki i Ojca. Po analizie ankiet wybrano laureatów, 
którzy najlepiej realizowali założenia programu. Wśród wyróżnionych znalazł się 
szpital z Międzyrzecza. Wręczenie nagród odbyło się w zamku rycerskim w Runie 
na Mazurach. Międzyrzecka delegacja: Małgorzata Glinka- położna oddziałowa, 
oraz Agata Musiał- pielęgniarka położna, odebrały zaszczytne wyróżnienie. Gra­
tuluję calemu personelowi Oddziału Ginekologiczno-Polożniczo-Noworodkowego! 

Anna Kuźmińska-Świder 

Spotkanie z panią senator w muzeum 
Dnia 7 stycznia 2013 roku, o godzinie 

11.00, w Muzeum Ziemi Międzyrzeckiej od­
będzie się spotkanie z Panią Senator RP 
Heleną Hatką, Wojewodą Lubuskim w la­
tach 2007- 2011. Temat spotkania, realizo­
wanego w ramach programu "Szansa dla 
Polski", dotyczyć będzie możliwości rozwoju 
oraz szans dla woj.lubuskiego na rok 2013. 

Zapraszamy wszystkich chętnych chcą­
cych poszerzyć swoją wiedzę na ten temat. 
W sposób szczególny zaproszenie kieruje­
my do młodzieży szkolnej. Wstęp na spotka­
nie jest wolny. MM 

wienia wolności. 
Do zdarzenia doszło w środę 7 listopa­

da 2012 r. w niewielkiej miejscowości kolo 
Międzyrzecza. Mężczyzna poruszający się 
czerwonym citroenem włamał się do budyn­
ku gospodarczego i zabrał z niego elektra­
narzędzia. W momencie, kiedy wrócił do 
bu?ynku po ~utle gazowe, zaparkowanym 
pojazdem zamteresował się sąsiad właści­
ciela skradzionego sprzętu. Podjechał do 
zaparkowanego auta, chcąc sprawdzić, kto 
~im przyjechał. Włamywacz przestraszył się 
1 pośpiesznie odjechał, pozostawiając swoje 
lupy. Dodatkowo podczas cofania uszkodził 
swój pojazd uderzając w kosz na śmieci. 

Działania operacyjne policjantów z mię­
dzyrzeckiej komendy pozwoliły na usta­
lenie i zatrzymanie już następnego dnia 
sprawcy włamania. Był to 30-letni miesz-

kaniec niewielkiej miejscowości gminy Do­
piewo w powiecie poznańskim . Policjanci 
ustalili, że mężczyzna wszystko dokladnie 
zaplanował. Kilka miesięcy temu wykony­
wal w tym rejonie prace budowlane i dlate­
go wiedział, że w tym budynku mogą znaj­
dować się wartościowe przedmioty, wie­
dział również , że drzwi zabezpieczone są 
kłódką, dlatego też przed wyjazdem zaopa­
trzył się w nożyce do przecinania metalu. 

Dzięki czujności mieszkańca tamtego 
rejonu, złodziejowi nie udało się osiągnąć 
celu, został spłoszony, a informacje prze­
kazane policjantom pomogły w ustaleniu 
jego tożsamości. Za kradzież z włamaniem 
kodeks karny przewiduje karę do 10 lat po­
zbawienia wolności. 

Oficer Prasowy KPP Międzyrzeczu 
sierż. sztab. Justyna Łętowska 

Kościół o ekologii?! 
Służby weterynaryjne powiadomiły P~klę o głodzeniu zwierząt domowych przez 

osobę zamieszkującą w "aglomeracji" Zółwin - Kuligowo. Z raportu weterynaryj­
nego wynikało, że pies był na pograniczu śmierci głodowej . Zajęliśmy się sprawą , 
zawieźliśmy karmę. Niestety osoba ta nadal nie karmila zwierząt. Pakla zgłosiła 
sprawę soltyso~i, radnemu- bez rezultatu. Z bezsilności zadzwoniłam do parafii , 
której podlega Zółwin i Kuligowo. Proboszczowi przedstawilam prośbę o wpłynię­
cie na osobę głodzącą zwierzęta. Proboszcz odmówił spełnienia mojej prośby, wy­
mawiając się brakiem czasu: "Mam rekolekcje i wizytę biskupa". Gdy piszę te sło­
wa, odnośna osoba nadal nie karmi zwierząt, pomimo posiadania karmy od Pakli. 

Po rozmowie z księdzem zaczęłam się zastanawiać nad stosunkiem Kościola do 
spraw przyrody i zwierząt. Nigdy, na żadnych rekolekcjach, podczas kazań , czy 
na religii, księża nie poruszali tego tematu. Jak nauka Kościoła pochodzi do wie­
szania zwierząt, wrzucania ich do rzeki, wlewania gnojówki do Paklicy, wrzucania 
odpadów poremantowych i innego badziewia do lasu? Postanowiłam porozmawiać 
o tym z księdzem podczas tzw. wizyty duszpasterskiej, czyli kolędy. 

Anna Kuźmińska-Świder 
PS. Gdyby któryś z mieszkańców "aglomeracji" Żółwi n - Kuligowo był zaintere­

sowany opisaną wyżej sprawą, proszę o kontakt z Paklą. 

Dzieci zwierzętom 
Przedstawicielki Pakli: Anna Świder, Grażyna Winnicka i Dorota Jankowska, wzięły 

udział w milej uroczystości w Szkole Podstawowej nr 2. Dzieci z tej szkoły przez cały 
grudzień zbierały karmę dla bezdomnych zwierząt. Rozmawiałyśmy z dziećmi o ich 
czworonożnych pupilach, o odpowiedzialności za zwierzęta , o złym losie zwierząt zimą . 

Takie spotkania napawają Paklę radością, bo wiemy, że rosną nam pokolenia świa­
domych właścicieli psów i kotów. W imieniu naszych czworonożnych podopiecznych 
dziękuję dzieciom i nauczycielom ze Szkoły Podstawowej nr 2 za cenną inicjatywę. 
Karmę dla zwierząt przynieśli: Julia Cieminkiewicz, Mikołaj Mora, Patrycja Ma­
linowska, Martyna Pazłowska, Ola Witczak, Asia Tarnowska, Szymon Nako· 
nieczny, Weronika Nakonieczna, Małgosia Pich, Dominika Kord, Zuzia So­
bota, Piotr Wichurzycki, ~iktoria Sarzyńska, Hania Piet.rzak, Wiktoria Ty­
meczko, Kamil Chmielewski, Jakub Antys, pani Barbara Spiączka, pani Be­
ata Kwiatkowska, pani Ewa Dyszewska. 

Anna Kuźmińska-Świder 
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Spotkanie - Wigilia w Towarzystwie 
Pomocy Głuchoniewidomym 

Ja - da.rca - ;esce111 ••• 
Ostatnie warsztaty: "Cieszmy się świętami". Spotka­

niem. Wigilią-w całym sakralnym i potocznym tego słowa 
znaczeniu. Wsparcia dla osób z jednoczesnym uszkodze­
niem wzroku i słuchu . Spotkania ze sobą wolontariuszy 
pomagających tym osobom, czerpiącym z tego radość. 
Gościnny Specjalny Ośrodek Szkolno - Wychowawczy z 
jego Dyrektor panią Arlettą Stachecką , która użycza da­
chu i wsparcia dla sześcioletnich inicjatyw Ewy Skrzek 
- Bączkowskiej Lubuskiego Pornocnika Wojewódzkiego 
Towarzystwa Pornocy Głuchoniewidomym. 

Sala stołówki i przystrojona nastrojowa choinka w 
rogu. Grupa wolontariuszy nieustannie ćwiczących, tak­
że przy tej okazji, język migowy, wspólnie śpiewa pio­
senkę. Nie zapomina się tutaj nigdy, jaki jest cel wszyst­
kich działań -jest nim kontakt i wsparcie osób głucho­
niewidomych. Dba się o to, by wszystko, co się dzieje, 
było natychmiast tłumaczone na znaki dla nich czytel­
ne. Te przejrzyste działania sprawiają , że wszyscy od 
początku przybycia czujemy się tutaj dobrze. 

Ostatnie warsztaty 3-dniowego spotkania osób z jed­
noczesnym uszkodzeniem wzroku i słuchu , które przy­
jechały do nas, do Międzyrzecza nieraz z daleka, z od­
ległych jednostek TPG. Piknik przyjaciół. Było wspólne 
gotowanie i pieczenie -warsztat kulinarny, którym do­
wodziła pani Anna Żyża . Degustujemy teraz jego wy-

niki. Są wspaniale. Smakowo 
subtelne, urozmaicone asor­
tymentowo, wszystko bardzo 
smacznei-co najważniejsze 
- przez uczestników zrobio­
ne. Pomagala też młodzież 
z SOSW. Piękne stroiki z ży­
wej choinki - rezultat grupy 
z warsztatu rękodzieła arty­
stycznego - prowadzenie Anna Ciągło , uprzednio po­

dziwiane są przedmiotem pre­
zentów dla gośc i spotkania -
pani dyr. Stacheckiej, doktora 
J. Szubzdy, wolontariusza roku 
(Ani Rybarczyk)- tytułu uroczy­
ście przyznawanego najbardziej 
aktywnym wolontariuszom, i in­
nych osób. Nie może być lep­
szego zastosowania dla pięk­
nych rękodzielek ... Także dla 
Ewy, przecież ma urodziny w 
Wig il i ę ... Na pewno zasłużyła 
na to, swoim oddaniem i chary­
tatywną pracą dla gluchoniewi­

domych. Robi to już 6 lat - z niesłabnącym zaangażo­
waniem. Jest instytucją dla tych osób. Ewa w uściskach 
i życzeniach , na jej uszy przelewanych, od bliskich so­
bie ludzi, tak być powinno ... 

Ewa przywołuje innych solenizantów, inne Ewy, in­
nych grudniowych jubilatów, zawsze myśli nie tylko o 
sobie. Taka Ewa jest. Tak tutaj jest- w l ubuski m TPG 
- solenizant upodmiotowiony, wolontariusz - także , i 
oczywiście osoba z uszkodzeniami zmysłów. Upodmio­
towiona, doceniona jako wartościowa dla siebie i innych. 

Mamy w tym roku prawdziwy musical. To efekt warsz­
tatu muzyczno-teatralnego pt. "List do Miłującego Ojca", 
który prowadził instruktor kulturalno-oświatowy Bartłomiej 
Orzeł. Oczywiście z tłumaczeniem migowym. Anielice z 
wielkimi białym i skrzydłami roznoszą te Listy. Rapują-

cy miejscami spektakl, z dobrą muzyką , skupiony wo­
kół symbolu - kołyski z maleńkim Jezusem. Słyszymy 
operowe "Ave Maria", piękny sopran w tle .. . Jurek Go­
dyń , klubowy artysta- malarz z mikrofonem jako główna 
persona nadająca ton. Świetnie pomyślana postać Prze­
szkadzacza- diabla -pan Andrzej znany z długich wą­
sów (może to było kryterium doboru aktora ... ) kusi z bar­
dzo przekonywującą miną plikiem wielkich stuzłotówek. 
Potem nam się żartobliwie tłumaczy, że to niezupełnie 
jego natura, ta diabelska, że jest Dawcą ... (w wypowie­
dzianej pięknej swojej frazie: Ja - dawca -jestem). Re­
żyseria spektaklu: Ewa Wolyńska. W skupieniu słucha­
my Karoliny Szulgi, jej kolędy ,,Wśród nocnej ciszy", mo­
dulacji głosu, kiedy wsłuchana w swój wewnętrzny pod­
kład muzyczny (ma tylko kilka procent słuchu) , wibracja­
mi odbiera linię melodyczną z konsolety. l jeszcze jeden 
warsztat- muzykoterapeutyczny. Relaksacja muzykote­
rapeutyczna, muzykoterapia aktywna prowadzona przez 
muzykoterapeutę- Karolinę Szymków. Lubimy sobie po­
bębnić na różnych bongach, to takie fajne, dziecięce, i 
bardzo - terapeutyczne. 

Jeszcze tylko Marta Kostecka - już studentka, ale 
nadal wierna TPG, pokaże nam multimedialny pokaz 
działań Towarzystwa Pornocy Głuchoniewidomym w 
2012 r. Potem będzie czas na wspólne śpiewanie. Bar­
tek Orzeł na gitarze zaintonuje pierwsze nuty. Zbiera 
się krąg wokół gitarzysty, wszyscy są zaproszeni. Jak 
na comiesięczne spotkania w Klubie, które Ewa nazy­
wa "weselami" -od weselenia się. 

Iwona Wróblak 
Fot. A. Anuszewski 

Spotkanie w międzvrzeckim 
MUZEUM 

sobu patrzenia Niemców na tę dziedzinę wiedzy jest niezbędne do uzyskania dy­
stansu, zarówno do niemieckiego jak i do polskiego historiozofizm u. 

Wnioski moje - czytać zarówno polskie jak i niemieckie źródła historyczne -z 
koniecznym komentarzem historyków (raczej polskich ... ). Polacy mają bardzo wie­
le tolerancji wobec niemieckiej wersji historii, nie zawsze jest tak z drugiej strony ... 
A powinno być równouprawnienie. . . . i okazało się, że król jest nagi, co wszyscy podejrzewali ... 

Na początek - przydługa wersja historii wg Leonharda von Kalckreutha, zapro­
szonego przez dyr. Muzeum Andrzeja Kirmiela, od 2000 r. prezesa Heimatkreis Me­
seritz, dzisiaj będącego częścią Związku Wypędzonych . Niemieckiego mieszkańca 
powiatu międzychodzkiego , który przywiózł dla międzyrzeckiego muzeum dalszą 
część eksponatów z zamykanego - z powodu braku odwiedzających - Muzeum w 
Wewelsburgu (makieta gimnazjum w Meseritz). Dzieje rodu Kalckreuth- od XVI w. 

Niemiecka wersja historii, pisana przez niemieckich historyków. Uczące jest po­
słuchać, jak widzą historię Niemcy. Zeby mieć wiedzę o tym. To spotkanie z nie­
miecką mentalnością historyczną - z wszystkimi tego aspektami. Poznanie spo-

członek Wielkopolskiego Stowarzyszenia PoŚredn ików w Obrocie Nieruchomościami 
-Licencja zawodowa nr 2783 i nr 3465 

TEL/FAX (095) 74110 23, 508 147 224 

Pokolenie Kalckreutha odchodzi. Z racji wieku i europeizacji stosunków mię­
dzyludzkich. Czy to źle? Chyba nie ... Dobre jest wymienianie doświadczeń wypę­
dzonych. O b u s t r o n n e, wynikające z dobrej woli przełamywania stereotypów, 
bo tylko wtedy ma sens. Jeśli służy przyszłości. A nie zmniejszaniu niemieckiego 
poczucia winy, które- zdajemy sobie z tego sprawę - jest traumą dla nich, dys­
komfortem psychicznym - i nowe pokolenie nie chce już tego nieść ... Ale to nie­
miecka sprawa. Dla nas akademicka. 

Mało czasu zostało na dyskusję po przydługim wstępie. Pytanie z sali - na ile 
społeczeństwo niemieckie w i e- o sytuacji polskich wysiedleńców czy wypędzo­
nych w czasie wojny i po wojnie (na ile c h c e wiedzieć ... ). Widoczne było zde­
nerwowanie tym pytaniem pana von Kalckreutha, i pozostało ono bez odpowie­
dzi .. . Nasz gość chciał mówić o n i e m i e ck i c h wypędzeniach . 

Spotkanie było zaplanowane jako wizyta lokalna. Ale · nie obyło się bez wiel­
kiej polityki .. . Ze strony niemieckiej: Niemcy zostali wypędzeni, by zrobić miejsce 
Polakom ... polski rząd popełnił kilka błędów w polityce dotyczącej wypędzonych 
Niemców .. . Powstał szmer na sali. Większość siuchaczy to Uniwersytet Trzecie-
go Wieku, p o l s c y wypędzeni. Żeby uciszyć fale przypływu pan Maciej Rębacz 
na koniec opowiedział o rodzinnych wspomnieniach dotyczących stosunków pol­
sko - niemieckich. Jego dziadek doznał od Niemca (ojca Kalckreutha) pomocy 
i życzl iwości, nawet w jego w rodzinie dziwili się, że na przekór polskim narodo­
wym doświadczeniom pojedynczy Niemcy też potrafią nie życzyć źle Polakom. l 
innym -pamiętamy: Lista Schindlera .. . 

Iwona Wróblak 
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GABINET PROKTOLOGICZNY 

Krzysztof Adamkowicz 
Specjalista chirurg 

(cho roby jelita grubego) 

Przyjmuje w środy od. godz. 16°0 

Międzyrzecz, ul. Rynek 2 
rzy aptece "Ratuszowa" 

'·a telefoniczna: 502 55 15 79 
ysztof.adamkowicz@wp.pl 

PRYWATNY GABINET LEKARSKI 

Teresa Maleńczyk- Taborowska 
Specjalista chorób wewnętrznych 

Przyjmuje w czwartki 
w godzinach od 1630 do 18°0 

Międzyrzecz, os. Centrum 3 
przy aptece "Aspirynka" 

(wejście od strony osiedla) 

tel. 600 317 241 

U, INTERNISTA- EKG 
Dl STY'KA ,I ' ~ECZEN I E 

Bf\I,;)AN;IA OKRESOWE 

MEQ_ICUS - Ry~zard Lis 
N l E - rejestracjatelefoniczna 
;..__tel. kom. 60, , 91-075 

STANISŁAW KLISOWSKI 
specjal ista otolaryngolog 

Choroby uszu, nosa i ga rdła u dzieci i dorosłych. 
Zabiegi operacyjne w narkozie. 

Badanie słuchu audiometryczne. 

Przyjmuje 4 i 18 stycznia 
w godz. 16.00 - 18.00 

M iędzyrzecz, os. Centrum 3 
przy aptece "Aspirynka" (wejście od strony osiedla) 

Rejestracja telefoniczna: 608 802 553 

Janusz faskowicz 
SPECJALISTA ORTOPEDII 
i CHIRURGil URAZOWEJ 

(choroby i urazy narządu ruchu i kręgosłupa, 
usg stawów) 

Przyjmuje w poniedziałki 
w godzinach od 15°0 do 17°0 

Międzyrzecz, ul. Rynek 2 przy aptece "Ratuszowa" 
tel. 601 55 61 67 

LAR\!NGOLOGICZN\! 
-t' 

~ RS"E"~HO 
·' za~~urzęl;l 'li!'t\Nicowych 
• depresji, t ""' ,;rr,, 

• zaburzeń osobowości, 
• kryzysów emocjonalnych. 

1 POMOC PSYCHOLOGICZNA 
'Rejestracja tel.: 504089831 Międzyrzecz 

Terę's~ "Ciałązka-~~~Y~,ło 
seecjalista psychologii klinicznej 

; Psychoterapeuta 
Członek Polskiego Towarzystwa Psychoterapii Psychoanalitycznej 

www.psychologkliniczny-terapeuta.pl. 
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22.11.2012 r. miała miejsce Konferen­
cja harcerska w sali Międzyrzeckiego 
Ośrodka Kultury, zorganizowana przez 
podharcmistrz Hannę Barczewską i pod­
harcmistrz Marię Sobczak - Siutę , in­
struktorki Szczepu ZHP "Piomienie" przy 
S.P nr 2 im. "Szarych Szeregów". Jako 
gość honorowy była obecna komendant 
Związku Drużyn Skwierzyna harcmistrz 
Halina Matysik, reprezentująca komen­
danta Chorągwi Ziemi Lubuskiej harc­
mistrza Leszka Kornosza. 

Konferencja harcerska to przynależność do określonego ruchu 
społecznego. Harcerski styl życia wy­
znacza Prawo i Przyrzeczenie harcer­
skie. Mundur nakłada s ię , kiedy się doj­
rzeje do tego i chce się znajdować na 
właściwym szlaku, bo nie jest proste -
chodzić w mundurze harcerskim. Cho­
dzenie w nim jest ważne, jest się z tego 
faktu dumnym. Dzisiaj odwagą cywil­
ną jest być posłusznym Prawu Harcer­
skiemu, kiedyś aktem odwagi było bra­
nie udziału w Powstaniu Warszawskim. 
Braterstwo polega na niesieniu pomocy 
innym, Prawo Harcerskie do tego obli­
guje. To chęć i wola wyniesiona z fak­
tu bycia harcerzem, człowiekiem otwar­
tym na świat otaczający ludzi i na sie­
bie samego. Krzyż Harcerski jest przy­
s i ęgą pełnienia całym życiem służby 
Wolnej Polsce. 

Na wyklady zaproszono przedstawi­
cieli władz miasta - przybyła wicebur­
mistrz Agnieszka Olender, Rady Miej­
skiej - przew. Rady Maciej Rębacz . 
Była dyrektor Gminnego Zespołu Oświa­
ty Izabela Korejwo, dyrektorzy szkól, 
instruktorzy harcerstwa. Harcerze ze 
szczepu ZHP "Piomienie" przy Szko­
le Podstawowej nr 2 w M iędzyrzeczu. 

Jednym z punktów programu był wy­
kład dr Artura Dolińskiego z Uniwersyte­
tu Zielonogórskiego. Dotyczył współcze­
snej kondycji młodzieży rozpatrywanej 
w różnych socjologicznych obszarach. 
Prelegent analizowal termin tzw. "trud­
nej młodzieży", czyli być może takiej, 
która sprawia problemy nie do końca 
elastycznemu systemowi kształcenia . Dr 
Doliński scharakteryzował obecny układ 
społeczny jako schizofreniczny, stwarza­
jący napięcia i sam mogący być przyczy­
ną problemów, jakie ma młodzież. Pod­
stawowym dylematem, z którym niekie­
dy muszą zmierzyć się pedagodzy, jest 
to, czy ważniejszy jest efekt dydaktyczny 
w postępowaniu z młodzieżą , czy skutek 
wychowawczy ... 

Zacząć od etapu poznawania nowe­
go człowieka - młodego , jako takiego ... 

Prawa dziecka. Fakt ich posiadania 
przez nie karze się obowiązkami , tym­
czasem powinny one, te prawa, być rze­
czą niezbywalną samą w sobie. Różnica 
między dorosłymi a dziećmi zawiera się 
w tym, że dorośli mają obowiązki wcze­
śniej niż dzieci, i inne zadania do spełnie­

nia, co wynika z ich roli bycia dorosłymi. 
Emocjonalność, napięcia i stres, którego 
doświadcza młody człowiek. Ponieważ 

nie istnieje możliwość ich wyeliminowa­
nia, próby ku temu mogą prowadzić do 
zagubienia, bezideowości lub poddania 
się skrajnym ideologiom. 

Młodzież chętnie uczestniczy w wo-

lontariacie. Lecz działalność wolanta-
, riacka nie przynosi bezpośredniej ko­
rzyści materialnej, która jest natural­
nym bodźcem do działania . To następna 
sprzeczność obserwowana przez dr Do­
lińskiego , z którą młody człowiek musi 
sobie poradzić. 

Czy we współczesnym świecie suk­
ces życiowy jest wyborem czy koniecz­
nością? Kształcenie młodego człowie­

ka nie zawiera recepty na generowanie 
tego, co jest uznane za sukces, a usta­
wiona dla niego poprzeczka często bywa 
nieosiągal na. 

Dylemat bardzo na czasie- czy przy­
gotowywać do zawodu czy do życia w 
grupie społecznej, jaki powinien być 
priorytet? Myślę , czy należy wyb i erać 

między tymi wartościami. .. Z badań pre­
legenta wynika, że obecnie obserwuje 
się znaczne zróżnicowan i e środowiska 
młodzieżowego. Jednocześnie zwięk­
sza się dystans generacyjny, narasta 
konflikt międzypokoleniowy i dynami­
ka rozwoju świata. Coraz większy jest 
rozdźwięk komunikacyjny, nie operu­
jemy tą samą kategorią pojęć. Ogrom­
na oferta, z którą wychodzą ośrod­
ki, ich propozycje spędzania wolnego 
czasu, zmuszają si lą rzeczy do wybo­
ru , który nie jest prosty i jednoznacz­
ny. Nie doświadczały tego wcześniej­
sze pokolenia. 

Badacz analizuje ryzyko zachowań 
niepożądanych społecznie wśród ty­
pów reagowania na świat zewnętrzny. 
Określa je procentowo. Około 30 %jest 

w poniedziałki, środy i czwartki 
w godz. 16:00- 18:00 

we wtorki w godz. 9:00- 12:00 

Między'rzecz, os. Centrum 3 B 
(95) 741·28·03 

aktywna, reszta jest raczej bierna i nie 
widzi motywacji do działania . Po alko­
hol sięgają z nudy, dla poprawienia na­
stroju, z l ęku , nieradzenia sobie w prze­
strzeni kontaktów społecznych. Prawie 
polowa nie potrafi regenerować wydat­
ków energetycznych. Najwięcej zacho-

wań faszyzujących znajduje u tradycjo­
nalistów, których cechuje rygoryzm mo­
ralny z tendencją do hermetyzowania i 
unikania kontaktów społecznych. Jest 
także spora grupa tzw. niesklasyfiko­
wanych, czy może tych najbardziej in­
teligentnych, niedających się zamknąć 
w formułach ... 

Szkoła i harcerstwo są, powinny być, 
wspólnotą oddziaływań wychowaw­
czych. Notuje się niestety epizodyczność 
obecności harcerstwa w szkołach. Co 
można wspólnie zrobić, żeby zmniejszyć 
wspomnianą schizofreniczność stworzo­
nego przez dorosłych układu społeczne­
go? Pytania akademickie, które pomo­
gły nam uporządkować temat. l szukać 
odpowiedzi. 

Jako swego rodzaju odpowiedź wy­
stępuje wokalny zespól harcerski. Pio­
senka harcerska na żywo, śpiewana 
przez młodzież aktywną , zaangażowa­

ną , prowadzoną przez doświadczone in­
struktorki harcerstwa. Szczep ZHP "Pio­
mienie" przy SP nr 2 w Międzyrzeczu. 
Gawęda - wyklad - pokaz praktyczne­
go harcerstwa realizowanego w druży­
nie. Podharcmistrz Marii Sobczak- Siuty, 
powiedziałabym , super - wyklad w for­
mie przypowieści. Mundurki harcerskie 

Pani Maria przytacza opowieści odzie­
ciach- harcerzach, o młodych ludziach, w 
całym jej szacunku do nich, wynikającym 
z dziesięcioleci jej pracy jako nauczyciel­
ki i instruktorki w ZHP. Z pochylaniem się 
nad każdym małym człowiekiem , wsłu­

chaniem się w niego, zadziwieniem jego 
osobowością, nigdy nie zrutynizowanym. 
O ich naturalnej mądrości , logice myśle­
nia, którą można i należy koniecznie do­
strzec i zrozumieć , pokory przed drugim 
człowiekiem , i chęci pomocy mu, jako 
człowiek, kobieta i instruktor. Dania do 
ręki pewnego sprawdzonego szlaku dro­
gi, którą może podążać. Jeśli zechce. A 
jak, w jaki sposób zechce, mogliśmy słu­
chać i oglądać przez dłuższy czas, tyle 
swojej aktywności , obozów harcerskich, 
miejsc, które odwiedzili, akcji, które pod­
jęli , uroczystości , w których brali udział, 
harcerze przedstawili nam w krótkim po­
kazie multimedialnym. Wybrali tylko część 
wydarzeń z ostatniego czasu. Na stoliku 
leżały grube tomy Kronik Szczepu, peł­
ne uśmiechniętych dzieciaków, które faj­
nie spędzają razem czas ze sobą , ucząc 

się przy tym wielu pożytecznych rzeczy. 
Warto być harcerzem, mówili mi, te 30% 
naszego pokolenia aktywnych i społecz­
nych, ja sądzę, że to bardzo dużo. Są 
obecni, i wszechobecni, w najważniej­
szych akcjach. To przyszli liderzy na­
szego społeczeństwa , mam nadzieję, że 
będą nimi. Czuwaj. 

Iwona Wróblak 
Fot. A. Anuszewski 

od 1 stycznia 2013 r. będzie przyjmować 
w gabinecie prywatnym przy Aptece "ARNIKA"­
iędzyrzecz, ul. 30 Stycznia 80 (naprzeciw dworca PKP) 

w każdywtorek od godz. 14:00. 

GABINET PRZENIESIONY Z ADRESU RYNEK 2 



Nr l (263) KURIER MIĘDZYRZECKI Str. 15 

·sukcesy przyrodników 
z SP 2 w Międzyrzeczu 
Dnia 14 grudnia br. odbyło się uroczyste podsumowanie etapu regionalnego XXVI 

Edycji Ogólnopolskiego Konkursu "Mój _Las". Uroczyst_ość_zorganizowan? w ~-ad le­
śnictwie Międzyrzecz. Celem konkursu Jest poszerzanie wiedzy przyrodmczeJ 1 eko­

powiedzieć o sobie -jestem przy­
jacielem lasu". W tej kategorii l 
miejsce zdobyli uczniowie: Kule­
sza Przemek i Woźny Karol z Kl. 
lllc z SP 2, op. p. l Kubik 

11 kategoria wiekowa - dzie­
ci szkół podstawowych klas IV 
-VI, temat "Jak realizujesz ha­
sło "Czysty las". l w tej kategorii 

logicznej dzieci i młodzieży szkolnej oraz 
zachęcanie do podejmowania działań na 
rzecz ochrony środowiska. Od lat konkurs 
cieszy się niezmiernie dużym zaintereso­
waniem. W tym roku na szczeblu rejono­
wym oceniono wiele prac w czterech ka­
tegoriach, w szkołach podstawowych były 
to prace o następującej tematyce: 

l kategoria wiekowa- dzieci szkół pod­
stawowych klas 1-111, temat: "Czy mogę 

główne sukcesy przypadły uczniom SP 2. . 
1 miejsce: Denisewicz Natalia i Baczyk Julia z kl. Vd, op. B. Bartkow1ak 
11 miejsce: Boguta Anna i Kubowicz Aleksandra z kl. Vc, op. U. Wasielewska-Łabuza 
III miejsce: Baranowska Aleksandra i Gasper Roksana z kl. VIa, op. B. Bartkowiak 
Wszystkim uczestnikom gratulujemy sukcesów. 

B. Bartkowiak 

wvstawa kr1rtek iwi4tecmrch 
w Klubie 17 WBZ w Międzyrzeczu 
Wysyłanie kartek świątecznych ma długą tradycję. Ludzie od wielu lat słali sobie 

życzenia na małych kartkach papieru z kolorowymi nadrukami. Pierwszą świąteczną 
kartkę wysłał najprawdopodobniej nastolatek, 16-letni londyński malarz William Maw 
Egley. Napisał bożonarodzeniowe życzenia i przesłał je na małym kartoniku z koloro­
wym rysunkiem na jednej stronie do daleko mieszkającego przyjaciela. 

Za wynalazcę świątecznych pocztówek uznaje się Szkota Thomasa Sturrock, któ­
ry pierwszą kartkę stworzył około roku 1841. Dwa lata później na zlecenie sir Henry­
' ego Cole'a, dyrektora Muzeum Wiktorii i Alberta w Londynie, wyprodukowano pierw­
sze drukowane kartki, wtedy po raz pierwszy powstały kartki wykonane w ilościach 
hurtowych. Ich nakład wyniósł tysiąc sztuk. Przedstawiały radosną rodzinę siedzącą 
przy suto zastawionym stole. W 1875 roku kartki pojawiły się także w Ameryce. Po­
chodzący z Wrocławia Louis Pranga rozsławił je w Stanach tworząc różnego rodzaju 
wzory, był również pomysłodawcą konkursów na najciekawsze kartki. Pierwsze kartki 
wysyłane były jak listy, 
w kopertach. Dopiero z 
czasem wprowadzono 
możliwość wypisania 
adresu na karcie bez 
konieczności wkładania 
jej do kopert. 

Na początki XX wie­
ku kartki pojawiły się 
także w Polsce. Pomy­
słodawcą nazwy "pocz­
tówka" był sam Henryk 

Sienkiewicz! Popularne ", •••••• 1111••······ stały się kartki w latach q; 
dwudziestych, kiedy to wysyłano je najchętniej. Z czasem były coraz bardziej fanta­
zyjne, kolorowe, z pięknymi nadrukami. Autorami wielu kartek byli artyści plastycy, 
graficy i malarze m. in. Jan Marcin Szancer. Do 15 stycznia 2013 r. w holu Klubu 17 
WBZ w Międzyrzeczu można oglądać wystawę kartek bożonarodzeniowych będą­

cych własnością nieznanego międzyrzeckiego kolekcjonera. 
WM 

gabinet lekarski 
ginekologia, położnictwo, endokrynologia ginekologiczna 

- USG tarczycy 

USG ginekologiczne 
- USG w ciąży 

- USG Doppler 

- nag ywanie USG w ciąży 

Gabin Lekarski Femina 
ul. Ryn k 2 

specjalista w ginekologii i położnictwie 
dr n. med. 

Anna Kostrzak 
Adam Czyżyk 

asystenci 
Klilniki Endokrynologii Ginekologicznej 
Uniwersytetu Medycznego w Poznaniu 

-przygotowanie do ciąży 

-kompleksowa opieka w ciąży 
-cukrzyca ciążowa 

-badanie prenatalne 

-ocena ryzyka wad płodu 

- zaburzenia miesiączkowania 

-nadmierne owłosienie 

-trądzik 

-otyłość 

-antykoncepcja 

- rliepłodność 

-menopauza 

Reiesgacia 

tel. 792 274 886 

66-300 Międzyrzecz e-mail: gabientfemina@gmail.com 
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Praktyka zawodowa w--
Od dnia 26.11.2012 r. do 21.12.2012 r. w Firmie Symulacyjnej "EDU-GOBIT", mieszczącej 

się w naszym międzyrzeckim "Ekonomiku" odbywa się praktyka zawodowa III klasy ~echn i­
kum ekonomicznego pod opieką p. Marii Michalskiej -Majerskiej oraz p. Bożeny W1tczak. 

Praktykę odbywa grupa składająca się z 14 osób, podzielonych na 4 zespoły, pracu­
jące w takiej samej liczbie działów : osobowym, ks ięgowym , handlowo-marketingowym 
i ekonomicznym. Przedsięwzięcie trwa 4 tygodnie, dlatego też każda z grup co tydzień 
mierzy się z nowymi zadaniami. Firma Symulacyjna "EDU-GOBIT" fu n kcj~n uje n~ za­
sadzie realnego przedsiębiorstwa - prowadzimy księgowość, korespondujemy z m_ny­
mi (również zagranicznymi) Firmami Symulacyjnymi, kupujemy, sprzedajemy towary 1tp. 

Odbywana praktyka w "EDU-GOBIT" ma na celu przygotowanie uczniów do udz iału 
w olimpiadach, konkursach, a także do egzaminu potwierdzającego kwalifikacje, życia 
zawodowego i podjęcia pracy w rzeczywistych przeds iębiorstwach . . 

Praktykanci są bardzo zadowoleni z odbywanych zajęć i entuzjastycznie wypowia­
dają się odnoście kolejnej praktyki w "EDU-GOBIT", która czeka ich w prz~sz~ym r_o~u. 

W związku ze zbliżającym się końcem naszej pracy w Firmie Symulacyjnej cheleliby­
śmy złożyć serdeczne podziękowania naszym opiek_u nom, p. Grażynie_ ~ej~i~ , stały~ 
pracownikom firmy za pomoc oraz Dyrekcji ZSE w Międzyrzeczu za mozl1wosc odbycia 
praktyki właśnie tutaj. Chcielibyśmy również życzy~ wszystkim mieszkańcom Międzyrze­
cza i jego okolic wesołych , pogodnych i radosnych Swiąt Bożego Narodze_nia ?r~z Szczę­
śliwego Nowego Roku (o ile 21 grudnia nie nadejdzie przewidywany komec sw1ata). J 

Uczennice klasy III a 
Anna Humeniuk, Agnieszka Jerzyk, Agata Kozdrowska 

• REPERTUAR NA STYCZEŃ 2013 r. 

02- 12.01.2013 r. "HOBBIT: NIEZWYKŁA PODRÓŻ" 
GODZ. 16.30 WERSJA 3D Z DUBBINGIEM USA fantasy/przygodowy od 12 lat 
170min. 
GODZ. 20.00 WERSJA 3D Z NAPISAMI USA fantasy/przygodowy od 121at 170 min. 

14 - 20.01.2013 r. "HOBBIT: NIEZWYKŁA PODRÓŻ" 
GODZ. 19.00 WERSJA 2D Z NAPISAMI USA fantasy/przygodowy od 121at 170 min. 

16- 20.01.2013 r. 
GODZ. 17.00 "HOTEL TRANSYLWANIA 3D" USA animacja b/o 91 min. 

20.01.2013 r. PORANEK MALUCHA: 
GODZ. 12.00 "HOTEL TRANSYLWANIA 2D" USA animacja b/o 91 min. 

23 - 27.01.2013 r. 
GODZ. 17.00 "DINO MAMA 3D" USA/ Korea Pld. animacja b/o 85 min. 
GODZ. 19.00 "SILENT HILL: APOKALIPSA 3D" USA horror od 151at 94 min. 

27.01.2013 r. PORANEK MALUCHA: 
GODZ. 12.00 "DINO MAMA 2D" USA/ Korea Pld. animacja b/o 85 min. 

30. 31.01. - 01 i 03.02.2013 r. 
GODZ. 17.00 "ŻĄDZE l PIENIĄDZE" USA/ Wlk. Brytania komedia od 15 1at 103 
min. GODZ. 19.15 "POKŁOSIE" Polska dramat od 151at 102 min. 

02.02.2013 r. 
GODZ. 20.00 "POKŁOSIE" Polska dramat od 15 lat 102 min. 

Informacje o bieżącym repertuarze kina MOK można śledz ić na stronie interne­
towej: www.mokmiedzyrzecz.pl oraz pod nr tel. 95/7411802 w. 215 lub w kasie 
kina 95/7411802 w. 111 

ZAPRASZAMY 

Międzyrzecki Ośrodek Kultury 

Nasz tatro/1 - 11tiSZtlltiston'a 

"JAK PAMIĘTAMY" 
Każdego roku w atmosferze świąt Boże­

go Narodzenia w Szkole Podstawowej nr 3 
obchodzimy Święto Patrona, wspominając 
zwycięskie Powstanie Wielkopolskie 1918-
19 i jego bohaterów. Aby jednak to nasze 
świętowanie nie było jednorazową impre­
zą, od kilku lat realizujemy projekt edukacyj­
no-patriotyczny pod hasłem "Jak pamięta­
my", który składa się z wielu przeds ięwzięć 
(edukacyjnych, wychowawczych i patriotycz­
nych). Oto niektóre z tych działań realizowa­
nych w ramach projektu: 
* Współpraca z Muzeum Powstańców Wiel­

kopolskich i Towarzystwem Pamięci Gen. 
Józefa Dowbor- Muśnickiego w Lusowie. 

* Stała ekspozycja dotycząca Powstania 
Wielkopolskiego. 

*Coroczne wycieczki do Muzeum Powsta­
nia Wlkp. i na grób gen. Dowbor-Muśn ic­
kiego (Lusowo-Batorów). 

* Wycieczki do Muzeum Powstania Wlkp. 
1918-19 "Odwach" w Poznaniu i na wysta­
wy plenerowe (między innymi na wysta­
wę : " U drzwi 11 Rzeczypospolitej - mię­
dzy traktatami pokojowymi wielkich mo­
carstw 11 Xl1918- 28 Vll1919"). 

*Wycieczki do 17 Brygady Zmechanizowa­
nej im. Gen. Józefa Dowbor-Muśnickiego. 

* Dbałość o mogiłę powstańczą na starym 
cmentarzu w Międzyrzeczu. 

* Konkursy i wystawy plastyczne. 
* Udział w konkursach organizowanych 

przez Kluby Patriotyczne Orle Gniazdo. 
* Realizacja projektu edukacyjnego do 

miejsc pamięci narodowych: " Podróże w 
czasie i przestrzeni". 

* Udział w konkursach plastycznych orga­
nizowanych pod patronatem Lubuskie­
go Kuratora Oświaty z okazji 90. roczni­
cy wybuchu powstania. 

* Szkolny konkurs strzelecki pod patro­
natem LOK. 

* Współpraca z Zarządem Powiatowym LOK 
w M iędzyrzeczu , za któ rą nasza szko­
ła otrzymała w 2011 roku od Głównego 
Zarządu LOK w Warszawie, MEDAL ZA 

ZASŁUG DLA OBRONNOŚCI KRAJU. 
* Spotkania i wywiady np. z gen. bryg. Mi­

rosławem Różańskim , z państwem Anną 
i Józefem Grajek z Towarzystwa Powsta­
nia Wielkopolskiego i Muzeum w Luso­
wie, prezesem Towarzystwa Pamięci 
Powstania Wlkp. w Zielonej Górze pa­
nem Mieszkiem Kamińskim. 

* Prezentacje multimedialne. 
* Spektakle teatralne, jasełka polskie i uro-

czyste apele. 
* Gry plenerowe. 
* Wieczory poezji i pi eśn i patriotycznej. 
* Wystawy i lekcje wychowawcze. 
* Konkursy wiedzy o patronie. 
* Specjalne wydania szkolnej A-Zetki. 

Cele projektu "Jak pamiętamy" to uczcze­
nie kolejnych rocznic Powstania Wielkopol­
skiego, podtrzymywanie i kultywowanie tra­
dycji narodowych, kształtowanie szacunku 
dla dokonań minionych pokoleń Polaków, 
uświadomienie ciągłości historii, roli war­
tości moralnych w życiu narodu i to, że Po­
wstanie Wielkopolskie przyczyniło się nie tyl­
ko do wytyczenia granicy zachodniej Rze­
czypospolitej w 1919 r., ale w dalszej per­
spektywie umożliwiło powrótwielu Polaków 
nad Odrę i Nysę - wśród Pionierów Ziemi 
Lubuskiej było wielu Powstańców Wielkopol­
skich. W naszej szkole są ich potomkowie. 
Realizacja projektu była i jest możliwa dzięki 
zaangażowaniu i wsparciu pani dyr. Teresy 
Kaminiarczyk oraz nauczycieli realizujących 
poszczególne moduły projektu. Nasze cele 
możemy realizować równ ież dzięki wspar­
ciu prezesa LOK pana Bogdana Walczaka, 
sekretarza zarządu pana Leszka Niedzieli­
na i prezesa Klubu Żołnierzy Rezerwy pana 
Andrzeja Kiełkowskiego, Muzeum Powsta­
nia Wielkopolskiego w Lusowie i 17 Bryga­
dzie Zmechanizowanej w Międzyrzeczu. 

Wszystkim serdecznie dziękujemy za 
dotychczasową współpracę i życzymy sa­
mych dobrych dni w Nowym Roku 2013. 

Autor i koordynator projektu 
Irena Kilian 

§ Jr({)) MATO JL({))G I CCZNY 
NaNFZPRZYJĘCIABEZPLATNE 

Jolanta Gwizdek-Czerniawska 
le~arz stomatologii ogólnej 

Rejestracja telefonicznie lub osobiście 

el. gab. (95) 742 15 58, teł. kom. 603 966 522 
Prusa 4B/1, Międzyrzecz 
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/G~ , \ KLUB KSIĄŻKI z Gimnazjum nr 2 
,:~ proponuje do przeczytania 

"Król[ ... ]" spod ręki chuligana 
i hardcorowo-punkowego wokalist~ ... 

Niedawno przeczytalam bardzo i nteresującą książkę pt. "Król Pafnucy". Utwór wy­
szedł spod ręki Dariusza Eckert'a - krakowskiego poety, murarza i chuligana. Jest on 
znany jako wokalista i autor tekstów znanej hardcorewo- punkowej grupy "Inkwizycja". 
Angażuje się w wiele różnorodnych przedsięwzięć artystycznych w dziedzinie literatury, 
muzyki, teatru i fotografii. Bajkę zi lustrował Mirosław Król , na temat którego nie udało 
mi się uzyskać dodatkowych informacji.. Książka opowiada o królu, który był kolejnym 
przedstawicielem rodu Pafnucych o tak dużym numerze, że nie był w stanie go zapa­
miętać. Mieszkał w bardzo starym zamku odziedziczonym po przodkach. Nie pamię­
tał j uż, kto go wybudował. Król na co dzień chodził w d ługich szatach obitych futrem. 
Posiadal koronę ze szczerego złota. Z koroną był problem, bo była za mała. Pochodzi­
la z czasów pierwszego władcy. Często , kiedy król Pafnucy się śmiał, korona spada­
la mu z głowy i cały zamek był zaangażowany w szukanie zguby. Król spośród innych 
władców wyróżniał się tym, że l ubił klepać w geście przyjaźni swoich poddanych po 
ramieniu. Gest ten był przyjmowany przez nich niechętnie (co wyśmienicie przedsta­
wił na stronie 9. ilustrator). Pafnucy jako władca mial bardzo dużo obowiązków. Wyko­
nywal je we wszystkie dni tygodnia, z wyłączeniem czwartku. Wtedy to organizował 
uczone biesiady, na które zapraszał uczonych, poetów i innych mądrych ludzi. Król po­
siadał jedną wadę. Lubi ł spać. Wstawał tylko po usłyszeniu piania koguta. Królestwo 
przestawało funkcjonować, gdy gubił się "budzik". Szlachta musiała go znaleźć ... In­
teresująca jest również opowieść o słowiku i następna , o wędrowcy wysłanym - za złe 
zachowanie - po pingwiny. W każdym z sześciu rozdziałów opisana jest przynajmniej 

Inauguracyjne "Z bajką 
spotkanie na drugie śniadanie" 
Nową propozycją Biblioteki Publicznej w Międzyrzeczu są cykliczne zajęcia dla naj­

młodszych mieszkańców naszego miasta, którzy nie uczęszczają do przedszkoli. Celem 
tych zajęć jest przygotowanie dzieci do aktywnego uczestnictwa w kulturze, funkcjono­
wania w grupie oraz korzystania z książki w dalszym etapie kształcenia. Inauguracyj­
ne spotkanie odbyło się w Oddziale dla Dzieci Biblioteki Publicznej w Międzyrzeczu, w 
czwartek 291istopada 2012 r. Na spotkanie (mimo ulewy) przybyło 14 mam z dziećmi w 
wieku od 11 miesięcy do 5 lat. Na początku wszyscy wzięli udział w zabawie integracyj­
nej, dzięki której się poznali, przełamali barierę wstydu i pewnego skrępowan i a. Później 
maluchy wysłuchały bajki o misiu Olo, któremu nie chciało się w nocy spać . Opowieść 
czytaną przez bibliotekarkę maluchy wysłuchały w skupieniu i uwadze. Następnie obej­
rzały i_nne książeczki p_oświęcone misiom. Nawiązałyśmy w ten sposób do 110. rocznicy 
urodzin pluszowego m1sia. Po krótkiej przerwie poświęconej zabawom ruchowym, dzieci 
przystąpiły do kolorowania misiowych rysunków. Mamy zaś miały okazję wysłuchać in­
formacj_i o nowościach wydawniczych poświęconych opiece nad dziećmi. Pozostały czas 
w~pe!n1ł~ zabawy ruch~we pr.o~adzone przez pracownice Oddziału oraz mamy. Część 
dz1ec1 zainteresowała s1ę kąc1k1em malucha. Następne spotkanie zaplanowane zostało 
na czwartek 20 grudnia. Jego hasłem przewodnim były święta. 

Małgorzata Bukowska, Halina Wojciechowska 

jedna śmieszna i pouczająca historia z życia króla Pafnucego ... Książka jest przezna­
czona dla dzieci w wieku przedszkolnym. Uczy, że nie należy ufać nieznajomym. Po­
kazuje jak można sobie radzić w różnych sytuacjach życiowych. Jest napisana języ­

kie':l zabawnym, śmiesznym. Moją uwagę przykula również szata edytorska książki. 
Duze, kolorowe czcionki, często pogrubione. Odpowiednie odstępy między wierszami 
na pewno ułatwią czytanie mniej wprawnym - młodszym dzieciom. 

Zachęcam do przeczytania tej zabawnej i pouczającej książki. 
Ania 

Urodzinowa tocztówkt~ d/t~ misit~ 
Z okazji przypadającego 25 listopada Światowego Dnia Pluszowego Misia, Oddział dla 

Dzieci Biblioteki Publicznej w Międzyrzeczu przygotował dla najmłodszych cykl zajęć. Spo­
tkania dla przedszkolaków i grup zerowych odbywały się w bibliotece i przedszkolach w dn. 
26- 291istopada 2012 r. Pracownice biblioteki przygotowały dla dzieci dwie wystawki tema­
tyczne oraz pogadanki nt. historii powstania pluszowego misia i ustanowienia jego święta . 
Uczestnicy wysłuchali opowiadania pt. "Coś na grzbiet" z książki Grzegorza Janusza "Misio­
stwo świata" (pozycja nagrodzona w 11 Konkursie Literackim im. Astrid Lindgren, organizowa­
nym przez fundację "CAŁA POLSKA CZYTA DZIECIOM)". Podczas pracy z tekstem dzieci 
odpowiadały na szczegółowe pytania dotyczące głównego bohatera oraz wzięły udział w 
zgaduj-zgaduli "Nasz miś kochany". Podobne zajęcia połączone z głośnym czytaniem tek­
stu przygotowano dla grup, które nie mogły do nas dotrzeć. Wolontariuszki z GimnaŻjum 
Nr 2: Laura Góral, Wiktoria Babińska oraz Maja Szczanowicz czytały dzieciom książkę H. 
Sticklanda z serii "Bracia Koala" pt. "Skarb pirata" w 10 grupach dziecięcych Przedszko­
la nr 1, nr 4 i 6 oraz "Tęczowej Akademii" . Każdy z zespołów uczestniczących w urodzino­
~y~ spotkaniu przygotował swoją kartkę z życzeniami dla jubilata, którą przekazał paniom 
bibliotekarkom do zaprezentowania w Oddziale dla Dzieci. Na wszystkich czekała słodka 
niespodzianka. Bibliotekę odwiedziły: grupa Oa SP Nr 3 z panią Anną Suchecką 1 Oc SP 
Nr 3 z panią Teresą Łukasiewicz, Bajkowy Zakątek z panią Agatą Miąsko, grupa Oa SP Nr 
2 z panią Ewą Nestorowską, Ob z p. Kamilą Kogut, Ocz p. Ewą Kozińską, Od z p. Małgorza­
tą Czerwińską-Sienkowską oraz grupa Ob z SP Nr 3 z p. Dorotą Sierociuk. 

Halina Wojciechowska, Małgorzata Bukowska 
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Spotkanie z 1:.11/(fJszem Wle!ZP/cklm 
Gościem międzyrzeckiej bibliote­

ki w dn. 11 grudnia 2012 r. był Łukasz 

Wierzbicki , autor ks i ążek dla dzie­
ci , biografista i podróżnik . Mieszka 
w Borówcu pod Poznaniem. W 2000 
roku zebrał i opracował reportaże Kazi­
mierza Nowaka z jego podróży do A1rJ: 
hl. Jest redaktorem i autorem wstępu do 
książki "Rowerem i pieszo przez Czarny 
Ląd", którą Ryszard Kapuściński uznał 
za klasykę polskiego reportażu . W książ­
ce "Afryka Kazika" przedstawił przygody 
Kazimierza Nowaka w formie opowiadań 
dla dzieci, a w książce "Dziadek i niedź­
wiadek. Historia prawdziwa" opisał losy 
niedźwiedzia Wojtka z Armii Andersa. 
Obie książki znalazły się na liście lektur 
rekomendowanych przez Radę Literac­
ką fundacji "ABCXXI - Cala Polska czy­
ta dzieciom". Powieść dla dzieci zatytu­
łowaną Wyprawa niesłychana Benedyk­
ta i Jana. Historia prawdziwa osnuł na 
relacjach Jana di Piano Carpini i Bene­
dykta Polaka z historycznej podróży do 
Imperium Mongolskiego odbytej w latach 
1245-1247. Dalsze losy bohaterów powie-

CDar serca ••• 

ści opisał w bajce Wróżby dla Kuźmy. W 
2011 roku zebrał i zredagował reportaże 
Haliny Korolec-Bujakowskiej z jej pionier­
skiej wyprawy motocyklowej do Chin z lat 
1934-1936. Od 2009 roku członeklwiaz­
ku Literatów Polskich. W 201 O roku zo­
stał współzałożycielem Fundacji im. Ka­
zimierza Nowaka. 

Na spotkanie przybyli uczniowie klas 
IV i Vi Szkoły Podstawowej Nr 2 w Mię­
dzyrzeczu, a tematem spotkania była hi­
storia niedźwiedzia Wojtka z Armii An­
dersa. Jednak w międzyczasie oddział dla 
dzieci odwiedziły maluchy z Przedszkola 
Jutrzenka. Za obopólną zgodą autor za­
prosił również na spotkanie naszych naj­
młodszych czytelników. Dzięki temu za­
proszeni na spotkanie uczniowie usły­
szeli dodatkowo skróconą wersję histo­
rii Kazimierza Nowaka - podróżnika z 
Poznania, który jako pierwszy na świe­
cie przemierzył Afrykę rowerem w la­
tach 30. XX wieku. Tą niesamowitą hi­
storię autor usłyszał od swojego Dziad­
ka. Zaintrygowany postanowił odszukać 
materiały archiwalne i przypomnieć ten 

Świątecznie i z czułością dziękujemy wszystkim naszym 
wytrwałym Honorowym Dawcom KrwL za comiesięczne spo­
łeczne zaangażowanie, za wyobraźnię, która pozwala ratować 
czyjeś - dla nich często bezimienne - zdrowie i życie. Nasze 
życie. W "Kurierze Międzyrzeckim" dziękujemy im - i życzy­
my zdrowia i Wesołych Świąt. 

TŁUMACZ PRZVSIĘGŁV 

JĘZVKA NIEMIECKIEGO 

JOANNA HŁADKA-EEFTINK 
ul. Świerczewskiego 9/3 Międzyrzecz 

(nad księgarnią Bestseller) 

Tel. (95) 7420040 kom. 602 685 486 

Czynne pon. - piątek 10.00 - 16.30 

Tłumaczenia przysięgłe wszystkich dokumentów: 
karty pojazdów sprowadzonych, techniczne, prawnicze, 

wszelkie zaświadczenia i inne. 

niezwykły wyczyn. Po kilku latach pra­
cy powstała książka "Rowerem i pieszo 
przez Czarny Ląd", a w 2006 r. odsło­
nięto na dworcu kolejowym w Poznaniu 
tablicę pamiątkową. W jej odsłonięciu 
uczestniczył znany pisarz Ryszard Ka­
puściński. W 2008 r. powstały opowia­
dania dla najmłodszych czytelników uka­
zujące niebezpieczne przygody, spotka­
nia z egzotyczną przyrodą i mieszkańca­
mi nieznanych krain Kazimierza Nowa­
ka. W drugiej części uczestnicy spotka­
nia poznali niesamowite losy niedźwiad­
ka Wojtka, którą pan Wierzbicki spisał 
w książce pt. "Dziadek i niedźwiadek". 
Jej honorowym patronem została pani ge­
nerałowa Irena Anders. Niedźwiedź Woj­
tek, przyjaciel żołnierzy z Armii Andersa, 
przebył z nimi cały szlak bojowy przez 

Przekaż 

Iran, Irak, Palestynę , Egipt do Włoch. 
Brał udział w bitwie pod Monte Cassino, 
pomagał nosić ciężkie skrzynie z amu­
nicją , dzięki czemu został uwieczniony 
w oficjalnym emblemacie 22. Kompanii 
zaopatrywania Artylerii 2. Korpusu Armii 
Polskiej. Podczas spotkania autorskie­
go pan Łukasz Wierzbicki łączy elemen­
ty wykładu , prezentacji multimedialnej, 
kabaretu i inscenizacji historycznej. Na 
pożegnanie życzył wszystkim, aby do­
świadczyl i prawdziwej przyjaźni . Przede 
wszystkim zaś zachęcał do słuchania 
lub spisywania wspomnień najbliższych 
członków rodziny. Na zakończenie naj­
aktywniejsi uczestnicy otrzymali książki 
z autografem pisarza ufundowane przez 
Międzyrzecki Ośrodek Kultury. 

Krystyna Pawłowska 

podatku 
na organizację pożytku publicznego 

nr KRS 71 
Rozlicz się program.em PIT Projekt z naszej 

strony internetowej www.lubuskiespSW! .. pi, 
wydrukuj lub prześlij bezpośrednio do Urzędu 
Skarbowego za pomocą modułu e .. Deklaracje. 

Zapytania i bliższe i.nłormacje: 
tel. O 604 402 742 

e .. mail: gspsz@gob.it.com.pl 

W deklaracji podatkowej motna wskazać koło Stowarzyszenia 
łub konkretną szkolę/przedszkole 

Wpłacając na Stowarzyszenie wspierasz 
rozwój talentów uczniowskich 

oraz pomagasz swc;,jej szkole lub innej 
placówce oświatowej z województwa lobuskiego 



r 

Witam serdecznie Pa ństwa w nowym roku 
i chciałbym Państwu życzyć, aby przyszły rok 
pozostał w pamięci jako jeden z naj lepszych w życiu . 

Przedstawię w skrócie główne założenia oraz nowe 
trendy w budownictwie jednorodzinnym. 

Od 3 mi esięcy t rwa budowa jednego 
z pierwszych pasywnych budynków jednorodzinnych 
w gminie Międzyrzecz. Fundamentem tego budynku jest 
izolowana specjalnym styropianem (o grubości 30cm) 25cm 
płyta monolitycznie zbrojonego betonu. W mojej ocenie 
najważniejszy jest fundament domu, który jest równ ież 

miejscem ogrzewania podłogowego, a jego ocieplenie należy 
do najlepszych z jakim spotkałem s ię w ciągu 10 lat w mojej 
pracy (budownictwo od "a" do " z"). Ściany tego domu złożone 
są ze specjalnego drewna (certyfi kowanego, suszonego 
komorowo), które jest doskonałym izolatorem. Wypełn i en ie 

szkieletu stanowi 15-18cm warstwy z piany poliuretanowej 
oraz 12cm wełny minera lnej. 27-30cm specjalnej termoizolacji 
domu, która posiada najlepsze współczynn ik i , a ta kże spełnia 
funkcję zabezpieczenia przeciwpożarowego, doskonale 
ociepla budynek gwarantując naj n iższe zużycie energii cieplej 
w ilości 15 kWh/m21

• 

Warto zwrócić uwagę na 3 szybowe okna pasywne 
z ciepłym montażem i ocieplenie dachu 25-30 cm warstwą 
piany poiiuretanowej (dla uzyskania takich parametrówtrzeba 
by było ułożyć SOcm wełny). 

Do ogrzewania tego budynku dedykowany jest 
gazowy piec kondensacyjny. Roczny koszt c.o. i c.w. sz~cowany 
jest na 1000 zł. 
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W budynku przewidz iano montaż próżniowych 

ko l ektorów s ł onecznyc h firmy Pr ojpr zemeko : 
w ww. proj p rzemeko. p l/ o fe rta/ko Ie kto ry -sio n eczne-­
mod u ly-fotowo l ta i czne/p rod u kty /ko l e kto ry­
prozniowe/pe20-58, które mają za zadan ie obn iżenie o 50% 
kosztów podgrzewania ciepłej wody za dany roku. 
Zamiast zwykłej wentylacji grawitacyjnej w budynku została 
zastosowana wentylacja mechaniczna z odzyskiem ciepła 

(rekuperacja). Ma to kluczowe znaczenie w nisko­
energetycznym budownictwie, gdyż wentylacją grawitacyjną 
ucieka do40%ciepła. 
Budynek będz i e wykończony w stanie deweloperskim, które 
obejmuje wykończenie ścian pod malowanie, wykonanie 

docelowych posadzek oraz ścian działowych oraz instalacji 
elektrycznej, sanitarnej oraz centralnego ogrzewania. 

Reszta wykończenia budynku zależy od kupującego, 
jego pomysłowośc i oraz zasobnościjego portfela. 
Chciałbym Państwu polecić zapoznanie się ze 
stroną internetową www.energo-domy.pl; oraz 
szczegółowe zapoznanie się z ofertą bL!'dowy 
budynków jednorodzinnych. 

Za cenę 1kWh ciepła p rzyj ęto: drewno 0, 13zł, ekogroszek 0, 15zł, gaz 
ziemny 0,25zł, gaz LPG 0,42zł, olej opałowy 0,45zł. Dla domu 
pasywnego o powierzchni 140m2 potrzeba roczn ie 2100 kWh energii 
ciep lnej. Koszty ogrzewani a ró ż nymi paliwami, przy taki ch 
założeniach, będą wynos ić: 

Kosztogrzewnia w zł rocznie 

drewno 
273 

ekogroszek 
315 

gaz ziemny 
525 

gaz LPG 
882 

olej opałowy 
945 

1 
Pojęcie domu pasywnego pochodzi z Niemiec, gdzie po raz pierwszy zajęto się problemem 

opracowania domu, który z założenia będzi e zużywał bardzo mato energi i. Przyjęto, że tą 

graniczną wartością będzie 15 kWh/m2 rok. Obecnie jest on często mylony z budynkiem 
energooszczędnym, który ma zużywać stosunkowo mało energii na cele grzewcze. l właśn ie 

takie budynki są u nas budowane- dobrze ocieplone i dokładnie wykonane potrafią zużywać 
tylko 30 kWh/(m2a)). Natomiast dom pasywny, w naszym klimacie, to już co innego. 
Rekordzista- ma zużywaćtylko l,Siitra oleju opałowego na rok/ na m2 powierzchni. 

/1 0 -iv Sfvzeia f 
Budownictwo i nieruchomości 

... 

19 



1 V'} NOWY ROK, Mieczysława 
2 S Izydora, Makarego 
3 C Danuty, Genowefy 
4 P Anieli, Tytusa 
5 S Szymona, Edwarda 
6 N Kacpra, Melchiora, Baltazara 
7 P Lucjana, Juliana 
8 V'} Seweryna, Erharda 
9 S Marcjanny, Juliana 

1 O C Bonifacego, Walerii 
11 P Honoraty, Matyldy 
12 S Arkadiusza, Benedykta 
13 N Weroniki , Bogumila 
14 P Feliksa, Hilarego 
15 V'} Dąbrówki, Pawła 
16 S Marcelego, Włodzimierza 
17 C Antoniego, Mariana 
18 P Małgorzaty, Piotra 
19 S Henryka, Mariusza 
20 N Fabiana, Sebastiana 
21 P Agnieszki, Jarosława 
22 V'} Wincentego, Anastazego 
23 S Ildefonsa, Rajmunda 
24 C Rafała, Felicji 
25 P Miłosza, Pawła 
26 S Pauliny, Polikarpa 
27 N Przybyslawa, Ilony 
28 P Agnieszki, Juliana 
29 W Franciszka, Zdzisława 
30 ś Martyny, Macieja 
31 C Marcelina, Ludwika 

l P leodory, Grażyny 
~ Vj ~anciszka~@gyslawa 

LUTY 
1 P Brygidy, Ignacego 
2 S Marii, Miloslawa 
3 N Błażeja, Oskara 
4 P Andrzeja, Weroniki 
5 V'} Adelajdy, Agaty 
6 S Doroty, Bohdana 
7 C Romualda, Ryszarda 
8 P Piotra, Sebastiana 
9 S Apolonii, Cyryla 

1 O N Elwiry, Jacka 
11 P Marka, Olgierda 
12 V'} Eulalii, Aleksego 
13 S Katarzyny, Grzegorza 
14 C Walentego, Zenona 
15 P Jowity, Faustyna 
16 S Danuty, Szymona 
17 N Zbigniewa, Łukasza 
18 P Konstancji, Maksyma 
19 V'} Konrada, Henryka 
20 S Leona, Ludmiły 
21 C Eleonory, Feliksa 
22 P Małgorzaty, Marty 

""i 23 S Romy, Damiana 
24 N Bogusza, Macieja 
25 P Cezarego, Wiktora 
26 W Aleksandra, Mirosława 

· l 27 ś Anastazji, Gabriela 

\.. 

28 C Romana, Makarego 

MAJ 
1 Ś ŚWIĘTO PRACY, Filipa 
~ ~ ~yg~unj,z Ąnatola 

,. 

..J 

MARZEC 
1 P Antonina, Albina 
2 S Heleny, Krzysztofa 
3 N Kunegundy, Maryny 
4 P Kazimierza, Łucji 
5 V'} Adriana, Fryderyka 
6 S Róży, Wiktora 
7 C Pawła, Tomasza 
8 P Beaty, Jana 
9 S Franciszki, Katarzyny 

1 O N Cypriana, Marcelego 
11 P Konstantego, Edwina 
12 V'} Bernarda, Grzegorza 
13 S Bożeny, Krystyny 
14 C Matyldy, Leona 
15 P Ludwiki, Klemensa 
16 S Izabeli, Hilarego 
17 N Zbigniewa, Reginy 
18 P Cyryla, Edwarda 
19 V'} Bogdana, Józefa 
20 S Klaudii, Wincentego 
21 C Benedykta, Lubomiry 
22 P Katarzyny, Bogusława 
23 S Pelagii, Feliksa 
24 N Gabriela, Marka 
25 P Marii, Marioli 
26 W Emanuela, Teodora 
27 ś Lidii, Ernesta 
28 C Anieli, Antoniego 
29 P Wiktoryna, Eustachego 
30 S Amelii, Jana 

"""'l 

31 N Balbiny, Kornelii WIELKANOS 

CZERWIEC 
1 S Gracjany, Jakuba 
2 N Marianny, Eraz@ 

1 P Haliny, Mariana 
2 W Marii, Urbana 

C Justyny, Piotra 
~ .. ~ ~ariny, Gustą_wa 

1 N Bronislawy, Idziego 
2 P Juliana. Stefana 



3 "ś RysŻ~rd"~.rran 
4 C Izydora, Wacława 
5 P Ireny, Wincentego 
6 S Celestyny, Wilhelma 
7 N Donata, Rufina 
8 P Julii, Dionizego 
g vy Marii, Dymitra 

1 O S Makarego, Michała 
11 C Filipa, Leona 
12 P Juliusza, Wiktora 
13 S Przemysława, Idy 
14 N Waleriana, Justyna 
15 P Wacławy, Anastazji 
16 vy Benedykta, Julii 
17 S Roberta, Rudolfa 
18 C Bogusławy, Apoloniusza 
1g P Adolfa, Włodzimierza 
20 S Agnieszki , Czesława 
21 N Feliksa, Konrada 
22 P Łukasza, Leonii 
23 vy Wojciecha, Jerzego 
24 S Horacego, Grzegorza 
25 C Jarosława , Marka 
26 P Marzeny, Klaudiusza 
27 S Zyty, Teofila 
28 N Walerii , Pawła 
2g P Piotra, Roberta 
30 W Katarzyny, Mariana 

::- =. :-1::' : : ·-: ~- • ::.:.- .. -·- ·..:............s==::;:a~-c=--n-•v•·an-a·nrry-,-----=•-a~r -t -

o • "'u"~ · ! '"':i:~:ny 3 P Leszka, Tamary ' . ·~ 
4 S Monrk1, Flc.;r1ana 4 w Franciszka, Karola 4 C Teod?ra, Elzb1~ty 
5 N Ireny, Waldemara 5 ś Bonifacego, Walerii 5 P Karo!1~y, Anto~.1ego 
6 P Judyty, Jana 6 C Norberta, Dominiki 6 S Domm1ka, ŁUCJI 
7 Vf Benedykta, Ludmiły 7 p Roberta, Antoniego 7 N Cyryla, Metodego 
8 S Stanisława , Marka 8 S Maksyma, Medarda 8 P Elżbiety, Adrianny 
g C Grzeg.orza, Karoliny g N Pelagii, Felicjana g Vf Wero.~iki~ .Zenona 

1 O P A~.tonma , lz~dora 1 0 p Małgorzaty, Bogumiła 1 O S Am.elu, F1lipa 
11 S F11ipa, Franciszka 11 w Barnaby Radomiła 11 C Kaliny •. q1g1 
12 N Pankracego, Dominika 12 ś Jana, Leona 12 P Weronrk1, Henryka 
13 P Glorii, Roberta 13 c Antoniego, Lucjana 13 S Małgo~zaty, E~nesta 
14 Vf Bonifacego, Wiktora 14 P Bazylego, Justyny 14 N Izabeli, Franciszka 
15 S Zofii , Berty 15 S Jolanty, Witolda 15 P Włodzimierza , Henryka 
16 C Andrz~j~, W.ieńczysława 16 N Aliny, Justyny 16 Vf Marii, Benedykta 
17 P Weronrk1, Wiktora 17 p Laury Adolfa 17 S Aleksego, Bogdana 
18 S Al.eksa.ndry: Eryka 18 w Elżbiety , Marka 18 C K~mila, Szymona . 
1g N MikołaJa , P1otra 1g ś Gerwazego, Protazego 1g P Wmcentego, ~od~1sława 
20 P Bazylego, Bernardyna 20 c Bogny, Bogu miły 20 S Cze~ł awa •. H1eronrma 
21 Vf Tymoteusza, Wiktora 21 p Marty, Alicji 21 N Danrela, Wiktora 
22 S Heleny, Julii 22 S Pauliny, Flawiusza 22 P Albina, Pankracego 
23 C Iwony Emilii 23 N Wandy, Zenona 23 Vf Bogny, Apolinarego 
24 P Joanny, Zuzanny 24 p Danuty Jana 24 S Kingi , Krystyny 
25 S Grzegorza, Urbana 25 w Łucji Wilhelma 25 C Krzysztofa, Jakuba 
26 N Filipa, Pauliny 26 ś Jana', Pawła 26 P An~y, Gra~yny 
27 P Juliusza, Izydora 27 C Władysława , Marii 27 S Ju.lu, Natalii 
28 vy Augustyna, Wiktora 28 p Ireneusza, Leona 28 N Wiktora, Innocentego 
2g S Magdaleny, Teodozji 2g S Piotra, Pawła 2g P Marty, Olafa 
30 C Fe~ik~a , Ferdyn.anda 30 N Emilii , Lucyny 30 vy Julity, Ludmiły 
31 P Anieli, Petroneh 31 S Ignacego, Heleny 

,. ~ 

PAZDZIERNIK 
1 vy Danuty, Remigiusza 
2 S Dionizego, Teofila 
3 C Teresy, Gerarda 
4 P Rozalii , Franciszka 
5 S Igora, Placyda 
6 N Artura, Brunona 
7 P Marii, Marka 
8 vy Brygidy, Pelagii 
9 S Dionizego, Ludwika 

1 O C Paulina, Franciszka 
11 P Aldony, Emila 
12 S Eustachego, Maksymiliana 
13 N Edwarda, Teofila 
14 P Bernarda, Liwii 
15 Vf Jadwigi, Teresy 
16 S Aurelii , Ambrożego 
17 C Małgorzaty, Wiktora 
18 P Juliana, Łukasza 
19 S Piotra, Ziemowita 
20 N Ireny, Jana 
21 P Urszuli, Hilarego 
22 vy Filipa, Kordelii 
23 S Seweryna, Teodora 
24 C Marcina, Rafala 
25 P Ingi, Darii 
26 S Łucjana , Lucyny 
27 N Iwony, Sabiny 
28 P Szymona,Tadeusza 
2g vy Violetty, Euzebii 
30 S Zenobii, Edmunda 

" 31 C Urbana, Augusty 
~ 

,.. 

"" 

3'"sAugu~t'a~Lid~~·-- - c ·~ "zu~.a~·~ · o;;;;~·;;-: 
4 N D• nini~ ,, P• .a .,, 4 S Lilianny, Rozalii 
5 P Stanisławy, Marii 5 C Doroty, Wawr~yńca 
6 vy Sławy, Jakuba 6 P Bea~y, Eugen1~sza 
7 S Doroty, Kajetana 7 S Regmy, Melchiora 
8 C Cypriana, Emiliana 8 N Marii, Nestora 
g P Romualda, Rom~na g p Piotra, Sergiusza 

1 O S Borysa, Wawrzynca 1 o vy Łukasza, Mikołaja 
11 N Zuzanny, Włodzimierza 11 S Jacka, Feliksa 
12 P Klary, Lecha 12 C Marii, ~wi~~na 
13 vy Diany, Hipolita 13 P Eugen11 , F11ipa . 
14 S Alfreda, Euzebiusza 14 S Bernarda, Cypnana 
15 C Marii , Napoleona 15 N Albiny, Nikodema 
16 P Joachima, Rocha 16 p Edyty, Kornela 
17 S Jacka, Joanny 17 vy Franciszka, Justyny 
18 N Bronistawa, Klary 18 S Józefa, Ireny 
1g P Bolesława Juliana 1g C Konstancji, Januarego 
20 W Bernarda 'Sobiesława 20 P Faustyny, Filipa 
21 ś Joanny, Franciszka 21 S Jonasza, Mateusza 
22 C Cezarego, Tymoteusza 22 N Maurycego, Tomasza 
23 P Apolinarego, Filipa 23 p Tekli Bogustawa 
24 S Bartłomieja, Jerzego 24 W Gerarda Teodora 
25 N Luizy, Ludwika 25 ś Aurelii, Kiecfasa 
26 P Marii , Zefiryny 26 C Justyny, Cyp~iana 
27 W Józefa Moniki 27 P Kosmy, Damlana 
28 ś Augustyna, Patrycji 28 S Wacława, Marka 
2g C Jana, Sabiny 2g N Michaliny, Franciszka 
30 P Róży, Szczęsnego 30 p Hieronima Wiktora 
31 S Bohdana, Rajmunda ' 

. ~. 

LISTOPAD GRUDZIEŃ "'' 
1 P Seweryna, Wiktoryny 1 N Natalii, Edmunda 

2 P Balbiny, Pauliny 
3 Vf Franciszka, Ksawerego 

2 S Bohdana, Bożydara 
3 N Sylwii, Huberta 

4 S Barbary, Hieronima 
5 C Saby, Gerarda 
6 P Emiliana, Mikołaja 
7 S Ambrożego , Marcina 
8 N Marii, Światosława 

4 P Karola, Olgierda 
5 Vf Elżbiety, Sławomira 
6 S Feliksa, Leonarda 
7 C Antoniego, Florentyna 
8 P Sewera, Wiktora 
9 S Teodora, Ursyna 9 P Leokadii, Wiesława 

1 O N Leona, Andrzeja 1 O vy Julii , Daniela 
11 S Domazego, Waldemara 

i, 
12 C Aleksandra, Adelajdy 
13 P Łucji , Otylii 
14 S Alfreda, Izydora 

11 P Bartłomieja , Marcina 
12 vy Renaty, Witolda 
13 S Mikołaja , Stanisława 
14 C Serafina, Agaty 

15 N Celiny, Waleriana 
16 P Albiny, Zdzisławy 
17 vy Łazarza,Jolanty 

15 P Alberta, Artura 
16 S Gertrudy, Edmunda 
17 N Salomei, Grzegorza 

18 S Bogusława , Gracjana 
19 C Dariusza, Gabriela 
20 P Bogum iły, Dominika 
21 S Tomasza, Tomislawa 

18 P Romana, Anieli 
19 Vf Elżb i ety, Seweryna 
20 S Feliksa, Anatola 
21 C Janusza, Konrada 

22 N Honoraty, Zonona 
23 P Sławomiry , Wiktorii 
24 V'} WIGILIA, Adama, Ewy 
25 S BOZE NARODZENIE 
26 C Dionizego, Szczepana 
27 P Jana, Cezarego 
28 S Teofila, Antoniego 

22 P Cecylii , Marka 
' 23 S Adeli , Klemensa 

24 N Flory, Emilii l 

25 P Katarzyny, Erazma l 

26 vy Delfina, Sylwestra 
27 S Wergiliusza, Maksymiliana 
28 C Zdzisława , Jakuba 
2g P Błażeja , Saturnina 29 N Tomasza, Dominika 

30 P Eugeniusza, lrminy 
'\. 31 W Sylwestra, Melanii 

~ 

30 S Andrzeja, Justyny 
~~ 

~ - ~. ~ 



Przyjęcia Weselne 
j~ż od 99 zł /os. 

Oti lat wielu eit kochacie, 
gynów eztl6tkt fajnych 

macie, 
wnuków etadko całkiem 

liczne 
i jak dot.fd życie 61iczne. 

CZIJIO wiF8j Wam 
potrzeba! 

Chyba tylko łaeki z Nieba, 
aby w zdrowiu iść przez 

lata 

22 

i podziwiać pitkno 
e wiata. 

' ·-. . . ..... 

6srdsozns źyozsnia dla Państwa 

Zofii i Stanisława 
Tro~zyński~h 

z okazji 50. rocznicy ślubu 

składają 
synowie i synowe z wnukami 

~ismarck 
c a fe 

. 

~ Zapraszamy na .Lł 
Lody własnej produkrJ i 

Pyszne desery 
Grzane wino i piwo 

Nowy Rok 201-3 Vliesie t.e sobq c~wile 
piękVle) wiary ) Vladt.iei i Mitości. 
Z tej okat.ji pvost.ę prt.yjqć 
vtOJsevdeet.Vliejst.e iyet.eVlia 
t.drowia) wst.elkiej poMyŚ!Vlości 
ovat. satysfakcji w iyciu vodt.iV\VlYM 
i t.awodowyM. 

Z powaiaVlieM 
Witold Pa~l 

Poset VII kadeVlcji SejMu 
R:zect.ypospolitej Polskiej 

Szanowni M ies:z.kaY\cy 
Miasta i QMiny 
M i ęd:z.y r:z.ec:z. 
Z okaz.ji Nowe9o 201.3 Roku 
i.yc:zę Pa~stwu dui.o :zdrowia-' 
w:zajeWtV\ej i.yc:zliwości 
i :zrO:Z.UW\ieV\ia-' 

· w rod:ziV\ac~ i wspólV\ocie spotec:z.V\ej 

Bo9u5faw Zaborowski 
RadV\y SejWtiku 

Województwa Lubuskie9o 
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Projekt PCPR HRozwój i upo­
wszechnianie aktywnej integracji 
+Zakończenie 
Spotkanie mikołajkowe było ostat­

nim akcentem zakończenia Projek­
tu "Rozwój i upowszechnianie aktyw­
nej integracji ", cyklu szkoleń i spotkań 
grupy pani Marzenny Owczarek z Po­
wiatowego Centrum Pornocy Rodzinie, 
realizowany w ramach Programu Ope­
racyjnego Kapitał Ludzki - Narodowa 
Strategia Spójności - Priorytet VII (Eu­
ropejski Fundusz Społeczny). 
Wręczenie certyfikatów osobom 

biorącym udział w projekcie stało się 
okazją do zorganizowania spotkania 
mikołajkowego, które przerodziło się 
w cieplą w klimacie uroczystość wrę­
czenia paczek obecnym tam dzieciom, 
wymiany kontaktów i telefonów. Za­
świadczenia o ukończeniu ostatniego 
w tym roku kursu kulinarnego posłuży­
ły do pamiątkowych wpisów i życzeń. 

"Wszyscy się bawimy"- takie hasło 
widniało na przystrojonym w choinki 
stole w stołówce Ochotniczego Hufca 
Pracy. l było tak rzeczywiście. Dzięki 
osobie wielkiego Mikołaja (nie dal się 
zdekonspirować ... ), który stanął na 
wysokości zadania, opracowując pro­
gram artystyczny a potem zabawiając 
dzieci, i talentom wokalnym Śnieżynki 

(Weronika Nowak), spotkanie przebie­
gło w szczególnie milej atmosferze. Kil­
ka kobiet biorących udział w projekcie, 
zdaje się , na stale się zaprzyjaźniło i 
odtąd , z pomocą i wsparciem PCPR, 
będzie się wspierać i pomagać sobie, 
co spełnia cele projektu. 

Ostatni projekt -zajęcia kulinarne. 
Przedtem były wizaż , prawo jazdy, 
kurs komputerowy, porady i spotka­
nia z psychologiem - propagowanie 
skutecznych metod wychowawczych 
pozbawionych aspektów przemocy 
itd. W kuchni zawsze kobiety się do­
gadają , razem z panią Irena Szypszak 
-pracownikiem kuchni w OHP, przy­
gotowały dania serwowane na dzisiej­
sze Mikołajki. Wspólnie wszyscy uczy­
li się nowych przepisów kulinarnych, i 
przede wszystkim poznawali się i za­
przyjaźnili , co jest z pewnością naj­
cenniejsze. 8 spotkań, jakie odbyły, 
zapadną w ich pamięci w dobry spo­
sób. Dzięki działaniu środowiskowemu 
PCPR. Jedna z uczestniczek kursów 
pani Wioletta Czepirska opowiadała mi 
o wspanialej atmosferze, jaka temu to­
warzyszyła. Mimo różnic w wieku ko­
biet udało się stworzyć zgrany zespól, 

Lubuski 
Konkurs 

Re cli t:a t:orsk i 
prezentacje gminne 

szkót o•~cls1;:.c. .. :nvv ... ..,vv 

Lutego 2013 

zina 10:00 

z gt os zen icl reprezentocj i 
szkotnttCh przlJjmowane będq 

do dnia 31 .01 .2013r.. 

było wesoło , co jest bardzo potrzebną 
odskocznią od codziennych czasami 
trudnych spraw. 

Śnieżynka bardzo skutecznie wysła­
ła telegram do Mikołaja - no i zaczęło 
się. Przyszedł (renifery zostawił na po­
dwórcu ... ) z wielką torbą z prezentami 
dla co grzeczniejszych dzieci. Okaza­
lo się, że wszystkie spełniły te wyma­
gania i paczki ze siadkościami znala­
zły się w ich rękach . Dzieci były w róż­
nym wieku, kilka przyszlo ze swoimi 
babciami, były też nastolatki -te po­
pisywały się umiejętnościami wokalny-

mi. Śpiewały też całkiem duże uczest­
niczki projektu, brały też udział w za­
bawach wymyślonych przez Mikołaja. 
Odwiedziła nas również - z życzenia­
mi świątecznymi -dyr. PCPR Elżbieta 
Ostaszewska, razem z kier. OHP Ada­
mem Durajczykiem. Ochotniczy Hufiec 
Pracy współpracuje z instytucjami spo­
łecznymi , takimi jak PCPR, OPS, czy­
niąc starania, by aktywizować swoich 
wychowanków, uwrażliwiać na proble­
my dnia codziennego. 

Iwona Wróblak 
Fot. A. Anuszewski 

" Jeśli zapomnę o Bich 0 ty; Boi~j;ta ,nie~[e, zap~mnij om nie" 
i (Ad~r' Mickiewicz) 

10 grudnia 2012 · r>Zarząa" Kola;:związ~uySybif?ków w Międzyrzeczu upa­
iętnil72. rocznicę masowych zsyłek lud n ści polskiej w głąb ZSRR. Spotka­

ie odbyło się w RestauracJij "Pią~t~wsk osp9~arz -.,prezes Kola Związku 
ybiraków ; Henryk Korba,~ p~witałg(Yści: omami Nowaka, dyrek~ora Zaspo-
Szkól Rolniczych im. Ze ' ó~ ~X · Bo?.~wicku, Adama Zylę, byłego 

yrektora ZSR, Jana Anto cza;Pre Honorowego Związku Sybiraków, 
adeusza Dubickieq?, .?urt;r:~i~tr · dz rzecza, Macieja Kubowicza z Urzę­
u Miejskiego oraz rodziny;·pybi 

Podczas spotkania wsp9!Jlinano ragiCZ,[lą lekcję historii. Mówiono o sym­
lu postaci Matki Polki w;~asze torjli,~1fi tym· przypadku ta matka Polka, 

iejska kobieta z Kresów, ~~stala~i rew ~wojej woli, naęle i niespodziewanie 
ywieziona do tzw. iąpej 9HJ5erni;.r·~zyli q~Sybęrfę. Srqutne i bolesne były to 
hwile dla wielu Sybiraków: Wy . 'eni w lichej odzieży, z małymi dziećmi. .. 
usieli tam żyć i cię~~o praGH,wać.~, 11~, ęst nad ,rl~sne siły. Codziennie zno-

ić upokorzenie, zmagać siętz choró.bam , óre występowały jako skutek nie­
ożywienia i nadmiernego IIJ~Chłq~.~enia. : 

Na zakończen ie spotkariiifzlożonó sobietyczehia świąteczne i noworoczne. 
Kazimierz Kulas 
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światowy Dzień P/ttszowego Mls-;t? 
w Przedszkolu n,r 6 im. Jana Brzechwy 
Mimo coraz nowocześniejszych i 

coraz bardziej atrakcyjnych zabawek, 
moda na misie nie przemija, bo "czy 
to jutro, czy to dziś , wszystkim jest po­
trzebny Miś !". 26 listopada przedszko­
laki z Przedszkola nr 6 im. J. Brzechwy 
obchodziły święto najmilszej zabawki, 
najlepszego przyjaciela dzieci i nieza­
stąpionej przytulanki przy zasypianiu -
Pluszowego Misia. Tego dnia wszyst­
kie przedszkolaki i ich panie przynio­
sły do przedszkola swoje pluszowe 
misie, aby uczcić ich święto wspólnie 

śpiewając piosenki o misiach, a także 
rysując i kolorując misiaczkowa podo­
bizny. Dzieci brały również udział w 
konkursach na najśmieszniejsze imię 
dla misia. 

Miękki , puchaty i taki z łatką. Miś 
Pluszowy, a szczególnie ten nasz, 
wyjątkowy i ukochany, nie jest zwy­
kłą , pluszową zabawką. Nie, nie! Taki 
Miś , po to misiem jest, żeby było 
kogo tulić , kiedy pada deszcz. Ma 
duże uszy, żeby mieć coś do targa­
nia i kochania. W końcu Miś ma bar-

MIEJSCE: SALA WIDOWISKOWO· KINOWA MIĘDZYRZECKIEGO OŚRODKA KULTURY 
START: GODZ. 16.00 KONCERTY LICYTACJE 

GODZ. 18.30 KONCERT ZESPOŁU STREFA ZERO 
GODZ. 20.00 ŚWIATEŁKO DO NIEBA 

dzo miękkie łapki, za które może­
my trzymać , kiedy tylko chcemy. 
Trudno sobie wyobrazić dzisiejszy 
świat bez Pluszowego Misia. Jest 
towarzyszem dzieci i dorosłych w 
świecie beztroskiej zabawy oraz 
przyjacielem, powiernikiem naj­
większych sekretów i tajemnic. 

Czy święto Misia jest potrzebne? 
"Oczywiście , że tak!" -odpowiada­
ją zgodnie dzieci i rodzice. 

Katarzyna Kwiatkowska 
Katarzyna Mąka 

M;;fol&;{iw Przedszkolu 
nr 6 im. Jana Brzechwy 

Jak co roku 6 grudnia w Przedszkolu nr 6 im. Jana Brzechwy dzieci wyczekiwa­
ły niezwykłego gościa. Od samego rana przedszkolaki nasłuchiwały dźwięku dzwon­
ka Świętego Mikołaja , na szczęście w tym dniu nieco przyprószył śnieżek i Mikołaj 
nie mial problemów z dotarciem do przedszkola. Wszystkie dzieci przez cały rok były 
bardzo grzeczne, dlatego Mikołaj obdarował przedszkolaki prezentem pełnym słody­
czy. Były tańce, zabawa, konkursy i zagadki oraz wspólne zdjęcia. Na twarzach dzie­
ci malowała się wielka radość i przejęcie , a także nadzieja na kolejne spotkanie. Mi­
kołaj obiecal dzieciom, że odwiedzi je w przyszłym roku. 

Katarzyna Kwiatkowska, Katarzyna Mąka 



Nr l (263) KURIER MIĘDzyRZECKI Str. 25 

Wszystkimi barwami światła i kolorami dźwięków 
przedzieram się przez czas 
ukryty we włosach 
Przychodzi do mnie 
o porze wieczornej 
i mruży oczy 
W tedy rozpala się horyzqnt , 
rozpięty w żaglach Niębq 
Przed horyzontem ja 
siadam jak ptak na drzewie złotym 
Na jego korze piszę moje 
Tablice Praw l\' 
Używam sympdfycznegb;atramenfu 
z domieszką jednej kropli 
błękitnej 

Piszę bo chcę 
by było na świecie pięknie 
by nie było złości, zazdrości 
wojen pomiędzy 
człowiekiem g człowiekl~r: 
by człowiek ·w sobie sarrigm 
na strzępy rozdarł · 
mrok Pychy 
i stał się Mądry i Skromny 

umiał słuchać 

tak samo 
głuchych samotnych 
i milczących, 

w krzyku p<;/rywią 
ptaki słuchają · 

,, gałązek śpiewających 
Piszę .... 

:~ by człowiek sfoB:~ony 
'!! poszukujący wciąż "nii 

i praw Nieba Gwieździstego 
otwierał cud Muzycznej f>pezji 
tak jak przyzywa 

'li Dobro 
i Imię Matki 

Piszę .... 
innych Rraw 

i innej miłości 
w życiu człowieka 
nie było, nie ma i nie 

Szanowni Państwo, 

zbliżający się koniec roku skłania nas do czynienia podsumowań dotychczaso­
wych działań związanych z pracą na rzecz międzyrzeckiego Muzeum i zamku. Był 
to dla nas bardzo owocny czas, w którym udało się nam zorganizować ponad 30 im­
prez, przedsięwzięć kulturalnych, edukacyjnych i charytatywnych. Wiele z nich uda­
ło się zrealizować w znacznej mierze dzięki sponsorom, organizacjom, wolontariu­
szom, stowarzyszeniom, darczyńcom i osobom prywatnym, którym pragniemy w tym 
miejscu serdecznie podziękować za hojność, wsparcie i szacunek jaki nam okaza­
liście i wciąż okazujecie. 

Korzystaaąc z okazji chcielibyśmy złożyć na ręce Starosty Międzyrzeckiego Pana 
Grzegorza Gabryelskiego gorące podziękowania za owocną współpracę ze Staro­
stwem Powiatowym w Międzyrzeczu, bez którego wsparcia finansowego i otwarto­
ści na podejmowane wspólnie wyzwania nie sposób byłoby prowadzić działalność 
kulturalną. Pragniemy również podziękować Burmistrzowi Miasta Międzyrzecz Panu 
Tadeuszowi Dubickiemu za wsparcie finansowe, którego w 2012 roku udzieliła nam 
Gmina Międzyrzecz w zakresie kontynuacji prac remontowo-konserwatorskich mię­
dzyrzeckiego zamku. Wszystkim mieszkańcom naszego miasta i powiatu między­
rzeckiego pragniemy życzyć w nadchodzącym Nowym Roku zdrowia oraz wszel­
kiej pomyślności. Niech 2013 rok stroni od trosk, a obfituje w sukcesy i pozwoli re­
alizować marzenia. 

Dyrekcja i pracownicy Muzeum Ziemi Międzyrzeckiej 
im. Alfa Kowalskiego 

DZJeliM181d 
wSP2 
29 XI 2012 r. obchodziliśmy w Szko­

le Podstawowej nr 2 już po raz kolej­
ny Światowy Dzień Pluszowego Misia. 
Adresatami byli uczniowie z klas zero­
wych. Głównym celem tego święta jest 
chęć ucieczki od agresji i przypomnie­
nie dzieciom takich wartości jak: przy­
jaźń , miłość, ciepło. Z tymi słowy łączy 
się właśnie Pluszowy Miś. Przyjaciel z 
dzieciństwa , zawsze wierny i oddany. 
To jemu powierzamy swoje sekrety i 
to on ma nas uchronić od zła i niebez­
pieczeństw. 

Wszyscy uczniowie klas zerowych 
mile nas zaskoczyli. Nie było chyba w 
szkole tego dnia dziecka, które przy­
szłoby bez swojego Misia. Maskotki 
były różne, od bardzo małych do bar­
dzo, bardzo dużych. Ilość pluszowych 
przyjaciół w tym roku była imponująca. 

Cala akademia odbyła się o godz. 

10.30 w sali 016. W tym roku nasze za­
proszenie przyjęli : wicedyrektor naszej 
szkoły pani Anna Kmieciak oraz pani 
Katarzyna Szadkowska z Urzędu Miej­
skiego w Międzyrzeczu , która czytała 
naszym maluchom książeczkę pt." Mój 
przyjaciel miś ". 

Nasi najmłodsi na początku przy­
witali gości , a potem zaczęła się recy­
tacja wierszy i śpiewanie piosenek o 
misiach. Na zakończenie każdy otrzy­
mał z rąk naszych gości dyplom misio­
wego przyjaciela i odblaski do pleca­
ków w kształcie misia, które ufundował 
Urząd Miasta i Gminy Międzyrzecz. 
Cały dzień upłynął nam w bardzo sym­
patycznej, cieplej atmosferze. Wszy­
scy przypomnieliśmy sobie o swoich 
przyjaciołach , może troszeczkę zapo­
mnianych. My, dorośli , także powrócili­
śmy pamięcią do swojego dzieciństwa. 

Na pamiątkę tego święta wszyscy 
zrobiliśmy zdjęcia ze swoimi misiami. 

Z niecierpliwością czekamy na ko­
lejne spotkanie za rok. 

M. Czerwińska - Sienkowska 

Prywatnyćh Ogródków Działkowych "ŚWIT" 
w Międzyrzeczu 

0gró9~~'NDziaikowych "Piastowski" informuje, że jest do­
wody n'a Wasze ogrody, a nie ma z państwem podpisanej 

stosownej umowy. 

~ R~~yższym oc~ekujemy na Waszego upoważnione­
wiclala do dnia 281utego 2013 r. celem podpisania po-

nia:'' 
7drniar·7-:~nn\l naWaszych przyłączach do głównego rurociągu za­

czniki, ~pdy, którep9zwolą na jednoznaczne określenie zu-
rozliczenia: ·' ' 

adto pragnę przypomnieć, że ze względu na linie energetycz­
ad działkąmi, należy be~względnie uruchomić zbiorniki ogra­

ąi.śni1~pie ~. punkt~fh odbioru wody. 
" i~ ·~ię Waszego przedstawiciela do Zarządu (tel. 501-

w w/w terminie spowoduje odcięcie zasilania Waszych 

Prezes R.O.D. "Piastowski" 
Zofia Denczyk 
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święty Mikolai wręcza paczki dzieciom 
Na pięterku parafii św. Jana Chrzciciela, w przeddzień wręczania mikołajkowych pa­

czek, ruch wielki. W wąskim holu ruchem dyryguje pani Teresa Chamienia, prezes Sto­
warzyszenia "Święty Jan Chrzciciel ", to z jej inicjatywy, i osób działających w organizacji, 
w niedzielę 2.12. nastąpiła uroczystość wręczenia dzieciom z ubogich rodzin świątecz­
nych paczek ze smakołykami. Pomaga jej pan Rafał Mikuła. 

Wolontariusze bardzo dbają o to, by zachować odpowiednią celebrę uroczystości, by 
dzieci, każde z nich, zostały docenione, wyróżnione, by dzień wręczenia paczki w grud­
niu tego roku mile wspominały. Są ze Szkolnego Koła "Caritas", którym opiekuje się pan 
Janusz Rutkowski. Sa!ka została przystrojona ogromną choinką, z własnoręcznie przez 
nich zrobionymi fantazyjnymi ozdobami. Przygotowały je: Agnieszka Marynowicz, Niko­
la Zaremba, Natalia Kudlińska, Natalia Guzicka, Marlena Banaszak i Marta lwińska. Syl­
wia Czekała z Gimnazjum nr 2 dochód z upieczonych przez siebie babek, było ich kilka­
dziesiąt , sprzedawanych m. in. w czasie czerwcowego festynu, ofiarowała na ten właśnie 
cel. Akcja nazywała się "Dzieci - dzieciom". Marta Plewa także w tym samym celu zro­
biła piękne koraliki. Zarówno one, jak i pierniki upieczone przez wolontariuszy z Techni­
kum w Bobowicku, zostały sprzedane, by zasilić konto na paczki grudniowe dla dzieci. 

Stroiki i wielkie gwiazdy wiszące u sufitu stwarzają świąteczny nastrój. Szkolony jest 
też Święty Mikołaj -do swojej ważnej roli wręczania upominków. Pani Chamienia przy­
gotowała bardzo wiele czerwonych mikołajkowych czapek, dzieci zabiorą je ze sobą do 
domów na pamiątkę . 

"Mówię i piszę poprawnie" - spotkanie 
przy choince z laureatami konkursu 

W mikołajkowe popołudnie spotkali się w Oddziale dla Dzieci Biblioteki Publicznej laure­
aci ostatniego konkursu czytelniczego sprawdzającego znajomość zasad poprawności języ­
kowej. Na odpowiedzi w formie pisemnej lub elektronicznej czekałyśmy przez cały listopad. 
W konkursie wzięło udział 26 nastolatków. Poprawnie na wszystkie- trudne- pytania od­
powiedziało 4. Jeden błąd popełniły 3 osoby. Dla całej zwycięskiej siódemki przygotowa­
łyśmy nagrody książkowe. Wręczyłyśmy je podczas uroczystego spotkania przy choince. 
Książki- różne słowniki językowe- odebrali: Zofia Derwich, Marek Humeniuk, Weronika 
lgnatowicz i Oliwia Nawrot. Na spotkanie nie dotarli - z powodu choroby i pobytu poza 
miejscem zamieszkania: Paweł Lewiński, Anita Niemczyk i Julia Nowak. Słodkie upo­
minki (czekolady) za zajęcie zaszczytnego, drugiego miejsca otrzymały: Maria Kuszyń­
ska, Amanda Wika, Nikola Piechota, Kuba Prasaławski i Dominika Kaczmarek. 
Bardzo dziękujemy uczestni­
kom za odzew na nasze zapro­
szenie. Pozostałych czytelni­
ków zapraszamy do udziału w 
następnych konkursach ogła­
szanych na stronach interne­
towych biblioteki (http://www. 
biblioteka-miedzyrzecz.pl) 
oraz w Kurierze Międzyrzec­
kim. 

50 paczek leży pod choinką czekając na dzieci, są w nich słodycze, owoce, kredki, 
książki. Będzie im przygrywać Zespół muzyczny w składzie: Agnieszka Maik- wokal , 
Simona Siudra- wokal, Mikołaj Burczak- gitara, Miłosz Stachurski- perkusja, Kac­
per Saraniecki -gitara, Mateusz Paszko- gitara akustyczna. Ostatnio bardzo intensyw­
nie ćwiczyli , by dobrze wypaść przed młodą publicznością. Przygotowali nie tylko kolę­
dy, chcą się pochwalić swoim muzycznym dorobkiem, wypracowanym w czasie prób w 
Klubie Wojskowym. Dzieci w wieku od 6 do 9 lat, z rodzicami, zapełniają niedużą salę w 
parafii przy kościele. Ks. proboszcz Marek Walczak wita wszystkich obecnych, w imie­
niu obdarowanych dziękuje Stowarzyszeniu i pani Chamieni za wkład pracy wniesiony w 
dzisiejszą mikołajkową uroczystość. Mali bohaterzy dnia otrzymują osobiście od Mikołaja 
z długą brodą swoje upominki. Czeka na nich jeszcze słodki poczęstunek w holu obok. 

Organizatorzy dziękują darczyńcom za wsparcie finansowe zamierzenia: GBS Mię­
dzyrzecz -dyr. Roman Nowak, Centrum Kształcenia w Bobowicku, ks. dziekanowi M. 
Walczakowi, Marii Babińskiej, Jerzemu Małemu, G. Targaszewskiej, B. Ogrodnik. Księ­
dzu Mariuszowi i księdzu Arkadiuszowi, Zygmuntowi Bugaj, Tadeuszowi Kabączkowi, 
pani Nycz. Panu Januszowi Rutkowskiemu i Annie Zięba z wolontariuszami. Ośrodko­
wi Szkolenia OHP w Międzyrzeczu, pani Paulinie Tataj z wolontariuszami, Teresie Flisi­
karskiej i Ludmile Gogoc z SP 2, Rafałowi Mikule oraz Portalowi Społecznościowemu 
"Ziemia Międzyrzecka". 

Iwona Wróblak 
Fot. A. Anuszewski 

"święty Andrzej wróży szczęście i ... ", czyli dzień 
wróżb, konkursów i zabawy w bibliotece 
Gimnazjum nr 2 w Międzyrzeczu 

W piątek 30 listopada 2012 r. w naszej bibliotece szkolnej odbyły się po raz pierwszy 
"Andrzejkowe wróżby"- spotkanie pełne czarów, konkursów i dobrej zabawy. Biblioteka 
została udekorowana symbolami związanymi z wielowiekową tradycją. Pojawiły się we­
sołe czarownice, nietoperze, klucze do lania wosku oraz błyskająca szklana kula. Naj­
bliższą przyszłość przepowiadały chętnym uczniom, nauczycielom i pracownikom szkoły 
członkinie Klubu Książki. Tego dnia bibliotekę w przerwach międzylekcyjnych odwiedziło 
bardzo dużo chętnych , którzy skorzystali z jedynej i niepowtarzalnej szansy dowiedzenia 
się czegoś o swojej przyszłości. Zainteresowanych dobrą zabawą kultywującą stąropol­
skie tradycje oczywiście nie brakowało ... 

Dyżurujące uczennice miały ręce pełne roboty, ponieważ każdy chciał 'skorzystaćz.kil­
kunastu przygotowanych wróżb . Wróżono m.in. z: dłoni , kostki do gry, kubeczków, mocy 
kolorów oraz mowy kwiatów. Oprócz tradycyjnego przekuwania serca, można było również 
rozwiązać andrzejkową krzyżówkę oraz poznać przysłowia związane z Świętym Andrze­
jem. Udział w konkursach nagradzany byłsłodkościamii drobnymi upominkami książkowy-
mi. Krzyżówkę bezbłędnie rozwiązały: Nikola Piechota, Magda Tyczyńska i Anna Stępniak. 

Odwiedzający w tym dniu bibliotekę szkolną mieli również możliwość zapoznania się 
z książkami związanymi tematycznie z Andrzejkami i wróżeniem. Różnorodność przy­
gotowanych wróżb dostarczyła gimnazjalistom wielu przeżyć i dużo radości. Wszyscy 
świetnie się bawili. Najbardziej zaangażowane w organizację i sprawne przeprowadze­
nie imprezy były : Ania Dębowska , Laura Góral, Weronika Majewska, Klaudia Jackowska, 
Klaudia Bućkowska , Zuzanna Białas , Weronika Bobińska , Patrycja Marcinkowska, Eliza 
Batura, Maja Szczanowicz, Aleksandra Wojciechowska, Sylwia Czekała i Ola Grządko. 

Agnieszka Świerzko, Małgorzata Bukowska 
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Uczniowie Państwowej Szkoły Mu­
zycznej l stopnia w Międzyrzeczu kolej­
ny raz mieli okazję na kontakt z kulturą mu­
zyczną na żywo i to w wybornym wykonaniu. 
141istopada br. ponad czterdziestoosobowa 
grupa uczniów wraz z opiekunami udała się 
do Poznania, by zapoznać się z formą sce­
niczną, jaką jest obok opery, czy operetki -
balet. Mieliśmy okazję zobaczyć prawdziwą 
perełkę - "Jezioro łabędzie ". Muzykę do 
tego najsłynniejszego klasycznego baletu 
stworzył rosyjski kompozytor Piotr Czaj­
kowski. Teatr Wielki w Poznaniu dosłow­
nie pękał w szwach. Sporo dzieci i młodzie­
ży spoza Poznania wybrało się także na to 
samo wydarzenie. Dobrze, jednak rezer­
wować bilety z co najmniej dwumiesięcz­
nym wyprzedzeniem. Publiczność stosownie 
ubrana na takie spotkanie z kulturą "wysoką" 
(my oczywiście także) była zadowolona. Bu­
rza braw potwierdza nasze przypuszczenia. 
Wielki krysztalowy żyrandol przykuwał uwa­
gę zaraz po wejściu i zajęciu swoich miejsc. 
Mieliśmy miejsca na balkonie. Stąd było do­
brze widać scenę i tancerzy. Dla bardziej wy­
rafinowanej publiczności , chcącej dostrzec 
więcej szczegółów choreograficznych były 
do wypożyczenia lornetki. 

BALET, który wciąż zachwyca 
W drodze powrotnej, może za sprawą 

złego czarownika z "Jeziora łabędziego", 
towarzyszyła nam przez jakiś czas gęsta 
mgła. Nawiasem mówiąc był to wszech­
obecny i ważny element baletowej sceno­
grafii. Jednak nasz kierowca p. Czajkow­
ski Tadeusz (zbieżność nazwisk pewnie 
przypadkowa) nie takie czary widział i do­
wiózł, całkowicie profesjonalnie, zmęczo­
nych melomanów nawet przed czasem. 

Bohaterowie spektaklu Odetta, Zyg­
tryt, Rotbart, Odylia, Benno, łabędzie i inni 
mieniły się kolorowymi i bajecznymi stro­
jami. Libretto baletu to klasyczny i spraw-

dzony już pomysł. Opowiada o walce do­
bra ze złem , z przewijającym się głównym 
wątkiem miłosnym. Liczne perypetie za­
kochanych w sobie bohaterów znakomicie 
oddane przez tancerzy były czytelne. Mięk­
kie ruchy tancerek i tancerzy, finezja ukła­
dów choreograficznych z muzyką na żywo 
zwielokrotniały doznania muzyczno-wizu­
alno-uczuciowe. Polączenie baletu i mu­
zyki działa na widza z wielką silą. Widowi­
sko było niesamowicie dobrze przygotowa­
ne. Zapewne wpływ fińskiego choreografa. 
Wielu uczniów opowiadało , że ten balet zro­
bił na nich "niesamowicie wielkie wrażenie", 
a szczególnie użycie środków multimedial­
nych, czy żywego ognia. Na ekranie np. po­
kazywano baletnicę pływającą w wodzie! 

Opinie uczniów - Aleksandra: "Wyjazd 
udany, najlepszy w moim życiu! Uwielbiam 
balet i muzykę Piotra Czajkowskiego. A kur­
czaki w McDonaldzie były bardzo dobre". 
Ola: "Przedstawienie było udane, ponieważ 
była muzyka orkiestry na żywo. Ładne stro­
je baletnic i dobra atmosfera". 

Marta: "Mimo nieszczęśliwego wypadku 
w szkole, dzień był bardzo udany". 

Wątek milosny chwytający za serce po­
łączony z cudowna muzyką Piotra Czajkow­
skiego tworzyła niezwykłą całość. Świetna 

SERCE UMYSŁ MOC ODWAGA 
W dniu 10 listopada 2012 r. odbyły się zawody Sumo o Puchar Polski młodziczek i mło­

dzików oraz kadetek i kadetów, a także zawody dzieci i młodzieży w ramach Otwartych 
Mistrzostw Gorzowa Wlkp. W konkursie wzięło udział czternaście klubów sportowych, 
tj. LKS Spartakus Pyrzyce, UKS Lubzina, Mustang Obra, KS AZS AWF Gorzów Wlkp., 
Grand Judo Poznań , UKS Energetyk Poznań , UKS Mieszko Gorzów Wlkp., KS Gwiaz­
da Bydgoszcz, UKS Fuks Warszawa, TAR Krotoszyn, KS Dragon Gorzów Wlkp., Aikikai 
Międzychód, Sumo Team Świdwin i UKS Korona Kalawa. 

Uczniowski Klub Sportowy Korona Kaława wystawił do zawodów reprezentację 
składającą się z zawodniczek i zawodników uczęszczających do Szkoły Podstawowej w 
Kalawie oraz Gimnazjum nr 1 w Międzyrzeczu. Swoimi umiejętnościam i, postawą i deter­
minacją udowodnili, że są w stanie rywalizować z klubami sportowymi z całej Polski. Wy­

niki , jakie osiągnęli , pokazują, że warto rozbu­
dzać i pielęgnować u dzieci i młodzieży spor­
towe zainteresowania. Na zawodach w Gorzo­
wie Wlkp. , w klasyfikacji klubowej, UKS Ko­
rona Kaława uplasował się na III miejscu. 

Klasyfikacja końcowa zawodniczek i za­
wodników UKS Korona Kaława 
Otwarte Mistrzostwa Gorzowa Wlkp. w 
Sumo (zajęte miejsce): Jolanta Skoczylas 11 , 
Julia Skala II I, Zuzanna Czapczyk 11, Nikola 
Lehmann III , Martyna Sinkiewicz III , Roksana 
Klubków III, Mateusz Marchwic 11 , Artur Ska­
la l, Dominik Czerwiński III , Marcel Pielach 
III, Adam Witt IV, Kacper Kocemba IV, Kry­

stian Garnek l, Antoni 
Witt 11 , Michalldzikow­
ski III, Mikołaj Czerwiń­
ski IV, Jakub Kiczkaj­
ło III , Kacper Torchała 
III , Kacper Szaroszyk 
IV, Kacper Szewczy­
czak 11 , Kamil Kozłow­
ski III, Damian Klubków 
11, Paweł Witt 11, Paweł 
Skoczylas IV, Paulina 
Szymczak l. 
Puchar Polski w 
Sumo (zajęte miejsce): 
Paweł Witt IV, 
Paweł Skoczylas 11, 
Paulina Szymczak III , 
Weronika Kobylnik 11, 
Błażej Sadowski l. 

K. Idzikawski SP 
Kaława 

choreografia i profesjonalni tancerze, a tak­
że muzyka orkiestry symfonicznej Teatru 
Wielkiego w Poznaniu zabrała nas w świat 
magii. Wspomnienia pozostaną w nas na 
bardzo dlugo:)Nasza wycieczka mogłaby 
się nie odbyć , gdyby nie wsparcie finanso­
we Rady Rodziców. Tradycyjnie rada opła­
ciła koszty autokaru. Dziękujemy! Nad stro­
ną logistyczną i naszym bezpieczeństwem 
czuwali nauczyciele: p. Iwona Skwarna oraz 
p. Zdzisław Musiał i p. Tadeusz Nowak. 

A teraz - no cóż czekamy na następ­
ną wycieczkę. W planach wyjazd do fil­
harmonii© 

Uczennice PSM l st. w Międzyrzeczu 

Anna Jurksztowicz w Klubie woiskowvm 
24 listopada znana piosenkarka Anna Jurksztowicz wystąpiła z recitalem w Klu­

bie Wojskowym w Międzyrzeczu. 
Nazwisko popularnej wokalistki przyciągnęło do Klubu około setki widzów. Można 

też było nabyć płyty z utworami piosenkarki. Anna Jurksztowicz śpiewała dla mię­

dzyrzeczan znane przeboje muzyki estradowej i filmowej . Towarzyszył jej na gitarze 
klasycznej Arkadiusz Wiech. Anna Jurksztowicz - piosenkarka i wokalistka jazzo­
wa, studiowala śpiew klasyczny. W wieku 16 lat występowała już na scenie zawo­
dowo obok największych gwiazd polskiej estrady. W 1985 roku w Opolu i w Sopo­
cie wylansowała swoje największe przeboje takie jak "Diamentowy Kolczyk", "Hej 
Man", "Stan Pogody", " Zmysły precz". Utwory te napisali wówczas specjalnie dla 
niej Krzesimir Dębski i Jacek Cygan. Z towarzyszeniem najwybitniejszych polskich 
muzyków i zespołów wielokrotnie koncertowała także poza Polską m.in.: w Niem­
czech, Francji , we Włoszech oraz w 
USA i Kanadzie. Reprezentowała pol­
ską piosenkę na międzynarodowych 
festiwalach. Nagrała wiele piosenek 
do znanych filmów i seriali TV, do pol­
skich wersji filmów Walta Disneya. Jest 
także wydawcą i producentem muzycz­
nym. Jej firma wydawnicza "Si Musie" 
(www.simusic.pl) promuje twórczość 
kompozytorów polskich. 

Swingujące piosenki z lat 40., 50., 
i późniejsze, łatwo wpadające w ucho 
utwory o milości i uczuciach, znane z 
radia i telewizji. Okraszone solówkami 
na gitarę klasyczną w wykonaniu Arka­
diusza Wiecha. Relaksujący wieczór w 
Klubie Wojskowym. 

Iwona Wróblak 
Fot. A. Anuszewski 

WERNISAŹ 
la Trofiemenkova·Herrmann 
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Andrzej Marcin Kurtek 

RADNY POWIATU I"viiĘDzyRzECKIEGO 

INTERPELACJA 

skierowana do Starosty Międzyrzeckiego, pana Grzegorza Gabryelskiego, 
w sprawie Samodzielnego Publicznego Szpitala dla Nerwowo i Psychicznie Chorych w Międzyrzeczu 

W związku z niepokojącymi sygnałami na temat trudnej sytuacji Samodzielnego Publicznego Szpitala dla 
Nerwowo i Psychicznie Chorych w Międzyrzeczu oraz docierającymi do mnie głosami pracowników szpitala 
o mozl iwości jego likwidacji przez podmiot tworzący - Województwo Lubuskie, uprzejmie proszę Pana 
Starostę o udzielenie następujących informacji: 

1. Czy Pan Starosta podejmował działania w ce lu rozpoznania aktualnej sytuacji szpitala w Obrzycach? 

2. Czy posiada Pan wiedzę na temat planów Zarządu Województwa Lubuskiego dat funkcjonowania 
ww. szpitala po zakończeniu 2012 r., a jeśl i tak, to jakie są to plany i czego dotyczą? 

Mój niepokój wzbudził równiez opublikowany artykuł w listopadowym numerze Powiatowej pt. "Smutne 
refleksje o szpitalu, którego już prawie nie ma ... " Autorka artykułu wyl icza unicestwione oddziały szpitalne· 
"6A, B, 9A, 14, 15, 16 B, 17 A, B, 19 C". Te pozamykane pawilony szpitalne, puste i niezagospodarowane 
tereny, bezmyślnie zlikwidowane oddz iały - jak chociażby przykład Neurologii - musi zastanawiać. Czy 
jesteśmy świadkami powolnego rozpadu szpitala? 

Zdaję sobie sprawę , że szpital w Obrzycach nie jest j ed nostką podległą powiatowi, ale przecież nie zm1enia 
to faktu, że ww. lecznica leży na terenie naszego powiatu. W szpitalu tym leczą się m.in. nasi mieszkańcy, 
a dodatkowo szpital jest równ ież miejscem pracy dla kilkuset osób zatrudnionych z terenu wszystkich gmin 
naszego powiatu. Likwidacja szpitala spowodowałaby ograniczenie dostępu do psychiatrycznych świadczeń 
zdrowotnych mieszkańcom powiatu: międzyrzeckiego, sulęcińskiego , słubickiego, międzychodzkiego 

i innym. Poza tym likwidacja oznaczałaby dramatyczny wzrost stopy bezrobocia w naszym powiecie, które 
już dzisiaj jest stosunkowo wysokie, gd yż wynosi 20,4% (4500 osób bezrobotnych, dane GUS) Dlatego 
uważam , że są to wystarczające powody, by przyj rzeć się planom i zamierzeniom podmiotu tworzącego dot. 
funkcjonowania tej jednostki, tym bardziej, że mówimy o szpitalu publicznym. 

Znam ienne jest to, że w mass mediach często prezentowane są informacje o bieżącej sytuacji, planach 
naprawczych i dalszym rozwoju, ale tylko Wojewódzkiego Szpitala w Gorzowie albo w Zielonej Górze. 
Można odnieść wrażen ie . że Województwo Lubuskie składa się tylko z Gorzowa i Zielonej Góry Niestety 
będąc w środku możemy poczuć się outsiderami. Z pewnością priorytety podm iotu tworzącego są odmienne 
niż np nasze oczekiwania , ale natu ra l ną sferą wspólnych zainteresowań powinno być "zdrowie" wszystkich 
obywateli, a nie tylko tych z Północy czy Południa . Dlatego warto się zastanowić, co uczynić, aby pomóc 
Samodzielnemu Publicznemu Szpitalowi dla Nerwowo i Psychicznie Chorych w Międzyrzeczu , który 
zabezpiecza psychiatryczne świadczenie zdrowotne, w szczególności tak licznej grupie mieszkańców -
środkowej części Województwa Lubuskiego 

Andrzej Kurtek 

Radny Powiatu Międzyrzeckiego 

li Wieczór Andrzejkowy 
Biblioteka Publiczna w Międzyrzeczu to nie tylko miej­

sce, gdzie wypożycza się książki, korzysta z Internetu, 
zapoznaje z bieżącą prasą. Jest to miejsce, gdzie można 
spotkać ciekawych ludzi, poznać dawne zwyczaje. Temu 
celowi służyło drugie spotkanie 
andrzejkowe, przygotowane w 
Oddziale dla Dzieci. Zaprosze­
nie na WIECZÓR ANDRZEJ­
KOWY skierowane było do naj­
młodszych międzyrzeczan. Do 
biblioteki przyszły dzieci i mio­
dzież w różnym wieku. Łączy­
ła je: chęć uczestniczenia we 
wspólnej zabawie, wywróże­
nia sobie najbliższej przyszło­
ści , poznania tradycji andrzej-

kowych i poczucie humoru. W udekorowanej 
symbolami andrzejkowymi bibliotece czekały 
na dzieci w piątek 30 listopada 2012 r. dziew­
częta z Dyskusyjnego Klubu Książki (głównie 
uczennice Gimnazjum nr 2 w Międzyrzeczu): 
Ania Dębowska , Eliza Batura, Wiktoria Bo­

bińska , Klaudia Jackow­
ska, Laura Góral, Aleksan­
dra Wojciechowska, Zuzia 
Białas , Julia Filipek, Alek­
sandra Kotala, Weronika 
Kimel, Wiktoria Witczak i 
Klaudia Bućkowska. Mniejsze i większe 
dzieci, którym często towarzyszyli rodzi­
ce, bawiły się przy dźwiękach muzyki. 
Maluchy do udziału w przygotowanych 
przez siebie zabawach zapraszały: Eli­
za i Ania. Przebojem okazał się wesoły 

Nr l (263) 

pociąg , który przejechał przez całą bibliotekę . Uczestnicy 
spotkania z zapałem kolorowali nietoperze, które następ­
nie przyczepiali wokół wesołej czarownicy. Pieczę nad nimi 
sprawowały w tym czasie: Patrycja i Ola. Najważniejsze w 
tym dniu były wróżby. Było ich kilkanaście . Przy oddziel­
nych stolikach siedziały dziewczęta , pełn iące w tym dniu 
rolę wesołych wróżek. " Przepowiadały" z humorem sympa­
tyczne wydarzenia w najbliższej przyszłości. Nawet, jeżeli 
wróżącemu "wyszło" z przepowiedni coś "nieprzyjemnego", 
osładzały to sympatycznym uśmiechem . Powodzeniem cie­
szyły się wszystkie wróżby przygotowane wg staropolskie­
go zwyczaju, dostosowane jednak nieco do współczesnych 
czasów. Każdy mógł znal eźć coś dla siebie. Były: "czarki 
przyszłości", "kolo fortuny", "magiczne koło", "obierki", "ko­
ści prawdy", horoskopy i wiele jeszcze innych. Na wyczer­
pane zabawą dzieci czekały pyszne ciasteczka ofiarowane 
przez Krajoznawcze Koło Młodego Lubuszanina "Kamei" i 
ich opiekunki panią Ewę Kozi ńską oraz panią Irenę Kubik. 

Do zobaczenia za rok. Szykujemy "coś specjalnego"! 
Małgorzata Bukowska, Halina Wojciechowska 



Nr l (263) KURIER MIĘDZYRZECKI Str. 29 

Dział Instrukcyjno-Metodyczny Woje­
wódzkiej i Miejskiej biblioteki Publicznej w 
Gorzowie był organizatorem warsztatów dla 
moderatorów Dyskusyjnych Klubów Książ­
ki. Szkolenie zorganizowano ze środków fi­
nansowych "Pro Helvetii" - Szwajcarskiej 
Fundacji dla Kultury (15 spotkań w Polsce). 
Kolejne spotkanie z tego cyklu odbyło się w 
Międzyrzeczu 4 grudnia 2012 r. W programie 
warsztatów były techniki moderowania spo­
tkań z czytelnikami na przykładzie analizy li­
teratury szwajcarskiej. Zajęcia warsztatowe 
prowadził pan Rafał Grzenia · filolog, krytyk 
literacki i filmowy, prowadzący warsztaty z 
literatury, fi lmu, dziennikarstwa. Na spotka­
nie przybyli bibliotekarze powiatu m iędzy­
rzeckiego, członki nie Dyskusyjnego Klubu 
Książki oraz instruktor Działu Instrukcyjno­
Metodycznego w Gorzowie pani Anna Króle­
wicz-Spętany. Do dyskusji trener zapropono­
wał "Homo Faber" Maxa Frischa i "Ukocha­
nego matki" Ursa Widmera. O ile pierwsza 
ks iążka stała się kultowa również w Polsce, 
a jej autor uczestniczył w 1948 r. w Kongresie 
pokoju we Wrocławiu oraz utrzymywał kon­
takty z zespołem filmowym "Kamera" pro­
wadzonym przez Jerzego Bossaka. (Auto­
rowi podobal się scenariusz Wojciecha Hasa 
oparty na motywach jego powieści. Główną 
rolę mial grać Anthony Quinn. Do dzisiaj nie 

O literaturze szwt!/_carsk;'ęj 
- warsztaty z Rafałem Grzenią 

czyta się z zapartym tchem. Zupełnie inny 
klimat znajdziemy w książce Ursa Widmera, 
którego powieść pt. "Ukochany matki" zbu­
dowana jest z wielu fabuł. Czytając ją mamy 
jednak wrażenie, że przedstawione historie 
nie są wytworem wyobraźn i. Są jakby wy­
chwycone z życia. Znajdziemy w nich losy 
kobiety bardzo wrażliwej , nieszczęśliwie za­
kochanej, która funkcjonuje tylko zadaniowo. 
Poprzez jej skomplikowane losy poznajemy 
całą galerię postaci świata męskiego, które 
przyjmują różne postawy wobec rodzącego 
się zła- nazizmu. Druga wojna światowa po­
woduje upadek tych bohaterów, którzy za­
chowują się biernie i tchórzliwie. Na zakoń­
czenie dyskusji pan Rafał Grzenia polecił 
uczestnikom kilku współczesnych autorów 
literatury szwajcarskiej: Philippa Jaccotte­
ta i jego poezje, Aglaja Veteranyi "Dlacze­
go dziecko gotuje się w mamałydze", Lu­
kasa Barfussa "Sto dni" oraz Mariella Mehr 
"Oskarżona". Dzięki warsztatom dowiedzie­
liśmy się więcej o tak mało u nas popularnej 
literaturze szwajcarskiej. Nie tylko moderato­
rzy, ale przede wszystkim klubowiczki mia­
ły możliwość poznać skuteczne techniki pre­
zentacji, przekonywania i przekazu swoich 
przemyśleń podczas dyskusji o przeczyta­
nych książkach. 

znamy przyczyn, z których nie doszło do re­
alizacji fi lmu.) To już Urs Widmer to prozaik 
niemal nieznany w Polsce. Walter Faber po­
stać stworzona przez Maxa Frischa, to czlo· 
wiek na zimno komentujący swoje przeżycia . 
Być może tłumaczy go ścisły umysł (jest in­
żynierem i fascynuje go technika). Cofając 
się w przeszłość nie komentuje i nie okazuje 
emocji, to tylko sucha i beznamiętna relacja. 

Dopiero pod wpływem Elizabeth, którą spo­
tyka podczas kolejnej podróży, zaczyna się 
jego stopniowa przemiana. Mimo, że książ­
ka powstała w 1959 r., nie traci nic z aktu­
alności. Problem dehumanizacji i szybkie 
tempo życia to równ ież problemy współ­
czesnych bohaterów literackich. Wciąga­
jąca przez swój tragizm fabuła (nawiąza­
nie do losów Edypa), powoduje że książkę 

DKK na Festiwalu Sztuki 
Tradycyjnie już w grudniu Dyskusyjne Kluby Książki (dla dorosłych i młodzieży) 

działające przy międzyrzeckiej bibliotece publicznej organizują wyjazd na Festi­
wal Sztuki i Przedmiotów Artystycznych do Poznania. W tym roku swoje prace za­
prezentowało ponad 350 wystawców. Poznański festiwal okazał się wspaniałym 
miejscem do podziwiania ręcznie wykonanych zabawek dla dzieci, torebek, ory­
ginalnej ceramiki i szkła , biżuterii oraz ubiorów od awangardowych projektantów, 
ciekawych elementów wystroju wnętrz, a także prac malarzy, fotografików, rzeź­
biarzy oraz artystów ludowych. Dzięki tej niepowtarzalnej galerii rękodzieła oraz 
sztuki użytkowej uczestnicy mogli więc zakupić niebanalne i oryginalne prezenty 
dla najbl iższych . Można było też wziąć udział w wielu warsztatach i pokazach, żeby 
poznać m.in. techniki zdobienia decoupage, filcowania, zdobienia papieru perga­
minowego, malowania na jedwabiu czy wykonywania niebanalnych ozdób choin­
kowych. Część grupy skorzystała z możliwości obejrzenia pięknych koni, sprzętu 
jeździeckiego i innych atrakcji związanych z odbywającą się w tym samym cza­
sie na terenie MTP CAVALIADĄ. Zakupiony bilet dawał bowiem możliwość sko­
rzystania z atrakcji obu imprez. 

Potem uczestnicy wycieczki udali się na Stary Rynek, gdzie odbywał się już VII 
Międzynarodowy Festiwal Rzeźby Lodowej. Co roku przyciąga najsłynniejszych 
artystów z calego świata i tysiące oglądających. Podczas tej dwudniowej impre­
zy rzeźbiarze zużywają kilkanaście ton lodu. Widzowie zaś mają możliwość oglą­
dania jak na żywo powstają "mroźne" rzeźby. W sobotnie popoludnie mogliśmy 
oglądać jedną z najbardziej widowiskowych konkurencji "Speed Iee Carving", w 
której rywalizujący pojedynczo rzeźbiarze mają kilkadziesiąt minut na odtworze­
nie konkursowego wzoru. Lodowe cudeńka może nie były tak imponujące jak w 
latach poprzednich, ale znalazły uznanie w oczach tych klubowiczów, którzy byli z 
nami po raz pierwszy. Zachęcamy czytelników "Kuriera Międzyrzeckiego" do po­

szukiwania prezentów świątecznych wła­
śnie w tym okresie. Festiwal trwa trzy dni 
jest więc okazja, aby zarezerwować so­
bie jeden dzień na obcowanie z niekon­
wencjonalną sztuką na wysokim poziomie. 

Krystyna Pawłowska, 
Halina Wojciechowska 

Krystyna Pawłowska 

Jam Ba11d- z mitości do "Dżemu" 
"Jam Band"- młody zespól- muzycy doświadczeni- wystąpił? grudnia w Klubie Wojskowym. 

Już tradycyjnie w tym miejscu bardzo ciekawe spotkanie z muzyką różnego typu, przeważnie ni­
szową, propagującą młodych artystów. Bardzo cenna inicjatywa, właściwa polityka kulturalna kier. 
Klubu Wiesławy Mu rawskiej, zachęcająca do poznania lokalnych zdolnych i obiecujących muzyków. 

"Jam Band" czyli 7 grudnia z milości do pełnej charyzmy kultowej grupy "Dżem" z czasów Ryś­
ka Riedla. Tragicznej postaci światka muzycznego, którego muzyka zostanie odnotowana w historii 
polskiego bluesa i reagge. Prawdziwy guru (Riedel) ma wiele wcieleń. Z jego legendą postanowił się 
zmierzyć Łukasz Łyczek- tyczakowski (wokal), także żeby przypomnieć filozofię pokoju ruchu 
hippies, u nas nieśmiało -z przyczyn oczywistych -akcentowaną w czasach PRLu, na zachodzie 
była ona wstrząsem dla mieszczańskiej mentalności pokolenia powojennego i na trwale przeryła 
świadomość następnych generacji. Jej pokłosie nadal jest obecne w różnych nurtach filozofi i, so­
cjologii i nauk społecznych i długo będzie pożywką dla rozpraw nauk~wych. 

Ale w piątek w Klubie Wojskowym - dobra równo grana muzyka. Zywo reagująca publiczność 
- głównie dzięki pelnemu zaangażowania wokaliście, jego głębokiemu wczuciu się w rolę muzyka 
przełomu lat 60/70. Towarzyszyli mu: gitara akustyczna- Łukasz Łabędzki , gitara akustyczna­
Grzegorz "Johny" Szkiela, klawisze -Arkadiusz Jurusz, gitara basowa - Rafał Siwek, perkuso­
nalia - Jacek Filipek (nieoceniony menadżer i wyszukiwacz ciekawych muzycznych zjawisk lokal­
nych), perkusja - Grzegorz Kasperowicz. Akustyk- Damian Kienć. Może dobrze, że nowe poko­
lenie receptuje tę muzykę bez tragizmu akcentowanego uzależnienia od środków psychotropowych 
(co było niekiedy elementem tamtej podkultury eksperymentującym na różnych obszarach doznań) , 
chce wziąć stamtąd to, co najlepsze. Dobre teksty, taką samą muzykę i klimat reagge, relaksujący, 
wyciszający, bardzo potrzebny w dzisiejszych pełnych napięcia czasach. Łukasz, na scenie nieco 
nawiedzony, są deski sceniczne jego żywiołem na pewno, w starannie wyreżyserowanej konwencji 
muzycznego stylu hippies, przypomniał sylwetkę Ryszarda Riedla, jego słynnych przebojów. "Wolny 
by/ jak ptak"- utopia konieczna dla stworzenia dystansu do gonitwy za pieniądzem , która bynajmniej 
nie przeszkodziła jej wyznawcom w USA w późniejszych karierach biznesowych ... Widać wolność 
jest potrzebna do wszystkiego. Łukasz śpiewający "Cegłę", białe kwiaty zawieszone u mikrofonu, pa­
cyfa jeśli nie na koszulce, to w klimacie silnie czytelnym tego dnia w Klubie. Hymn polskich hippisów, 
dzięki Riedlowi jest nim. Łukasz ma dobrych muzyków, świetnego gitarzystę i klawiszowca, ich so­
lówki mogliśmy podziwiać w przerwach między popisami wokalisty. Muzycy grają też swoje kompo­
zycje, szkoda, że nie starczyło czasu, żeby je poznać. Mam nadzieję, że usłyszę naszych gości pre­
zentujących również inn·e utwory. Iwona Wróblak 

Fot. A. Anuszewski 
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Koncert 
,,Studio Tańca'' 
2 grudnia sala kinowo-widowiskowa Międzyrzeckiego 

Ośrodka Kultury pęka w szwach. Takiego rozwoju sytu­
acji organizatorzy pewnie nie przewidzieli. .. Że wszyscy, 
lub prawie wszyscy krewni i znajomi 120 dzieci biorących 
udział w zajęciach w "Studiu Tańca" przyjdą , by zobaczyć 
je podczas pierwszego galowego występu . 

Dowodzi to wielkiego zapotrzebowania na ten rodzaj 
aktywności dzieci i młodzieży. Piękne stroje dopowiada­
ją reszty, jakąż przyjemnością jest założyć mieniący się 
wszelkimi barwami kostium i wystąpić na scenie w cieka­
wym układzie choreograficznym. "Studio Tańca" aktywo­
wane zostało niedawno. Skupia dzieci w kilku grupach wie-
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kowych, od najmłodszej- kilkulatki, po starszą młodzież. 
Pokazy zaczyna "Maluszkowe show", najbardziej wdzięcz­
ne dla oglądających , naturalna dziecięca żywiołowość i za­
pał do kariery sceniczno - baletowej zostaje nagrodzony 
sążnistymi oklaskami. Występy naszego "Studia Tańca" są 
przeplatane pokazami umiejętności zaproszonego skwie­
rzyńskiego Zespołu tanecznego "Remix", już dużo umie­
jącego , skupiającego starszą młodzież. 

Fantazyjne kostiumy w świetle jupiterów mienią się 
barwami, efektu dopełniają odpowiednie do tego makija­
że. Oglądamy też indywidualne układy, młodziutka Marta 
Paszko prezentuje swój pokaz "Piratka", z rekwizytem w 
postaci kufra z kosztownościami. Dynamiczne układy tań­
ca współczesnego , ciekawa muzyka, widowisko godzin­
ne, które kilkaset osób obejrzało z wielką przyjemnością. 

Został rozstrzygnięty rozpisany przez MOK konkurs na 
nazwę "Studia Tańca". Największą i lością głosów wygra-
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lo logo "Gold", czyli złotki. Nagrodę otrzymała pomysło­
dawczyni nazwy, tańcząca w Zespole Marlena Banaszak. 

Zapisy do "Studia Tańca" prowadzone są dla dzieci od 
6. roku życia. Zajęcia prowadzi Wioletta Robak-Gabar­
kiewicz, pedagog, tancerka, kwalifikowana instruktorka 
tańca współczesnego ; instruktorka tańca klasycznego i 
jazzowego, wieloletnia instruktorka i choreografka zespo­
łów tanecznych w Polsce; dodatkowo sędzia oraz trener 
Polskiego Związku Tańca Freestyle. 

Zajęcia są w poniedziałek- sala kinowo-widowiskowa 
od 16:00- 17:00 gr. III najmłodsza , 17:00 - 18:30 gr. 11 

średnia , 18:30- 20:00 gr. l najstarsza. 
-piątek- sala kameralna 206: 16:00- 17:00 gr. III naj­

młodsza , 17:00 - 18:30 gr. 11 średnia , 18:30 - 20:00 gr. l 
najstarsza. 

Iwona Wróblak 
Fot. A. Anuszewski, M. Hulecki 

Intensywne ~~~ttSMłtle glow4" 
w Szkole Podstawowej nr 2 

Konkurs klas IV - VI 

sprawność, kształtująca charakter, asertywność itp ... Wszystko na czas, w szybkim tem­
pie, w starannie przemyślanej formie doskonałej zabawy, w której w s z y s c y uczestni­
cy dostaną -za udział- nagrody ... A na koniec- muzyczna zagadka, wymyślona przez 
małą flecistkę z Zespołu Muzyki Dawnej "Antiquo More"- rozpoznać po fragmentach ty­
tuły znanych kolęd świątecznych , granych niekoniecznie od początku. 

Na coroczny konkurs "Rusz glową"do SP nr 2 zjechali uczniowie, ze swoimi opiekunami, 
z okolicznych szkół: Szkoły Podstawowej nr 3, Szkoły Podstawowej nr 4, Szkoły Podsta­
wowej w Kalawie i Szkoły Podstawowej w Bukowcu oraz gospodarzy, Szkoły Podstawowej 
nr 2. Szacowne jury było zdumione ogromem i wszechstronnością wiedzy, jaką posiada 
dzisiaj ucze ń klas IV- VI, a także inwencją i zaangażowaniem organizatorów konkursu, 
oczywiście z wyjątkiem pani dyr. SP nr 2 Katarzyny Dymel, przewodniczącej tegoż jury. 

Nauczanie jest kompleksowe i sięgające możliwie we wszystkie obszary aktywności 
dzieci i młodzieży, takie wyciągnęłam wnioski przysłuch ując się zestawom pytań i zaga­
dek, które przygotowały panie nauczycielki z SP nr 2: Beata Bełz , Beata Bartkowiak i Ka­
tarzyna Chmielewska. Ćwiczenie mózgu przewietrzające wiele jego obszarów, odrywa­
jące zakurzone synapsy i połączenia , przygotowujące do późn iejszych testów, grające na 
skojarzeniach dotyczące wielu dziedzin nauki. Wiedza podawana w sposób zabawowy, 
ucząca zapamiętywania. Zachęcająca do udziału w uczeniu zespołowym. 

Bardzo wiele wie uczeń klas IV-VI. Oprócz znajomości telewizyjnych seriali i aktualnej 
listy przebojów- takie też były pytania, krótkie punktujące sprawdziany wiedzy o historii, 
języku polskim, trudnych słowach (co to jest liczba palindromiczna? ... ) sprawdzających za­
sób słownictwa w ojczystym języku , dotyczące podstaw wiedzy o astronomii, społeczeń­
stwie, mitologii greckiej. Puzzle i quizy matematyczne połączone z kojarzeniem pojęć i 
symboli, pytania o tradycję -znajomość potraw wigilijnych, i teraźniejszość- marki samo­
chodów, numer pomocy medycznej (999), dotykające przyszłości - umiejętność szaco­
wania ryzyka w zdobyciu punktów -oceniania poziomu swojej wiedzy - bardzo dorosła 

Dorośli lubią dyktando, dzieciom też nie brakuje inteligencji i chęci zabawy. Trzeba 
też ćwiczyć tę społeczną inteligencję, emocjonalną , by hartować nowe pokolenie w obli­
czu wyzwań , które je spotka. Zwyciężyli , jak powiedziałam , wszyscy uczestnicy. Jednak 
- największą ilość punktów zdobyła SP nr 2, drugie miejsce zajęła SP z Bukowca, trze­
cie- SP nr 3. Wszystkie dzieci otrzymały od pani Dyrektor Katarzyny Dymel osobiste po­
dziękowania za trud włożony we własny rozwój oraz najserdeczniejsze świąteczne ży­
czenia w imieniu organizatorów. Iwona Wróblak 

Bardzo multimed/alni- Michał Górzny, Bartłomiej Fąka 
sklep " Świat Dziecka" - p. Andrzej Luftman 

Wszystkim darczyńcom życzymy pomyślności w roku 2013! 
Beata Bartkowiak, Beata Bełz, Katarzyna Chmielewska 
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Serw-is RTV "DomRzem· 
ul.3o-go Stycznia 39 

teł. 95-742-2287 
Foniedziałek - Piątek g.oo- 17. 

przerwa 15 .00 - 16.oo 
Środa : nieczynne (praca w terenie) 

Aktualności: www.tvserwis.prv.pl 

BIURO PROJEKTOWO • USŁUGOWE 
Inż. Wojciech GÓRZNY 

'* Projekty budowlane i technologiczne 
* Modernizacja i rozbudowa budynków istniej~cych 
• Nadzór i kierowanie robotami budowlanymi 

Os.Gen.Sikorskiego 9 
66-300 Międzyrzecz 

' 9$ 742 92 os 
Doradztwo tecbniczae * 
Wyceny i kosztorysy * 
Opinie techniczne 

SPRZEDAŻ "PROJEKTÓW . GOTOWYCH" 

Zarząd Cmentarzy Komunalnych Gminy Międzyrzecz 

ProductsP.H.u. z.P.chr. 

USŁUGI 
CMENTARNEIPOGRZEBOWE 

66·300 Międzyrzecz , ul. Konstytucji 3-go Maja 35 
tel. (95) 742 82 85, 606 837 843 (czynny całą dobę) 

PRYWATIIY GABIIIET 
STONATOLOGICZIIY 

Izabela i Konrad Ziarkowscy 
Międzyrzecz, ul. Wybudowanie 1 B/2 

(Stomatologia Estetyczna, stomatologia dziecięca, 
leczenie protetyczne, cyfrowe rtg zębów) 

Rejest racja osobiście, 

tel. 605 435 626 lub 51 5 282 802 

po~łóg l p~l'klett?w 

tel. (95) 741 22 57 lub 606 827 525 

WIEKHAW. 
Eliza Baranowska 

O Usługi krawieckie, ekspresowe skrac 

wymiana zamków 

O Fachowość 

O Profesjana l izm 
Zapraszamy 

Międzyrzecz, ul. Świerczewskiego 8 
DOM HANDLOWY (parter) 

- Pt 10:00 - 17:00 ; Sobota 10:00 - 13:00 

tel. {95) 741 18 88 

~edŚ~biorJltvo H~dlołó-Usł~kowe :;A§lh\'
9 

I Usługi sprzątające i >~ ••• /' 
sprzątanie klatek scnoaowych · · •• V_.Z\_~" 

-sprzątanie pomieszcŹeń biurowych 
•:,11 sp~ZCl~qnie cfJJJ;11cJWt .·Q;Jleszkarj.ljednor,qzoworistale) . 

/Joanna Michalak 
?6:?Vq.Między~zecz, ul.fprr;ią~~gwa 118~1 

tel. kom. 605-845-817 asiamk@interia.eu 

FlAMA 
, w Międzyrzeczu 
ROK ZAŁOŻENIA 1988 

mgr inż. Marek Grześkowiak 
. POLECA: 

• bud'owa i remonty budynków 
• kierowanie i nadzór robotami budowlanymi 
• projektowanie i adaptacja projektów budowlanych 
• wyceny, kosztorys i opinie techniczne 
• okresowe przeglądy obiektów budowlanych (roczne, pięcioletnie) 

KONTAKT: tel. (95) 741 26 01, kom. 502 274 580 
lub e-mail: margpol@o2.pl www.margpol.pl 
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ŻOŁNIERZE WSPIERAJĄ SZLACHETNĄ PACZKĘ 
Po raz pierwszy żołnierze "Cyfrowej Brygady" włączyli się w przedświątecz­

ną akcję Szlachetna Paczka, której głównym celem jest zbiórka darów dla po­
trzebujących rodzin. 

Już na początku listopada w 17. Wielkopolskiej Brygadzie Zmechanizowanej ruszy­
ła akcja zbierania produktów dla najuboższych rodzin z regionu. Potrzeby, szczególnie 
w okresie przedświątecznym , są spore. Brakuje przede wszystkim produktów spożyw­
czych o długim terminie ważności , ciepłych ubrań , koców, sprzętu gospodarstwa domo­
wego. Ale nie tylko. Święta to także czas prezentów, więc mile widziane były zabawki dla 
najmłodszych. "Sama akcja ma na celu niesienie pomocy ludziom, którzy wstydzą się o 
nią prosić, a niekiedy żyją w trudnych warunkach, nie mając pieniędzy choćby na kup­
no jedzenia" - podkreśla koordynator akcji z Gorzowa Wielkopolskiego Monika Mielec. 

Jak przy każdej tego typu akcji, żołnierzy nie trzeba było długo namawiać. Kancelaria 
Sekcji Wychowawczej, która tymczasowo służyła za "magazyn" stała się labiryntem nie do 
pokonania. "Odzew był naprawdę spory. Żołnierze praktycznie codziennie donosili kolejne 
produkty, dopytywali czego potrzeba, a czego jest już wystarczająco sporo. Jak zwykle po­
kazaliśmy, że mamy wielkie serca. To szczególnie ważne w tym przedświątecznym okre­
sie"- relacjonuje porucznik Anna Soliwoda-koordynator Szlachetnej Paczki w 17 WBZ. 

W miniony weekend żołnierze w towarzystwie gorzowskich wolontariuszy odwiedzili 
najbardziej potrzebujące rodziny i uroczyście wręczyli im zebrane paczki. Jedną z obda­
rowanych była pani Magdalena Wasilewska, mieszkająca na obrzeżach Gorzowa. Sama 
wychowuje dwoje dzieci. Przyznaje, że mimo ciężkiej pracy, pieniędzy nie starczyłoby na 
zorganizowanie świąt. " Każdy miesiąc jest ciężki, a wiadomo że święta to czas, kiedy trze­
ba zrobić coś więcej. Na pewno z pomocą darczyńców te święta będą udane" - dodała 
wzruszona. Paczki trafiają również do rodzin wielodzietnych, gdzie jedynym żywicielem 
jest jedno z rodziców. Taką rodzinę żołnierze i wolontariusze odwiedzili w miejscowości 
Marwice. Tu do dzieci trafiło przeszło 20 paczek. Najwięcej radości nie kryły dzieci, któ­
re otrzymały upominki w postaci maskotek, zabawek .. Oprócz szczęścia samych obda­
rowanych, cieszyli s ię również sami wolontariusze. " Zołnierze sami zgłaszali się z pro­
duktami. Z kolei część kolegów przeznaczyła pewną kwotę pieniędzy, za które kupiliśmy 
m.in. słodycze" - wyjaśnił starszy szeregowy Grzegorz Możejko - kierowca z batalionu 
logistycznego; który pomagał roznosić zebr?~: paczki. 

Szlachetna Paczka to akcja ogólnopolska, której celem jest przedświąteczna pomoc 
potrzebującym. Jak podkreślają organizatorzy akcji , ich głównym celem jest mądra po­
moc. Wolontariusze spotykają się z potrzebującymi rodzinami i diagnozują ich sytuację, 
a następnie włączają do projektu tylko te rodziny, co do których mają pewność , że po­
moc może być dla nich inspiracją do zmiany. Paczka to nie tylko konkretna pomoc mate­
rialna, to przede wszystkim impuls do działania. 

Tekst: por. Martyna Fedro-Samojedny, kpr. Marcin Kamiński 
Zdjęcia: st. szer. Łukasz Kermel, Dagmara Sadecka 

BRUKSELSKA WIZYTA 
Gotowość do działania Grupy Bojowej Unii Europejskiej (GB UE) zameldował 

w Brukseli jej dowódca - generał brygady Rajmund T. Andrzejczak. 
Na początku grudnia gen. bryg. Rajmund T. Andrzejczak-dowódca GB UE oraz 17. 

Wielkopolskiej Brygady Zmechanizowanej - poinformował odpowiednie brukselskie or­
gany o stanie gotowości do działania polsko- niemiecko- francuskiej grupy bojowej. 

GB UE stanowi unijne siły szybkiego reagowania i rozpocznie dyżur bojowy z dniem 
1 stycznia 2013 roku. Zgodnie z przyjętą praktyką, w okresie bezpośrednio poprzedzają­
cym osiągnięcie gotowości do działania , jej dowódca informuje Komitet Polityczny i Bez­
pieczeństwa (PSC) oraz Komitet Wojskowy Unii Europejskiej (EUMC) o aktualnym stanie. 

Wystąpienie dowódcy skupiło się przede wszystkim na podsumowaniu przygotowań , 
realizacji otrzymanych zadań , a także na zdobytych dotychczas doświadczeniach i za­
mierzeniach. Brukselska wizyta była również okazją do podjęcia rozmów na temat kie­
runków działania Unii Europejskiej w zakresie bezpieczeństwa i obronności. Dowódca 17 
WBZ oraz generał dywizji Jerzy Biniewski, który jest Dowódcą Operacyjnym (OHO COM) 
w czasie dyżuru , mieli okazję poruszyć te tematy w czasie spotkań z wysokimi rangą 
przedstawicielami EUMC oraz pracownikami Polskiego Przedstawicielstwa Wojskowego. 

W GB UE oprócz żołnierzy z Polski, dyżur będą pełnić również żołnierze z Francji i 
Niemiec. Polsce przypada rola państwa ramowego (ang. tramewark nation). Obok zasad­
niczych sil z 17 Wielkopolskiej Brygady Zmechanizowanej, polski wkład uzupełnią żoł­
nierze innych jednostek. Dowódcą WGB UE będzie dowodzący 17WBZ generał brygady 
Rajmund T. Andrzejczak, a jego zastępcą Niemiec pułkownik Manfred Arthur Reschke. 

Tekst: mjr Artur Barański , por. Martyna Fedro-Samojedny 
Zdjęcie : 17 WBZ 

ANONIMOWY BOHATER 
Oddać cząstkę siebie. Uratować życie drugiej osobie. Na takie czyny stać nie­

licznych. Jeden z żołnierzy 17. Wielkopolskiej Brygady Zmechanizowanej zde­
cydował się pomóc chorym na białaczkę. Udało się. 

Już prawie rok minął od czasu, gdy jeden z żołnierzy międzyrzeckiej brygady oddał 
próbkę krwi do badania, aby zostać dawcą szpiku. Pod koniec lutego 2012 roku, w gar­
nizonach Międzyrzecz i Wędrzyn , Fundacja Przeciwko Leukemii i NZOZ Medigen zorga­
nizowały akcję rejestracji dawców szpiku w ogólnoświatowym banku. Była to pierwsza 
zbiórka dawców szpiku w 17 WBZ. Do punktu zbiórki zgłosiła się rzesza chętnych żoł­
nierzy chcących wspomóc potrzebujących. Na efekty akcji nie trzeba było długo czekać. 

Jeden z żołnierzy okazał się idealnym dawcą dla chorego na białaczkę mężczyzny. 
Po niespełna roku jest już po przeszczepie. Dawca szpiku chce pozostać anonimowy, 
ale wspomina o powodachswojej decyzji: " Poruszyła mnie historia jednego z organizato­
rów zbiórki, który opowiedział, że dla jego syna było za późno na pomoc. Przegrał walkę 
z chorobą. Ale dla innych nie jest za późno. Pomyślałem, że mogę komuś pomóc. Mogę 
uratować komuś życie. Przecież to nic nie kosztuje i nic nie boli". 

Mimo, że chętnych do oddania szpiku było sporo, to właśnie jemu jedynemu udało 
się dopasować do potrzebującego biorcy. To i tak niesamowity wynik. Zgodność między 
dawcą a biorcą zdarza się raz na 25 tysięcy osób. W tym przypadku nie dość, że udało 
się znaleźć dawcę dla chorego, to dodatkowo jest on z Polski. Często zdarza się , że "ge­
netyczni bliźniacy" pochodzą z różnych krańców świata. 

"W lutym zarejestrowałem się w banku dawców, a pierwszy telefon otrzymałem już w 
czerwcu. Myślałem, że na odpowiedź będę czekał kilka lat. O ile w ogóle uda się zostać 
dawcą. Bylem zaskoczony, że wszystko tak szybko się potoczyło. Nie wahałem się ani 
chwili. Nie przeszlo mi przez myśl, żeby zrezygnować'' - opowiada żołnierz. 

Potem były kolejne badania i informacja, że po wakacjach nastąpi finał- czyli pobra­
nie szpiku. Najbardziej denerwowała się mama żołnierza , która obawiała się , że w wy­
niku pobrania szpiku mogą nastąpić jakieś komplikacje, może dojść do choroby. "Czy­
taliśmy dużo artykułów, głównie w Internecie. Wyjaśnilem mamie, że nic mi nie grozi, że 
dzięki temu mogę uratować komuś życie" - opowiada dawca. 

Potem był czas oczekiwania. Minął sierpień , wrzesień , połowa października. Nic się nie 
działo. Żołnierz zaczął zastanawiać się, czy wszystko poszło dobrze, czy nie stało się coś 
złego. Na szczęście w końcu zadzwonił upragniony telefon. Pod koniec października daw­
ca miał stawić się w szpitalu we Wrocławiu , gdzie został przygotowany do zabiegu oraz 
ostatecznie oddał swój szpik. Szpik, który uratował życie innemu, młodemu mężczyźn ie. 

"Nie znam jeszcze biorcy. Mam nadzieję, że to się zmieni. W przyszłym roku funda­
cja organizuje bal dawców i biorców. Mam nadzieję, że tam się spotkamy"- relacjonuje 
szczęśliwy dawca szpiku. 

Aby zostać dawcą szpiku wystarczy oddać około 10 mi krwi. Następnie próbka jest 
poddawana badaniom. Aby przeszczep był możliwy, musi występować zgodność anty­
genów m iędzy dawcą a biorcą. Jeśli taka istnieje, przeprowadzane są kolejne badania. 
Dawstwo szpiku jest honorowe i nie zagraża zdrowiu , gdyż szpik regeneruje się bardzo 
szybko. Zabieg jest bezbolesny. "Po zabiegu, który trwał około 5 godzin, wsiadłem do 
samochodu i wróciłem do domu. Czułem się normalnie. W trakcie samego pobrania naj­
mniej przyjemne było to, że nie moglem się ruszyć. Np. nie moglem się podrapać po no­
sie. Poza tym nic mnie nie bolało. Tak więc nie ma się czego bać" - śmieje się żołnierz. 

On sam podkreśla , że nie czuje się bohaterem, że chciał pomóc potrzebującym. "Je-
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śfi będzie jeszcze jedna taka możliwość, bez wahania zdecyduję się na ponowne odda­
nie szpiku. To niesamowite uczucie, że można komuś pomóc, podarować drugie życie ". 

Tekst: por. Martyna Fedro-Samojedny 

AWANSOWANI PRZECIWLOTNICY 
Awans to dla żołnierza najwyższa forma uznania. Jest to świadectwo jego 

rozwoju i uhonorowanie włożonego trudu oraz wysiłku. Czternastu przeciwlot­
ników zostało wyznaczonych na wyższe stanowiska służbowe. 

Pod koniec listopada żołnierze dywizjonu przeciwlotniczego z 17. Wielkopolskiej Bry­
gady Zmechanizowanej obchodzili niecodzienne święto. Aż czternastu przeciwlotników 
awansowało i odebrało akty mianowania na wyższe stopnie wojskowe. Uroczystość zor­
ganizował dowódca dywizjonu przeciwlotniczego podpułkownik Dariusz Gajek. Awanso­
wani żołnierze otrzymali akty mianowania, listy gratulacyjne oraz w uroczysty sposób na­
łożyli berety z nowymi stopniami wojskowymi. 

Do stopnia starszego sierżanta awansowany został sierżant Sylwester Śliwa , do stop­
nia sierżanta- plutonowy Arkadiusz Kwiatkowski oraz plutonowy Karol G romek. Starszy­
mi kapralami zostali kapral Zbigniew Ginda oraz kapral Radosław Rokosz, a starszymi 
szeregowymi szeregowi Jacek Berbeć , Piotr Giza, Paweł Kocela, Krzysztof Lubasiński , 
Kamil Pardo, Michał Piórczyński , Adam Rocha, Janusz Samson oraz Daniel Witczak. 

PODZIĘKOWANIA ZA SŁUŻBĘ 

Tekst: por. Martyna Fedro-Samojedny 
Zdjęcia : st. szer. Tomasz Goldberg 

Wraz z początkiem grudnia, 11 żołnierzy 17. Wielkopolskiej Brygady Zmecha­
nizowanej pożegnało się z szeregami jednostki. To moment, który po latach 
służby porusza każdego. 

Pożegnania nigdy nie są sprawą prostą. Wymagają refleksji , przemyślenia i podjęcia 
decyzji, która często nie jest łatwa. Takie decyzje podjęło jedenastu oficerów i podofi­
cerów Cyfrowej Brygady, którzy przez lata służyli w jej szeregach. Dziewięciu z nich po­
żegnało się z mundurem, dwóch natomiast będzie kontynuowało służbę wojskową w in­
nych jednostkach wojskowych .-

W sali tradycji 17. Wielkopolskiej Brygady Zmechanizowanej pożegnani zostali: 
mjr Przemysław Adamuszek-służbę wojskową rozpoczął w 1987 r. jako słuchacz 

Wojskowej Akademii Technicznej. Pierwsze stanowisko służbowe objął w 18 pułku zme­
chanizowanym. Kolejno zajmował stanowiska starszego inżyniera w 17 pułku zmechani­
zowanym, starszego oficera, szefa Służby Uzbrojenia i Elektroniki, szefa Służby w Sek­
cji Technicznej, a następnie szefa Sekcji Planowania. Ostatnim zajmowanym stanowi­
skiem był szef Sekcji Wychowawczej . Z dniem 30 listopada pożegnał się z mundurem. 

kpt. Krzysztof Pacholczyk- w 1994 r. ukończył Wyższą Szkolę Oficerską Wojsk 
Rakietowych i Artylerii, a następnie objął pierwsze stanowisko służbowe jako dowódca 

plutonu topograficzno-rozpoznawczego w 17 pułku zmechanizowanym. Kolejne stanowi­
ska służbowe to dowódca plutonu rozpoznawczego, dowódca baterii dowodzenia, do­
wódca kompanii remontowej, oficer sekcji planowania, szef służby w sekcji technicznej. 
Od 2011 r. pelnil obow iązki szefa sztabu batalionu logistycznego, a od października tego 
roku szefa sekcji operacyjnej. Z dniem 3 grudnia został wyznaczony na stanowisko Za­
stępcy Dowódcy batalionu- Szefa Sztabu batalionu w 34 Brygadzie Kawalerii Pancernej. 

por. Izabela Polańska - w 2009 roku ukończyła Wyższą Szkolę Oficerską Wojsk Lą­
dowych we Wrocławiu. Pierwsze stanowisko służbowe objęła w 7 batalionie Strzelców 
Konnych Wielkopolskich jako dowódca plutonu. W 201 1 roku uczestniczyła w IX zmianie 
Polskiego Kontyngentu Wojskowego (PKW) w Afganistanie jako młodszy oficer. Następ­
nie wykonywala obowiązki oficera operacyjnego batalionu. Z dniem 1 grudnia została wy­
znaczona na dowódcę plutonu w Wyższej Szkole Oficerskiej we Wrocławiu. 

chor. szt. Robert Piotrowski - służbę wojskową rozpoczął w 1984 r. Pierwszym 
stanowiskiem służbowym był dowódca plutonu ogniowego w 18 pułku zmechanizowa­
nym. Kolejne stanowiska to dowódca obsługi , dowódca plutonu, szef baterii , pomocnik 
dowódcy plutonu, szef kompanii. W 2007 r. uczestniczył w misji w Afganistanie jako do­
wódca drużyny. Ostatnio zajmowane stanowisko służbowe to dowódca plutonu. Chorą­
ży Piotrowski odszedł do rezerwy. 

mł. chor. szt. Wiesław Firyn- po ukończeniu w 1990 r. Szkoły Chorążych , objął sta­
nowisko dowódcy obsługi w 18 pułku zmechanizowanym. Kolejno pelnil obowiązki chorą­
żego zaopatrzenia, chorążego eksploatacji i starszego magazyniera w 4 batalionie roz­
poznawczym. Od 2001 r. służył jako pomocnik dowódcy plutonu szkolnego w 17 WBZ, a 
następnie starszy instruktor w sekcji operacyjnej. Było to jego ostatnie stanowisko służ­
bowe. Z dniem 30 listopada odszedł do rezerwy. 

st. chor. Tomasz Kapela -w 1995 r. ukończył Szkolę Chorążych Służby Uzbroje­
nia i Elektroniki. Do 2001 r. wykonywal obowiązki technika optoelektroniki w 15 Bryga­
dzie Kawalerii Pancernej (15 BKPanc). Następnie kolejno obejmowal stanowiska kierow­
nika warsztatu - dowódcy stacji, dowódcy drużyny remontowej, dowódcy obsługi , sze­
fa kompanii oraz dowódcy drużyny, które zajmował do dnia 30 listopada, czyli do koń­
ca służby wojskowej. 

chor. Wojciech Sokołowski - jest absolwentem Centrum Szkolenia Czołgowo -
Samochodowego. Do 2006 r. zajmował stanowisko technika kompanii czołgów w 15 
BKPanc, a następnie w 17 WBZ technika pododdziału - dowódcy grupy, które zajmo­
wał do końca służby. Dwukrotnie uczestniczył w PKW w Afganistanie oraz raz w Iraku. 
Odszedł do rezerwy. 

chor. Sebastian Rewoliński- w 1990 r. ukończył Szkolę Chorążych Wojsk Obrony 
Przeciwlotniczej. W swojej karierze ma wiele stanowisk, które zajmował w 5 pułku prze­
ciwlotniczym, w 15 BKPanc oraz w 17 WBZ. Były to m.in. dowódca drużyny, dowódca 
załogi , dowódca plutonu ogniowego. Ostatnim stanowiskiem służbowym był pomocnik 
dowódcy plutonu, które zajmował do zakończenia służby wojskowej. Dwukrotnie uczest­
niczył w Polskim Kontyngencie Wojskowym w Iraku. 

mł. chor. Marek Zieliński- w 1991 r. objął pierwsze stanowisko służbowe pomoc­
nika dowódcy plutonu w 17 pułku zmechanizowanym. Następne stanowiska zajmował w 
17 WBZ jako szef kompanii , technik pododdziału , podoficer specjalista. Ostatnim stano­
wiskiem służbowym był technik pododdziału - dowódca grupy, które wykonywal do za­
kończenia służby wojskowej. Dwukrotnie brał udział w misji w Afganistanie- w ramach 11 
i IX zmiany. Z dniem 30 listopada odszedł do rezerwy. 

sierż. szt. Ryszard Grześkowi ak - pierwsze stanowisko służbowe objął w ramach 
2 batalionu rozpoznawczego, a następnie w latach 1994 - 1998 służył w 6 batalionie 
rozpoznawczym. Kolejny etap to służba w 4 batalionie dowodzenia, skąd w 2001 r. zo­
stał przeniesiony do 15 BKPanc na stan~wisko starszego mechanika, a później dowód­
cy drużyny remontowej. Z 17 WBZ związany od 2006 r. , gdzie służył jako dowódca dru­
żyny remontowej, a następnie dowódca obsługi - dowódca drużyny, które zajmował do 
końca służby wojskowej. 

st. sierż. Zbigniew Didek- od początku służby związany z 17 WBZ, gdzie w latach 
1997- 2000 pelnil zasadniczą , a następnie nadterminową służbę wojskową . Kolejno zaj­
mował stanowiska dowódcy obsługi , pomocnika dowódcy plutonu, dowódcy drużyny re­
montowej- kierownika warsztatu. Ostatnie stanowisko służbowe to pomocnik dowód­
cy plutonu, na którym pożegnał się ze służbą. Uczestniczył w VIII zmianie PKW Irak i IX 
zmianie PKW Afganistan. 

Tekst: por. Martyna Fedro-Samojedny 
Zdjęcia : st. szer. Łukasz Kermel 
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Chopin i Bach na gitarach 
Koncert Prac/ Krawców 
Roi się ostatnio od koncertów w Klubie Wojskowym .. . Tym razem bardzo rasowy, am­

bitny koncert· duo gitarowe Andrzej i Grzegorz Krawcowie. Zaczę li w wieku 7 lat, 
grają razem od 151at. Panowie już występowali u nas, dzięki staraniom naszego mena­
dżera kultury muzycznej Zdzisława Musiała , prezesa Stowarzyszenia "Lubuski Weekend 
Gitarowy", jego jedynymi w swoim rodzaju Weekendami Gitarowymi. Festiwale gitarowe 
zaszczycają swoim udziałem bardzo wybitni wirtuozi tego instrumentu, słuchaliśmy już 

wielu sław nawet zza oceanu. Muzyka gitarowa w Międzyrzeczu jest silnie propagowana. 
Andrzej Krawiec, ur. w 1981 r. w Przemyślu , ukończył Wyższą Akademię Muzyczną w 

Dusseldorfie oraz Akademię Muzyczną w Krakowie. Dwukrotnie otrzymał stypendium arty­
styczne Ministra Kultury i Sztuki. W latach 1996 -2007 był laureatem ogólnopolskich i mię­
dzynarodowych konkursów gitarowych. Wielokrotnie koncertował jako solista, kameralista 
oraz z towarzyszeniem orkiestr w Polsce i za granicą. Jest autorem licznych transkrypcji 
na gitarę. W 2010 r. została wydana przez JBR Records płyta pt. "Dialog", nagrana wspól­
nie z bratem Grzegorzem, która zawiera utwory kompozytorów polskich i hiszpańskich , 
m.in. prapremiery nagrań kompozycji Andrzeja Cwojdzińskiego i Marka Pasiecznego. 

Grzegorz Krawiec ur. w 1980 r. w Przemyślu , w 2004 r. ukończył Akademię Muzyczną 
w Warszawie. Od 2002 r. uczy gry na gitarze klasycznej w Zespole Państwowych Szkół 
Muzycznych nr 1 w Warszawie. Jest laureatem konkursów gitarowych, otrzymał wiele na­
gród i stypendiów, występował na znanych salach koncertowych. Jest regularnie zapra­
szany do wykonywania koncertów oraz do prowadzenia lekcji na festiwalach muzycznych 
w kraju i za granicą. Razem z bratem Andrzejem jest autorem kilku płyt. 

Przed koncertem głównym popis umiejętności gitarowych ucznia pana Musiala Mate­
usza Korowackiego. Razem ze swoim nauczycielem zagrali kilka kolęd w opracowaniu 
pana Zdzisława . Panowie Krawcowi e zaczęli koncert także od kompozycji Zdzisława Mu­
siała. 4 tańce noworoczne: "Powitalny", "Rumba", "Walczyk" i "Blues", opracowane przez 
nich, w profesjonalnych aranżacjach. Pan Musiał z ciekawością wysłuchał swoich kom­
pozycji w ich wykonaniu. Klasyk muzyki gitarowej, Andrzej Cwojdziński. 4 Tańce z Suity 
op.55. "Pasamezzo", Salterella", "Mazurek" i "Kujawiak". Bardzo różnorodne , specjalnie 
dobrane, by ukazać cząstkę bogactwa spuścizny kompozytora. 

Absolutna, monumentalna klasyka, wielcy kompozytorzy świata. J. S. Bach, piękna 11. 
Suita francuska BWV 813 na klawesyn, aranżacja na 2 gitary, brzmi równie srebrzyście 
jak na pierwotny instrument. .. Allemande, Courante, Sarabande, Air, Menuet i Gig ue. 
Bach również dworski, zwiewny i strojny. Przyjemnością było wysłuchanie tych utworów 
w brzmieniu na . Urocze Mazurki. utwo 

tora, jak w dobrych wykonaniach fortepianowych. Bardzo się podobały. : F-dur op.68 nr 
3, fis-moll op.6 nr 1, C-dur op. 2 i C-dur op.56 nr 2. Wydaje mi się, że takie gitarowe wy­
konania wydobyły z kompozycji ich folkowe źródła . Andrzej i Grzegorz Krawcowie, jak 
na gitarzystów klasycznych przystało, sięgnęli też do muzyki południowoamerykańskiej, 
bez której muzyka gitarowa jest wysoce niepełna. E. Gismonti: "Aqua y vino" i Astora 
Piazzoli "Lo quo vendra". Tego ostatniego kompozytora często słuchamy na koncertach 
gitarowych pana Musiała , nasze koncerty są cenną lekcją teorii i praktyki muzyki, pan 
Musiał ma w tym zakresie bardzo duże zasługi dla kultury muzycznej naszego regionu. 

Urocza "Moja pastorałka" na koniec koncertu, autorstwa prezesa Stowarzyszenia "Lu­
buski Weekend Gitarowy", taka jest poprzez zamierzoną prostotę kompozycji, oszczęd­
ność formy- pan Musiał- pamiętajmy, komponuje głównie z myślą o swoich uczniach. 

Koncert został objęty honorowym patronatem burmistrza Międzyrzecza . Był współfinan­
sowany ze środków województwa lubuskiego. Sponsorzy: SGB Gospodarczy Bank Spół­
dzielczy Międzyrzecz, Kantor wymiany walut - Maria Bobińska , Hotel "Duet" Jacek i Be­
ata Be/zowie, Anna Kościółek. Podziękowania należą się również Katarzynie Sklepowicz. 

Iwona Wróblak 
Fot. A. Anuszewski 

Agnieszka Goraiska - flet i Bartosz Krechowiec - gitara 
Koncert w Szkole Mt1Z.JfcZł1ęj 
Ostatni odprysk Lubuskich Weekendów Gitarowych autorstwa prezesa Stowarzysze­

nia "Lubuskie Weekendy Gitarowe" Zdzisława Musiała , zaległy koncert. Cieszymy się, 
że doszedł do skutku. Doskonały duet Agnieszki Gorajskiej -flet i Bartosza Krechowca 
- gitara klasyczna. Pan Krechowiec przez rok był nauczycielem gry na gitarze w naszej 
Szkole Muzycznej, przekonaliśmy się , jakich fachowców zatrudnia się do uczenia muzy­
ki naszych dzieci. Moje wrażenie po koncercie- pierwsze po ochłonięciu -ogromna po­
kora pana Krechowca wobec muzyki, której naucza, absolutnie wtopienie się w stylistykę 
autora i utworów, bardzo różnych , taki jest styl grania muzyka, myślę, że także uczenia 
-dla dobra, jakim jest przekazanie uczniowi fascynacji tą dziedziną sztuki i profesjonal­
nej wierności przedmiotowi nauczania. Pani Agnieszka Gorajska jest także mistrzem w 
swojej dziedzinie. Liczne kursy mistrzowskie, które odbyła, słychać w przednim duecie z 
gitarzystą. Czytałam w Internecie, że to nie pierwszy ich wspólny koncert. Dyrektor Szko­
ły Muzycznej Małgorzata Telega pokrótce przedstawiła nam wykonawców. W kameralnej 
atmosferze auli Szkoły Muzycznej, z fortepianem w tle i portretem F. Chopina, w koncer­
cie usłyszeliśmy kilka wspaniałych utworów w profesjonalnym wykonaniu. 

E. Djemil- "Petite Suite Medievale". G. F. Haendel- "Sonata nr 11 " op.1 , transkrypcja 
na gitarę i flet, wspaniale opracowana. W zdziwieniu samych muzyków p ięknem nut, któ­
re grają - zasłuchaliśmy się, w opowieści , która zaczęła się dziać od momentu napisania 
tej muzyki i trwa zawsze, w momencie jej odtwarzania. 

J. Casterede- "Sonatine D'Avril " cz.1. A. Piazzolla -"Bordel1900" i "Cafe 1930". Piaz­
zola często grany na Weekendach gitarowych, poznajemy jego coraz to inne utwory. Krąg 
kultury muzycznej iberoamerykańskiej, jej bogactwo i różnorodność , propagowana przez 
tego kompozytora. Pobrzmiewają tam nuty zmysłowe, korespondujące z południowym 

temperamentem, romanse hiszpańskie, poetyckie wtręty bardziej refleksyjne. Podziwia­
liśmy skupienie i czystość przekazu formy prezentowane przez naszych wykonawców. 

Andrzej Cwojdziński - "2 mini Kaprysy". Polski kompozytor dla odmiany, klasyka gita­
ry dla wykonawców. Takie przejście to dla nas pokaz różnorodności literatury na gitarę. 

D ue! fletowo -gitarowy opracował dwa utwory Zdzisława Musiała -pierwszy to "Po­
ranny Snieg". Kojarzył mi się flet ze spadającymi lekko płatkami śniegu , nie wiem, czy 
takie było zamierzenie autorów ... Gitara akompaniując mu obrazowała leżący na ziemi 
biały świeży puch ... Całość w każdym razie jest bardzo sympatyczna i kompozycyjnie 
wyrazista."Wiosenna Impresja" to drugi z utworów z powstającego cyklu "Krajobrazy Zie­
mi Międzyrzeckiej". Ostatnim utworem, nie licząc bisu, który zagrali Agnieszka Gorajska 
i Bartosz Krechowiec była samba C. Machado- "Pacoca". Bardzo cieszymy się , że kon­
cert jednak się odbył, może dobrze, że dopiero teraz, bo stęskniliśmy się już za festiwa­
lami gitarowymi, które dopiero za rok (mamy nadzieję, że będą). Chociaż te letnie także 
bardzo doceniamy, jak zresztą wszystkie inicjatywy kulturalne pana Musiała. Na pamiąt­
kę i jako przedsmak przyszłorocznych wrażeń gitarowych dostaliśmy wszyscy po ... gi­
tarowym maleńkim pierniczku (na niektórych maleńkich gitarkach są nawet strunki z lu­
kru) wypieku pani Katarzyny Sklepowicz, której bardzo dziękujemy. 

Mikołajki w Klubie Spartakus 

Iwona Wróblak 
Fot. Z. Musiał 

W czwartek, 6 grudnia 2012 r. , Mikołaj odwiedził klub sportowy judo Spartakus. Najmłod­
si adepci naszego klubu otrzymali świąteczne upominki. Ponadto była to okazja do uroczy­
stego wręczenia legitymacji klubowych oraz dyplomów za udział w konkursie " Judo for all ", 
w którym n~si zawodnicy zgłosili kilkanaście prac. Konkurs zorganizowany był z okazji ob­
chodów 11 Swiatowego Dnia Judo, który przypada na 28 października . Na zdjęciu od le­
wej strony w pierwszym rzędzie: Weronika Kapała, Patryk Dworczak, Amelia Raszewska, 
Lena Skolarus, Mateusz Skolarus, Dawid Kwietko. Grupa 8-121at w drugim rzędzie od lewej: 
Kornelia Stankiewicz, To­
masz Rogala, Jakub Li­
siecki, Nikola Rybczyńska, 
Aleksandra Kmera, Oli­
wia Domańska, Agniesz­
ka Korzeń, Igor Machajew­
ski oraz trenerzy Wojciech 
Korzeń, Patryk Janik, Pa­
tryk Skrzypczak. Więcej 
informacji znajdą Państwo 
na naszej stronie interne­
towej www.judomiedzy­
rzecz.pl 

Patryk Janik 
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Data 

aoi.20I3r. 
(poniedzi ałek) 

Godzina 

10:00-14:00 

1600- 18:00 

Repertuar kina : 

Zajęcia dla dzieci w czasie 
FERII ZIMOWYCH 

1..4 - 27 styc~Y\io. 201..3 

Międzyrzecki Ośrodek Kultury 
Miejsce 

Pracownia 
Fotograficzna 
(parter)~IOK 

Sala 103 (parter) 
MOK 

1\azwawvdarzcnia 

Warsztaty fotograficzne 
Światlo-Cień 

Szachowe ABC 
nauka podstawowych zasad gry w 
szachy 

lnfonnacje dodatkowe 

Zapraszamy młodzież od 14 
roku żvcia 

16:00-17:00 zajęcia dla dzieci 
17:00-18:00 zajęcia dla 
młodzieży 

19:00 HOBBIT: NIEZWYKŁA POORÓŻ* usĄ ran~sv/o·zvgodowy , od 11 a\ 110 m•n.{wnia zo, ""am·l 

'UWAGA! Od ręb ne ceny biletów na seanse ., Hobbit: Niezwykla podróż": NORMALNY 171t, ULGOWY 15 Zt, GRUPOWY 141t 

1000 - 13:00 

10:00 - 14:00 

Pracownia Plastyczna Warsztaty plastyczne 
~ J odełowanie z masv solnej 

(parter) ~!Ol\ \lalowanie witraży 
Zapraszamy dzieci w wieku od 
8 do 12 lal 

Zajęciacz\telniczo - literackie 

Oddziała dla Dzieci Awantura do kwadratu, czyli poznajemy dla dzieci w wieku7-12 łat 
Biblioteka Publiczna bohaterów książek Grzegorza 1\asdepke Film z serii .,Scooby Doo ., 

15.01.2013r. f-------+-----t------------t-12_.0_0-_14_.0_0 ____ _, 
(wtorek) 

16.01.2013r. 
(środa) 

17.01.2013r. 
(czwartek) 

13:00 - 15:00 

Repertuar ki na : 
19:00 HOBBIT: NIEZWYKŁA POORÓŻ* usĄ lan~sy/pnygodowy, od u la\ 110m n.lwe"~ zo z na~sa~IJ 

Zajęcia plastyczno-literackie 
dladzieci wwieku7-lllat 

'UWAGA l Odrębne ceny biletów na seanse .,Hobbit: N iezwykła podróż' : ~ORMALNY 171t, ULGOY/Y 151t, GRUPOWY 141t 

10:00 - 13:00 

10:00 - 14:00 

Repertuar kina: 

Pracownia Plastyczna Warsztaty plastyczne 
(parter) MOK Modelowanie z masy solnej 

Malowanie witraży 

OddziaładlaDzieci 
Biblioteka Pubł iczna Akademia Detektywa Pozytywki 

17:00 HOTEL TRANSYLWANIA 30 USA, "macja,b/o,9tm·,. 

19:00 HOBBIT: NIEZWYKŁA POORÓŻ* uSA,Iaobsy/pr~godowy,ooll lat,17om·o.{wer~azoznaosam :J 

'UWAGA! Odrębne ceny biletów na seanse ,Hobbit: Niezwykła podróż" TANIA ŚRODA: 14 ZŁ 
Certybil etównapozostałeseansewgcennlaK·naMOK 

10:00 - 13:00 

10:00 - 14:00 

13:00- 15:00 

Reperiuar kina : 

Pracownia Plastyczna Warsztaty plastyczne 
(parter) MOK Modelowanie z masy solnej 

Malowaniewitraży 

Poznajemv podstawowe techniki 
Oddziała dla Dzieci wykrywania i zabezpieczania śladów 
Biblioteka Publiczna przestępstwa. czyli warsztat teclmika 

policyjnego 

Biblioteka Publiczna 
Filia Bobowieko 

Origami płaskie z kola 

17:00 HOTEL TRANSYLWANIA30 uSA,a•m"~- 'i•. 91m:, 

19:00 HOBBIT: NIEZWYKŁA POORÓŻ' uSA. fa,~.~~"''~""'"'~· c<! l l !a!, 170m'•· i•"~' 1~, "''''"m'l 

Zapraszamy dzieci w wieku od 
8do 12 łat 

Zajęcia o charakterze 
animacyjnym dla dzieci w 
wieku8-12lat 
Film z serii "Scoobv- Dco'' 
12.00-14.00 
Film 

Zapraszamy dzieci w wieku od 
8dol21at 

Warsztaty twórczo-edukacyjne 
dla dzieci w wieku 8 -12 lat 
przeprowadzone przez Policję. 
Film z serii .,Scooby - Dco·· 
12.00-14.00 

\Varsztatyzorigamidladzieci 
8-12lat 

'UWAGA! Odrębne ceny biletów na seanse ,Hobbit Niezwykła podróż": <ORMALI<t 17lt Ui.GOW' 1.111.G!UOOWY1411 
O.myb!if:~fl~pl)l:~t.'lk:w~nsc q;n!lł.'l~l~IJC I:.. 

l 0:00 " 14:00 
l'rncownia 

Fotograli~:tna 

(parter) MO!\ 

Warsztaty fotograficzne 
Światlo - Ci~1i 

Zapraszamy młodzież od 14 
rok11życia 

IS.OI.20l3r. Repertuar kina : 

(pi;~~k) 17:00 HOTEL TRANSYlWANIA30 us.<,,"m"''·'lo,9tm., 

19.01.Z013r. 
(sobota) 

19:00 HOBBIT: NIEZWYKŁA PODRÓŻ* USA. !om~IP'~ISodo..,.oo ll :~. 110 mi'-(W<r<,o 10 <napisom'! 

'UWAGA! Odrębne ceny biletów na seanse ,Hobbit: Niezwykła podróż' : •oRMAL~Y 1711, ULGOWY 15ll, GRUPOWY 1421 
Ce!! bflttownapmosta~<..eilrtSt~wv.ren:"~ikall'laMOK 

10:00 - 11:30 
ząjęcia dla dzieci 
w wieku 8-12 łat 

Sala 206 (l piętro) 
MOK Warsztaty taneczne: Hip-Hop, House. 

r------t-------1 popping, lockingpf!lwadzone prm 

11:30 -13:00 
]5:00 '" 18:00 

zajęciadla młodziczy 

od 12lat wzwyż 

Repertuar kina: 

Salu 206 (l pi~tro) 
MOK 

wicemiwza Polski w Elec'tric Boogie 
oraz mistria !'o Iski w k:rtegorii liip-Hop 
Jakuba Romm\czuka 

17:00 HOTEl TRANSYLWANIA 30 lll>., an"m"~· o/o. 91 m:, 

Zapisy i płatności w Biur<e 
216M0K od02.0!do 
ll.OL2013r. 
w godzinach 8:00 -18:00: 
zajęcia dla dzieci ··· koszt 
warszłatów: 5 zl!l os. - li.:zha 
miejsc ograniczona 
Zajęcia dla młodzieży - koszt 
w;trmatów: 1 O 1111 os. " lic1ba 
miei~c ocraniezona 

'UWAGA! Odrębne ceny biletóW na SE>anse . Hobbit: Nie!W'Ikla podrói': ~ORW.li<Y 1921. ULGOWY 1711,GRUPOIW 1! li 
Cl!'~ytiletównipozosłi'łe.warM:wgrenr.:kakl:gMOk 

Repertuar kina: 
12:00 PORANEK MALUCHA: HOTEL TRANSYLWANIA 20 u><."~""· ,;o.9t m·, 

20.0l.Z013r. 17:00 HOTEL TRANSYLWANIA 30 usA.•n•"i•.blo.91m''· 

(niedziela) 19:00 HO B BIT: NIEZWYKŁA POORÓŻ' u~\.lanw1t~.,go;owy. od ll'•l 110 "''"· '"'"~ zo, ,,,.,, 1 

21.01.2013r. 
(p,miedzialek) 

22.01.20!3r. 
(11iorek) 

23.01.20131'. 
(środa) 

24.0J.2013r. 
(czwartek) 

16:00 18:00 

19:00-2400 

12:30- !330 

13:00 - 15:00 

2400 -- 8:00 

9:00-13:00 

10:00 -1200 

10:00 -!4:00 

12:30 - 13:30 

Repertuar kino: 

Sala 103 (part.:r) 
MOK 

Sala 1\inowo-
widowiskowa, 

Sala 206 (l pi~tro) 
\>lOK 

Sab206(lpiętro) 

MOK 

Biblio~ka Publiczna 
Filia Bobowi,ko 

Oddział dla Dzieci 
Bibliot.:ld Pilbłicwcj 

Sala kinowo-

Szachowe AilC 16:00-17:00 zajęcia dla dzieci 
nauka podstall Oli ych lll$ad gry w 17:00-18:00zajęciadla 

s~achy młodzieży 

clcm~ntami lanca i r)tmiki dla 
dzieci w wieku 9-121at. 

Sherlock Holmes na tropie, czyli NOC Rozwi1jl.ywanie zag;Jdek, 
DETEKTYWÓW tworzenie powieści 

kryminalnej, doskonalenie 

Warmatytllńca towarzyskiego 
Zapra.\Zamy dzieci w wieku od 
8do l21nt 

Tumiej zagadkowy .,lima" 
Zajęcia dla dzicd w wieku 
7-lllat 

l 
Zajęcia czytdniczo.tllmowe z 
denNutami talica i rytmiki dla 
dzieci w wicku9-12lat. 

Sherlock Hol~es na tropie, czyli NOC 1 Rozwiąt)'Wanic zngadek, 
DETEK1YWOW twortenic powidei 

kryminalnej, doskonalenie 
szruki dedukcji 

widowiskowa "Czerwony Kaptlliek, tihnowa historia" Szczegółowe infonnacje na 
Pracow11ia Plastyczna zajęcia fihnowo-teatrnlne dla dzieci WIIW.mokmicdz\r/.ccz.pl 

Salal03MOK 

Zapra:;zamy dzieci w wieku 
8-l21at 

Pnkićl ~er. zal1aw mchowych. 

Oddział dla Dzieci Kulluralny płac zabaw z "Kubą i Bubą" quizów, zagadeknt.jak 
Biblioteki l'ublicznej uniknąć m1dy. Ząjęcia dla 

dzieci w wieku 7-12 lat 

Sala 206 (I piętro) 
MOK 

Warsztaty L1ńca towarz)~kiego 
Zapraszamy dzieci w wieku od 
8dnl2lat 

17:00 OINO MAMA 3D UWKorcaPIJ.,,,:m"M/~85mh 

19:00 SILENT HILL: APOKALIPSA 30 uSA. no·ror, oo ts;,, 94 mo, 

9:00-l3:00 

10:00 ~ 14:00 

12:30 - 13:30 

Repertuar kina: 

Sala kinowo-
widowiskowa "Czerwony Kapturek. filmowa historia" 

l'rac<.>wnia Plasty<:tna 1.ajr;cia filmowo-teatra~te dla dzieci 
Salal03 MOK 

Oddział dla Dzie.:i 
Biblioteki Publicznej Palchworkowa 1\acperiada" 

Sala 206 (l pięt m) 
MOK 

Warsztaty tańca towarzys.kiego 

17:00 OINO MAMA 3D UsMcrea Pld. "''~""·b!~ s; m'' 
19:00 SILENT HILL: APOKALIPSA 30 USA.•ouor.od 15~a\94m'' 

Szmgólow~ infonnacje na 
II"W.m~kmiedliTZe<'l.pJ 

Konkurs piastyewy dla dzieci 
7 - l 2 lat. Twortenie postaci 
litemckiej Kacperka metodą 
patchworkową. Praca w 
ze> polach 

Zapraszan1y dzieci w wieku od 
8 do 12 Jat 

Sala kinowo- C ,. ,, fi h' . 
widowiskowa •· wwony Mpturel( lirnowa lstona" Szczegółowe infonnacje na 

Pracownia Plasiycwa zajęcia flhnowo-teatralne dla dzieci www.mokmi<dzvnecz ul 9:00-13:00 

25.01.2013r. f-------L-=-Sal:::a:..:l:.::.03..:;.~.:.::!0:.::.K_J..._ ________ _;_ ______ ----I 
(piątek) 

26.01.2013r. 
(sobota) 

Repertuar kina: 
17:00 OINO MAMA 30 USA,~'"" P~. aoim:tr~. b/o, 81m". 

19:00 SllENT Hill: APOKAUPSA 3D W•, "'""·'"w;~, 94 "'' 

Sala kinowo- "Czerwony Kaptnrek, fi lmowa historia'' 
widowiskowa MOK ~ajr;cia rtlmowo-1~atrJh1e dla dzieci 

9:00 ~ 16:00 

Repertuar kina: 
17:00 OINOMAMA30 UsMo•" ~d.an'macJa,l>/o,85mn 

19:00 SllENT Hill: APOKAUPSA 3D USA. "'""'· od !SI•\ !4 "" 

Repertuar kina: 
27.01.2013r. 12:00 PORANEK MALUCHA: Ol NO MAMA 20 uSA/K~ea ~"-"''"'"'·";o a; m:., 
(niedziela) 17:00 OINO MAMA 30 USĄ!lrc~' ~d. ,,;m;><jr, '/o, 85 mm 

19:00 SILENT HILl: APOKALIPSA 30 USA, .w«or, or11; '"· 9h<n 

Sz.czególowe infonnacjc na 
~cY}!,_llli1h11_1i\'\UXf?..'-;"t,J.l.l 



Str. 36 

Jerzy Tatarynowicz 

Ucieczka z przeklętej ziemi 
Urodzilem się i mieszkałem na Kresach. Kresy w mowie 

potocznej to była Polska leżąca za Bugiem, a dokladniej 
wszystkie ziemie leżące na wschód od rzeki Bug. W tym 
okresie istniały dwie Polski. Polska "A", to ziemie na za­
chód od Bugu, i Polska "B", to ziemie na wschód od Bugu. 
Nas interesuje tylko Polska "B" ze wszystkimi swoimi pro­
blemami, a przedewszystkim z powszechnie panującą tam 
biedą. Bieda była taka, że dla dzisiejszego pokolenia jest 
niezrozumiala. Powszechny brak pracy, nawet dla fachow­
ców, brak przemysłu, beznadziejność i nuda, to atrybuty 
życia codziennego tamtych stron. Z okresu przed szkolą 
niewiele pamiętam. Parniętam tylko to, że miałem sąsia­
da, chłopaka w moim wieku. Mial na im ię Janek i rywali­
zowaliśmy ze sobą we wszystkim, a często tłukliśmy się 
zawzięcie i bardzo mocno. Pewnego dnia, kiedy byliśmy z 
Jankiem jako tako pogodzeni, postanowiliśmy wybrać się 
do pobliskiego tartaku na gruszki. Tartak to było miejsce 
dla nas nieosiągalne. Duży plac pełen drewna, ogrodzo­
ny wysokim drewnianym płotem, słychać było tam gluche 
dudnienie traków, jęki pil elektrycznych i świst pary (tartak 
mial napędy parowe). W tartaku był mały sadek owocowy, 
w którym rosły gruszki , wielkie, ogromne, i tak soczyste, 
~e sok ciekł po brodzie, gdy się je jadło. Były wspaniale. 
Zyd, właściciel tartaku, strzegł swoich owoców zazdrośnie . 
Nawet kupił psa do ochrony tartaku i gruszek. Po te wła­
śnie gruchy wybrali się dwaj malcy, ja i mój sąsiad Janek, 
dwa sześcioletnie brzdące . Kto by tam zwracał uwagę na 
to, że sadu pilnuje pies, że swojego dobra pilnuje właści ­
ciel, że wysoki plot jest przeszkodą nie do pokonania. To 
były nic nie znaczące drobiazgi , gdy ma się sześć lat, to 
przecież świat leży u naszych stóp. Starsi chłopcy, idąc na 
szaber, zabierali nas, maluchów, ze sobą. Staliśmy na cza­
tach i obserwowaliśmy, czy nikt nie idzie. Za to dostawali­
śmy po jednej gruszce. Teraz postanowiliśmy wziąć sprawę 
w swoje ręce . Jedna gruszka to był ochlap, przyniesiemy 
dużo owoców i wtedy zobaczą wszyscy, jacy z nas chojra­
cy. Długo szukaliśmy dziury w plocie, w końcu jednak po 
wielu wysiłkach weszliśmy do środka. Początkowo ogarnął 
nas strach: ogromny plac, wielkie mygły drewna okrągłego, 
sztaple desek, stosy obrzynków i innych odpadów przytła­
czały nas, maluchów, swoim ogromem. Byliśmy w miejscu 
niedostępnym dla chłopców w naszym wieku, czuliśmy to 
podświadomie i to spowodowało, że ogarnął nas strach. 
Nie wiedzieliśmy przed czym, chyba przed nieznanym. 

Powoli ruszyliśmy w stronę sadu. Grusze były stare, wiel­
kie i niedostępne dla nas. Owoce wisiały nisko, ale i tak 
za wysoko dla takich maluchów jak my. Zaczęliśmy zno­
sić deski. Były ciężkie, ale razem nosiliśmy je pod drzewo, 
aby potem wejść na najbliższą gałąź i nazrywać gruszek. 
W pewnym momencie pies zaczął straszliwie ujadać . Nie 
był duży, więc specjalni~ nie baliśmy się, że nas pogryzie, 
ale za psem przyleciał Zyd, właściciel tartaku. Już z dale­
ka wrzeszczał coś po żydowsku. Rzuciliśmy się do uciecz­
ki, szybko jednak złapal nas i wytargał za uszy, potem za­
prowadził do domu i zamknął w jakiejś komórce. Wybu­
chła wielka awantura, zjawili się nasi rodzice, Żyd wezwał 
też komendanta policji. Ojciec, z trudnością , ale załago­
dził sprawę. W domu parę pasków na tyłek skutecznie od­
straszyło nas od dalszych eskapad do tartaku po grusz­
ki. Szkolę podstawową ukończyłem w tysiąc dziewięćset 
trzydziestym ósmym roku. Nauka nie sprawiała mi żadnych 
trudności. Coś usłyszalem na lekcji, trochę przeczytałem 

KURIER MIĘDZYRZECKI 

w domu i to wystarczało, żeby mieć dobre stopnie. Z okre­
su nauki w podstawówce pamiętam jak postanowiliśmy z 
Jankiem wybudować samolot i odlecieć nim do Ameryki. 
Przed wojną Ameryka kojarzyła się wszystkim tutejszym 
ludziom z dobrobytem, stanowiła jakieś mgliste Eldorado, 
w którym pieniądze leżą na ulicy, wystarczy je podnieść i 
być bogatym. Jak postanowiliśmy, tak i zaczęliśmy wpro­
wadzać nasz pomysł w życie . Janek znalazł dwa kola i te 
kola miały być podwoziem naszego samolotu. Budowa sa­
molotu napotkała jednak trudności , nazwijmy je trudnościa­
mi obiektywnymi, przede wszystkim brak materiałów, czy­
li mówiąc po ludzku, nie było z czego budować samolotu. 
Postanowiliśmy w pierwszej kolejności zbudować kadłub, 
a później gotowy kadłub ustawić na kolach i uzbroić go 
odpowiednim osprzętem . Jaki to będzie osprzęt , to mieli­
śmy o tym mgliste pojęcie , zresztą nie mieliśmy pojęcia , 
skąd weźmiemy motor, bo przecież samolot bez silnika ni­
gdy nie poleci, a to nie mial być szybowiec, tylko prawdzi­
wy samolot, który napędzać miało umieszczone z przodu 
śmigło. Wyrąbaliśmy w pobliskim lesie trzy żerdzie i oko­
rowaliśmy je łopatą, a potem połączyliśmy w pewnym od­
daleniu od siebie. Dwie żerdzie u góry, jedna na dole, i po 
owinięciu starymi prześcieradłami powstal kadłub nasze­
go samolotu. Ze względu na rozmiary wyglądał imponują­
co. Tak zmontowany kadłub ustawiliśmy na kolach, w tyle 
zrobiliśmy płozę ze starej deski i cala nasza budowla przy 
pewnej dozie wyobraźni zaczęła przypominać samolot bez 
skrzydeł. Właśnie skrzydla to był problem bardzo poważ­
ny, może nie tyle brakowało skrzydeł, ale brakowało desek. 
Deski były niezbędne do zrobienia skrzydeł główdych oraz 
mniejszych skrzydeł tylnych. Zaczęliśmy usilne poszukiwa­
nia desek. Niestety, albo były czyjąś własnością, albo były 
tak zgniłe, że nie nadawały się do użytku. Pozostawalo to, 
o czym myśleliśmy obydwaj, ale ani ja, ani Janek nie po­
ruszaliśmy tego tematu - to były deski z naszego tartaku. 
Od momentu naszej wyprawy po gruszki minęło już prawie 
pięć lat, ale obydwaj pamiętaliśmy skutki naszej nieudanej 
wyprawy. Solidne lanie od naszych ojców. Tak się wtedy 
wychowywało dzieci, bardzo skutecznie zresztą. Uznali­
śmy, że kupić desek nie możemy, nie mamy pieniędzy, na 
pieniądze od rodziców nie mamy co liczyć , postanowiliśmy 
rodzicom nawet o tym nie mówić. Pozostalo jedno, trze­
ba zakraść się do tartaku i po prostu deski ukraść. Mieli­
śmy prostą filozofię obejścia odpowiedzialności moralnej 
za nasz czyn: skoro Żyd ma tak dużo drewna, to powinien 
podzielić się z nami chociaż niewielką częścią swojego ma­
jątku. Nasza nowa, po pięcioletniej przerwie, wyprawa po 
deski na skrzydla samolotu zakończyła się tak samo dra­
matycznie jak pierwsza wyprawa po gruszki. Deski zabra­
liśmy bez większych problemów, byliśmy już starsi, mieli­
śmy po jedenaście lat, mieliśmy trochę więcej siły i więcej 
chytrości. Poszliśmy tam nocą , stróż był daleko i nic nie 
słyszał. Dwie długie i szerokie deski były wprawdzie cięż­
kie, ale odpoczywając, donieśliśmy je do sadu Janka, gdzie 
stal nasz samolot. Po zamontowaniu skrzydeł samolot był 
prawie gotowy. Dumnie patrzył zadartym nosem w niebo, 
gotowy odlecieć w siną dal. Wystarczyło tchnąć w niego du­
cha, a stałby się żywy i j_ak ogromny ptak polecialby z nami 
do Ameryki. Niestety, Zyd - właściciel tartaku, zgłosił na 
policję kradzież z włamaniem. Był to poważny zarzut i 
nie można było przejść nad nim do porządku dziennego. 
Wszyscy w Niedźwiedzicach wiedzieli, że budujemy samo­
lot, więc naczelnik miejscowej policji natychmiast skojarzył 
fakt zaginięcia desek z Jankiem i ze mną. Pewnego dnia 
przybył osobiście do obejścia Janka i natychmiast zoba­
czył , że skrzydla są zrobione z nowych, pięknych desek. 

Histona 
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Ha! Gagatki - rzekł do siebie - już ja wam pokażę, gdzie 
raki zimują! O~zywiście przyznaliśmy się natychmiast do 
wszystkiego. Zyd otrzymał pieniądze za deski z naddat­
kiem i wycofał oskarżenia . Komendant, nawiasem mówiąc, 
przyjaciel mojego ojca, wszystko załagodził i sprawa zo­
stała zakończona. Nie całkiem. Nasi ojcowie porąbali sa­
molot i nasza dumna budowla znalazła się w piecu. Ostat­
nim epizodem tej historii był pasek od spodni mojego ojca. 
Bardzo bolało, ale należało się nam, nie można szkalować 
dobrego imienia swojej rodziny. Po ukończeniu szkoły po­
wszechnej powstal dylemat: co dalej robić. Chciałem się 
uczyć , ale rodziców nie było stać na internat w Baranowi­
czach. Tam była najbliższa szkoła średnia. Mój średni brat 
uczył się w seminarium duchownym, wszelkie opłaty po­
krywał miejscowy ksiądz. Najstarszy brat Mieczysław już 
się usamodzielnił i pracowal w Sztabie Generalnym Woj­
ska Polskiego w Warszawie. Właśnie jego namowa spra­
wiła , że spróbowałem dostać się do Podoficerskiej Szkoły 
dla Małoletnich w Lubawie. Była to szkoła elitarna. Po jej 
ukończeniu elew otrzymywał stopień kaprala oraz kończył 
szkolę średnią w zakresie gimnazjum, to znaczy dzisiejsze­
go liceum ogólnokształcącego , i mial możliwość kontynu­
owania wojskowej edukacji w szkole oficerskiej. Egzamin 
zdałem w miarę dobrze, egzamin sprawnościowy bardzo 
dobrze. Wrócilem do domu i czekałem na pismo. Do szko­
ły dostalem się, co mnie bardzo ucieszyło. O tyle było to 
dobre, że szkoły wojskowe były bezpłatne , a nawet elew 
otrzymywał skromny żołd. Myślę, że promocja do tej szko­
ły, to również pomoc mojego brata. Jego telefon ze Sztabu 
Generalnego do władz tej placówki mógł mieć znaczenie 
decydujące. Mój brat nigdy się do tego nie przyznal i gdy 
go o to pytałem , uśmiechał się tajemniczo i milczał jak za­
klęty. Trzydziestego pierwszego sierpnia tysiąc dziewięćset 
trzydziestego ósmego roku stawiłem się do punktu zbor­
nego w Lubawie i po skompletowaniu calego pierwszego 
rocznika poprowadzono nas do koszar. Pierwsze zetknię­
cie z armią nie było przyjemne. Po kąpie li przebrano nas 
w mundury i ostrzyżono na zero. Nie poznawaliśmy siebie 
nawzajem. Normalnym tokiem szkolenia było zapoznanie 
nas z jednostką , nauka słania lóżek , podstawy regulami­
nu wojskowego i tym podobne rzeczy, które każdy żołn i erz 
wiedzieć powinien. W rozumieniu wojska byliśmy dziećmi, 
więc obchodzono się z nami jak z przysłowiowym jajkiem. 
Wyżywienie bardzo dobre, mogliśmy jeść do woli -kto zjadł 
obiad, mógł dostać obiad drugi , a nawet trzeci. Na stolach 
leżały cale stosy kiełbasy i innych smakołyków, których nie­
jeden elew nie mial w domu w takiej obfitości. 

Nie każdy mógł uczyć się w gimnazjum. Z pięćdziesięciu 
chłopców, którzy dostali się do szkoły, do szkolenia wojsko­
wego i nauki w programie szkoły średniej zakwalifikowano 
dwudziestu dwóch, w tym mnie. Pozostali odbywali tok 
szkolenia podoficerskiego bez otrzymania matury, decy­
dował o tym konkurs świadectw. Od pierwszego września 
rozpoczęło się normalne życie elewa. Nasza grupa, zakwa­
lifikowana do matury, miała bardzo dużo nauki i mniej szko­
lenia typowo wojskowego. Nie mieliśmy chwili wolnego. Tyl­
ko wykłady, potem obiad, nauka własna , czyli odrabianie 
lekcji, i po kolacji szkolenie wojskowe. Nim się obejrzeliśmy, 
minął rok. Zdalem bardzo dobrze egzaminy końcowe i zali­
czyłem pierwszy rok celująco. Powakacjach stawiliśmy się 
w szkole, ale pierwszego września wybuchła wojna. Szko­
lę natychmiast rozwiązano i odesłano nas do domu. Tak 
zakończyła się moja edukacja w szkole o profilu wojsko­
wym. Szkoda, to był jakiś plan życia z jasną przyszłością . 

Cdn. 

W czasie, kiedy Capablanka był mistrzem świata , pojawił się nowy szachista, Aleksander 
chin. Był rosyjskim emigrantem, który naturalizował się we Francji i w barwach tego pań­
a występowal zawsze, nie tylko w turniejach, ale również w meczach o mistrzostwo świa-

remisach. Wszystko wró'cilo d~~ormy: Zdawalg~~ię, że Capablanka wygra pewnie tbędzie tg, 
tylko kwestią czasu. Na. dodatek Aljechina rozbolały zęby, musiał zdecydować się na usunił 
cie aż sześciu zębów. Zelazne siły fizyczne i odporność psychiczna pozwoliły mu przetrwa~ 
jakoś ten ciężki kryzys. Serią trzech kolejnych remisów Aljechin odpoczął RO ekstrakcji zębg~1 
i odzyskał pełnię sil. Przełomową okazała się partia jedenasta, w której po obustronnych omlłf 
kach triumfowal ostatecznie Aljechin, wyrównując stan meczu na 2:2. Zdegustowany niepgt~ 
wodzeniem mistrz świata przegrał również partię dwunastą i pretendent objął prowadzenie,.! > 
meczu. Był to wielki cios, po którym Capablanka już się nie podniósł. Przegrał jeszcze po sefii 
remisów partię dwudziestą pierwszą i pretendent prowadzi/4:2, i to był koniec, ale grano dą.1. 
lej. Dwudziestą dziewiątą partię wygrał Capablanka, stan meczu wyniós/4:3 i nie było tak źle: 

godnie z tak zwanym "protokołem londyńskim", uchwalonym na turnieju w Londynie, pre­
ent9o,}ron~ rl),ial wnie*ć na fundusz meczowy kwotę 1Qtysięcy dolarów~ Była to kwota 

,, . ogromna, że szachiści z tamtych czasów uznali to za zloty wal, którym otoczył się mistrz 
ŚV;Iiata i ten wal mial chronić jego tytuł przed zakusami innych mistrzów. Ale Aljechin potrafił 
zgromadzić odpowiednie środki i rzucił wyzwanie mistrzowi świata. Wyzwanie zostało przyjęte 
i mecz o mistrzostwo świata rozpoczął się 16 września 1927 roku w Buenos Aires. Grano do 
sześciu zwycięstw, remisy się nie liczyły. Faworytem był Capablanka, który był nie tylko mi­
strzem świata, ale mial też lepsze wyniki turniejowe. Już pierwsza partia była pewną sensa­
cją, zwyciężył bardzo pewnie Aljechin. Szybo jednak Capablanka odrobil utracony teren, wy­
grał trzecią partię oraz siódmą . Po siedmiu partiach prowadzi mistrz świata 2:1 przy czterech 

Co z tego jednak, trzydziestą drugą i trzydziestą czwartą partię wygrał pretendent i mecz się 
zakończył. Najdłuższy i jeden z najpiękniejszych meczów o szachową koronę zakończył się 
ostatecznie 291istopada 1927 r. zwycięstwem Aljechina 6:3 przy dwudziestu pięciu remisach. 
Aleksander Aljechin został czwartym z kolei szachowym mistrzem świata. 

Jerzy Tatarynowicz 
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OĆROD5K -PORTU l WYPOeZYNKU 

Ruszyła halówka 
Rozpoczęły się rozgrywki Międzyrzeckiej Ligi Halowej 

Pilki Nożnej. Do rozgrywek przystąpiło osiem zespołów, 
które rywalizują w dwóch grupach. Wyniki pierwszej ko-
lejki rozgrywek 

w grupie "A" 
KAFFE BAR u JACKA- FCALENIENAJGORISI 8:0 

bramki: Gowda , Nowak x 2, Maciejewski x 2, Pawlik x 3 
66300 - EKO MAX 1 :0 bramka Dwojewski 
Tabela: 
1. Kaffe Bar u Jacka 2. 66300 
3. EKO MAX 4. FCalenienajgorsi 
w grupie "B" 
DUET ROSOMAK- NIEOBLICZALNI2:1 bramki Ant-

czak i Słoński dla Duetu i Rej ba dla Nieobliczalnych 
REANIMACJA- MAFIA 1:2 bramka Jegier dla Reani-

macji oraz Ciciński x 2 dla Mafii 
Tabela 
DuetRosomak 
Mafia 
Reanimacja 
Nieobliczalni 

Mikołajkowe pływanie 
Uczniowie szkól podstawowych uczestniczyli w "Miko-

/ajkowych" zawodach pływackich. Dzieci z klas od pierw-
szej do czwartej rywalizowały na dystansie 25 metrów, 
natomiast ich starsi koledzy z klas piątych i szóstych na 
dystansie dwa razy dłuższym, czyli 50 m.et~ów. Czołowe 

l 

KLASY l 
Dziewczęta 

Antoszek Joanna 
Strzelczyk Zuzanna 
Chłopcy 

Maciński Tytus 
Wesołowski Maciej 
Mleczak Szymon 
KLASY 11 
Dziewczęta 

SP 3 36,76 
SP 3 41,50 

SP Przytoczna 
SP 3 35,37 
SP 3 46,76 

Kucharska Jagoda SP 3 22,01 

32,18 

Rojek Julia SP 3 26,76 
Bańko Karolina SP 2 35,35 
Chłopcy 
Góral Jędrzej SP 2 30,09 
Barański Jacek SP 3 30,52 
Rogala Tomasz SP 3 49,49 
KLASY III 
Dziewczęta 

Grela Martyna SP 2 21 ,55 
Dudczak Hania SP 2 25,66 
Wiśniewska Anna SP 3 27,00 
Chłopcy 
Golędziewski Igor SP 3 22,03 
Radziszewski Patryk SP 3 23,96 
Turas Sławek SP 3 25,70 
KLASY IV 
Dziewczęta 

Górzna Wiktoria SP 3 21,91 
Holbowicz Gabriela SP 3 22,36 
Kowalska Karol ina SP 2 23,26 
Chłopcy 

Grzywna Kacper SP 3 21,91 
Lizoń Mateusz SP 2 23,25 
Kita Adam SP 2 26,11 
KLASY V 
Dziewczęta 
Denisewicz Natalia SP2 52,13 
Gomułka Oliwia SP 3 52,42 
Komorowska Oliwia SP 3 54,87 
Chłopcy 

Władyka Jakub SP 3 44,11 
Urbanek Oktawiusz SP 3 51,35 
Mazurek Jakub SP 2 51,58 
Gomułka Wojciech .SP 2 51,58 
KLASY VI 
Dziewczęta 

Gacper Roksana SP 2 38,56 
Wesołowska Katarzyna SP 3 52,25 
Krawiec Marysia SP 3 53,10 
Chłopcy 
Wołk Jakub SP 3 45,21 
Krawczyk Filip SP3 45,70 
Cieślak Aleksander SP 3 47,75 

Lubuska Olimpiada Młodzieży 
W ramach Lubuskiej Olimpiady Młodzieży rozegrane 

zostały Mistrzostwa Powiatu Międzyrzeckiego w minisiat­
kówce "czwórek" dziewcząt i chłopców. W meczach roz­
grywanych w Sali sportowej Szkoły Podstawowej Nr 3 w 
Międzyrzeczu bezkonkurencyjni okazali się gospodarze, 
którzy zarówno w kategorii dziewcząt jak i chłopców za­
jęli pierwsze miejsca pokonując w meczach finałowych 
swoich kolegów i koleżanki ze Szkoły Podstawowej Nr 2 
w Międzyrzeczu 2:0. Zwycięski zespól dziewcząt wystą­
pił w składzie: Natalia Połomka, Joanna Kaczmarek, 
Wiktoria Kowalczuk, Ka· 

rolina Myszko, Julia Ostrowska, Agata Figiel, Do· 
minika Gmerek oraz Wiktoria Przybysz, opiekun 
Kinga Forbotko. 

Turniej "OrlikÓW" 
W hali Międzyrzeckiego Ośrodka Sportu i Wypoczyn-

ku został rozegrany turniej młodych adeptów piłki noż-
nej. Organizator Międzyrzecki Klub Sporto~y "Orzeł" 
zaprosił do udziału drużyny z Wolsztyna, Swiebodzi-
na, Słubic , ~rosna Odrzańskiego i oczywiście swoich 
podopiecznych. Międzyrzecz i Wolsztyn reprezentowa-
ly dwa zespoły, w związku z czym turniej liczył siedem 
drużyn rywalizujących systemem każdy z każdym. Ry-
walizacja tak się potoczyła , że o kolejności na podium 
decydowało ostatnie spotkanie pomiędzy zespołami z 
Międzyrzecza l i Wolsztyna 11 , w którym podopieczni To-
masza Sobczaka pokonali swoich kolegów z Wolszty-
na 2:0. Dzięki zwycięstwu w ostatnim meczu zapewni -
li sobie drugie miejsce w turnieju. Międzyrzecz w tym 
turnieju reprezentowali: Mateusz Kaczmarek, Eryk Su-
limienko, Łukasz Madyda, Maciej Dudzik, Filip Szma-
galski, Sebastian Szafraniec, Adrian Chwirot, Sławom ir 

Czapliński , Jakub Kaczmarek, Tyrnon Paczkowski , Pa­
weł Rembas, Jędrzej Góral, Jakub Bielat, Jakub Waw­
rzynowski i Szymon Salej. 

Międzyrzecki Ośrodek 
Sportu i Wypoczynku 

ZAPROSZENIE 
C~mtrum Monitorowania Jakości w Ochronie Zdrowia 

Międzyrzeckie Stowarzyszenie Brydża Sportowego ser-
decznie zaprasza wszystkich sympatyków brydża sportowego w dniu 

13 stycznia 2013 r. o godz. 10:00 na Turniej Brydża Sportowego MILLENIUM 
w Międzyrzeczu , który będzie jednocześnie l Memoriałowym turniejem im. 
Arcymistrza Czarka Szadkowskiego. Miejscem rozgrywek jest restauracja 
TEQUILA w Międzyrzeczu. 

Pragniemy przypomnieć , że jest to turniej z najdłuższą historią, na który przy­
bywa najwięcej brydżystów z calego województwa (było już ponad l 00 par) -co 
oczywiście jest dumą i chlubą organizatorów, a zarazem powodem lekkiej za­
zdrości innych ośrodków brydżowych z województwa. Turniej rozegrany zosta­
nie w ramach cyklu Grand Prix 2013 LZBS. 

(a p) 

na
1
podstawie art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 8 września 2006 r. o Państwowym . 

Ratownict'IVie Medycznym (Dz.U.06.191.1410 z późn. zm.), po przeprowadzonym badamu 

potwierdza spełnianie wymagań określonych 
w rozporządzeniu Ministra Zdrowia z dnia 3 listopada 2011 r. 

w sprawie szpitalnego oddziału ratunkowego (Dz.U.11 .237.1420) przez 

Szpitalny Oddział Ratunkowy 

Samodzielny Publiczny Zakład Opieki Zdrowotnej w Międzyrzeczu 
ul. Konstytucji 3 Maja 35 

66-300 Międzyrzecz 

Pot:rVfnlvtn.ie nr: 19712012 ~/Jata: 06-12 ·2012 
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POZIOMO: 1) klub pilkarski z Moskwy, 7) klub piłkarski z Warszawy, 8) Juliusz, 
aktor, patron teatru w Gorzowie, 9) łazik, podróżnik, 10) do dzielenia w Wigilię, 14) 
stan i rzeka w Brazylii, 17) rezultaty, 18) "kowbojski" stan w USA, 19) sport Bruca 
Lee, 22) kram, 26) Alfred, komunista, współorganizator, l Dywizji T. Kościuszki , 
27) kuchenny zydel, 28) gat. małpy wąskonosej, 29) jedna z delikatnych tkanin. 

PIONOWO: 1) wyraz, 2) mała beczułka, 3) znak graficzny - pozioma kreska, 
łącznik, 4) schodowa lub piersiowa, 5) obycie towarzyskie, 6) nocna świeci , 11) 
kompaktowa, 12) siostra Balladyny, 13) wyraz w postaci "sędzia kalosz", 15) 
Pola, ale nie Negri, 16) jezioro w Afryce, 19) cyklista sportowiec, 20) garaż dla 
strażaków, 21) słynna mucha roznosi zarazki malarii, 23) złota w akwarium, 24) 
z ... na pazurki, 25) tańcowała z igłą. 

Litery z kratek ponumerowanych dodatkowo uszeregowane w kolejności od 
1 do 13 utworzą rozwiązanie, które należy nadesłać do redakcji do dnia 21 
stycznia 2013 r. 

1. obecna pora roku 
2. przy nazwisku 
3. styl ubierania się, trend 
4. lis ma długi ... 
5. życiodajny płyn ale nie krew 
6. człowiek śniegu 
7. siedział na tronie 
8. najlepiej czuje się w wodzie 
9. bożek dla zakochanych 
10. baba ... , lub wiedźma 
11. jabłko lub gruszka 
12. domek dla psa 
13. naftowa ciecz 
14. najlepsza obrona to a ... 
15. służą do gryzienia 

' 

Red. Eugeniusz Luc 

~.~~wiązan;.~ ~rzyżó~ki z num~ru 12/262/~012 
W krzyżówce świątecznej hasło brzmiało: "Rodzinna wieczerza wigilijna". Nagrodę otrzymują: Alicja Adamczuk z Kurska~ 

Irena Kozdrowska z Piesek oraz Janina Owsiak z Kleszczewa. W krzyżówce dla młodzieży hasło brzmiało: "Mikołajkowe po· 
darki". Nagrodę otrzymują : Dominika Rawińska i Natalia Rawińska z Popowa. 

Na~rody książko~e do odebrania w redakcji. Gratulujemy! 
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CENTRUM MEBLOWE 

rmebmeble 
MIĘDZYRZECZ 

A.s.w.STIHL® 
ul. Poznańska 16A 66-300 Międzyrzecz 

teł. 95 741 27 16 e-mail: utraczyk@wp.pl 

pilarki spalinowe, kosy z silnikami czterosuwowymi, 
opryskiwacze plecakowe, myjki wysokociśnieniowe, 

przecinarki do betonu, odkurzacze przemysowe 

kosiarki spalinowe i elektryczne, 
kosiarki samojezdne, 

glebogryzarki, wertykulatory 

ALON MEBLOWY BLACK RED WHITE ®Andrzej Mielczarek 
Salon Kuchenny BRW ul. Reymonta 4, 66-300 Międzyrzecz, teł. 95-7412360, www.meblemielczarek.pl 

meble systemowe 
segmenty 

~ meble tapicerowane 
~ kuchni e (standardowe, 

na wym iar, projektowanie) 
~ meble na wymiar (szafy, 

zabudowy, przedpokoje) 
transport, przeprowadzki 

~~~ 
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CENTRUM USŁUGOWE 
66-300 Międzyrzecz, Os. Centrum 15 

(parking przy PKO) 
tel. 95 742 11 18 

KLEP PAPIE ICZY 
NOWA KOLEKCJA 
ART. SZKOLNYCH: 

PLECAKI - PIÓRNIKI 

MIR 
66-300 Międzyrzecz , ul. Sportowa 18 
tel. 95 742 00 65, dom. 95 74213 83, kom. 607 094 542 

OKNA BRAMY DRZWI 

SUPER PROMOCJA 
• OKNA 1465x1435 w cenie • 499 zł 

• BRAMY GARAŻOWE od 795 zł 

kAMIENIA~J'W 
Fi·rma Ju 

66-300 Międzyrzecz 
ul. Rzemieślnicza 2 
tel. 95 741-18-92 

Wykonujemy 
- parapety, okładziny schodowe 
- blaty kuchenne 
-kominki 
-nagrobki 
- grobowce ro zinne 

Do produkcji wykorzystujemy granity, 
marmury krajowe i importowane 

o szerokiej kolorystyce. 

Solidność, terminowość. 
Udzielamy wieloletnich gwarancji. 

Transport na terenie województwa bezpłatny. 

WPLAST 
'Y ADAMIAK 

Zapraszamy 

PRODUCENT 
OKNA i DRZWI 
z PCV i. ALUMINIUM 
ROLETY, PARAPETY 

Zapraszamy do siedziby fir 
Między rzecz, ul. Poznańska 106 
tel. 95 74216 42, 95 74216 43 

fax, 95 741 80 39 
www.okplast.pl; e-mail: okplast~moiKDU 
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